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Perspektywy 
reformy podatkowej

W exposé budżetowem p. ministra 
skarbu, wygłoszonem w Sejmie 6 b. m., 
znalazła się także, sprawa reformy 
podatkowej.

Wiadomo, że życie gospodarcze od­
dawana tej reformy się domaga, rozu­
miejąc przez nią inny, — jak to się 
mówi — „sprawiedliwszy“ system roz­
łożenia ciężarów - publicznych, oczywi­
ście bez powiększania ich ogólnej su­
my. Tak też rozumiały to zagadnienie 
i sfery rzędowe, które dotychczas 
sprzeciwiały się przeprowadzeniu 
głębiej sięgających zmian w systemie 
podatkowym, a to ze względów budże­
towych, z ■ czego zupełnie wyraźnie 
wynikało, że także w opinji tych sfer 
reforma podatkowa powinna spown- 
dować zmniejszenie ogólnego obciąże­
nia wytwórczości.

W tym stanie rzeczy prowadzono w 
ministerstwie skarbu studja przygoto­
wawcze do reformy podatkowej i cze­
kano na odpowiednią dla niej „kon­
iunkturę“. Posłowie z B; B., uważający 
się za przedstawicieli życia gospodar­
czego, przy różnych sposobnościach 
czynili na ten temat bardzo ponętne 
obietnice. Przyszła reforma podatkowa 
była usprawiedliwieniem dokonywane­
go nieustannie od 4 lat podwyższania 
niektórych podatków i nakładania 
nowych. Zapewniano, że te ciężary są 
chwilowe i że będą one z nawiązką 
zrekompensowane przy gruntowrtiej- 
szej reformie.

Wszystkie te obietnice i nadzieje o- 
balił p. minister skarbu. Potraktował 
on reformę podatkową wyłącznie z 
budżetowego punktu widzenia jako 
jeden ze sposobów podniesienia do­
chodów budżetowych.

Sposobów takich,’ według p. mini­
stra skarbu jest trzy.. Przedewszyst- 
kiem więc nowe podatki, zapropono­
wane w .preliminarzu budżetowym na 
rok 1935/6, które p. minister oblicza na 
40 miljonów, a które łącznie z daniną 
szkolną wyniosą 58 miljonów, czyli ty­
le, ile daje obecnie cały podatek grun­
towy, a niewiele mniej od wpływów z 
podatku od nieruchomości miejskich.

P. minister skarbu bierze także pod 
uwagę możliwość automatycznego 
wzrostu dochodów’ skarbowych na 
skutek poprawy gospodarczej. Pod tym 
względem p. minister jest jednak o- 
becnie ostrożniejszy, niż był sam 
Przed rokiem, a p. premjer Kozłowski 
w sierpniu b. r., —ponieważ utrzymu­
jąca się w pierwszem półroczu lekka 
nadwyżka dochodów tegorocznych nad 
zeszłorocznemi doznała, w październi­
ku bardzo poważnego załamania. Do­
chody, za 7 miesięcy 1934/5 są o prze­
szło 7 miljonów mniejsze aniżeli za 
tRki sam okres 1933/4.

Jakoś więc ta poprawa gospodarcza,
° której tyle się mówi, nie znalazła 
swego wyrazu w dochodach skarbo­
wych. p. minister Zawadzki tłumaczy 
to w bardzo oryginalny sposób:

„Jednak nawet w razi© polepszenia

pakt wschodni znów na widowni?
Agencja Marasa zapowiada specjalną notę francuską zawierającą spostrzeżenia i uwagi 

w związku ze stanowiskiem rządu polskiego w tej sprawie
«+,, r y ż; æAT). Havas podaje na­stępują^, depeszę radjową:

”.w,Çzas>e rozmowy min. Lavala z 
wieckim chargé d'affaires Rosenber- 

gieni rozpatrzono całokształt stosun- 
Kow francusko-sowieckich i poddano 
głębszej analizie projekt paktu
wschodniego.“ p
. W związku z tem Havas zaznacza, 
z© przygotowywana jest obecnie nota 
w min. spraw zagr., która będzie prze­
słana niezwłocznie do Warszawy. Nota 
powyższa zawiera spostrzeżenia i u- 
wagi, jakie nasunęły się rządowi fran­
cuskiego po zaznajomieniu się z o- 
swiadczeniem, złożonem przez min Be­
cka na ręce min. Barthou pod koniec o- 
statmej sesji Ligi Narodów’

Paryż. (PAT). „Le Petit Journal“ 
twierdzi, ze odpowiedni departament 
Uuai d Orsay kończy redagowanie bar­
dzo ważnej noty, dotyczącej paktu 
wschodniego.

. Dziennik przypuszcza, że chodzi tu 
o dokument polski w tej sprawie i pod-

Sąd doraźny w Przemyślu
Przemyśl (PAT). Przed sądem 

wojskowym odbywała się rozprawa w 
trybie doraźnym przeciw dezerterowi 
5. p. str. podhalańskich, St. Sroce. o- 
skarżoneinu o zbrodnię podwójnego 
zabójstwa, • . - - • ‘ ■ '

Sroka opuścił samowolnie swój 
pułk w Przemyślu i uzbrojony w ka­
rabin wojskowy udał się'ze swoim ko­
legą. Pałaszem do Brzozy Królewskiej 
(pow. Łańcut), gdzie na polu zastrze­
lił dwóch wieśniaków, mszcząc się za 
ciężkie pobicie. Przez dwa miesiące

Nowy dowód „lojalności” Gdańska
Gdańsk. (Tel. wł.) Akcja wybor­

cza przysparza nowych dowodów „lo­
jalności“ Gdańska.

W „Beamtenzeitung“ ukazała się o- 
dezwa • przedwyborcza, która napomina 
wszystkich urzędników, aby spełnili 
swój obowiązek i postarali się o to. by 
„żadnego głosu nie oddano na listy an­
tyhitlerowskie“.

Odezwa wyszczególnia wszystkie 
kategorje urzędników, do których ją 
skierowano; jest ona wyraźnie sprzecz­
na ź konstytucją Gdańska, która zaka­

sytuacji nasza struktura podatkowa 
utrzyma wzrost ten (dochodów skar­
bowych przyp, red.) w dosyć skrom­
nych granicach. Podatki: gruntowy, od 
nieruchomości i danina majątkowa — 
są dosyć sztywne, dochodowy ma za 
podstawę dochód roku poprzedzające­
go, w przemysłowym zwyżka obrotów 
jest kompensowana przez zniżkę sta­
wek.“

Krótko mówiąc, p, minister skarbu 
jest niezadowolony z obecnej struk­
tury podatkowej i mówi dalej tak: 
„Wreszcie. podniesienie dochodów 
możliwe będzie przez reformę podat­
kową, która jest opracowywana. Mam 
nadzieję, że jeszcze w ciągu bieżącej 
sesji będę miał możność przedstawić 
jej wytyczne“.

To już jest zupełnie jasne. Mini­
sterstwo skarbu kończy już opracowy­
wać projekt reformy podatkowej, „na­
stawionej“ na cel przedewszystkiem £jf 4

kreśla, że nie powinno się zaniedbać 
żadnego wysiłku celem uzyskania zgo­
dy Polski na przystąpienie do paktu.

Należy postępować oględnie i meto­
dycznie ze względu na różnicę intere­
sów, istniejących między poszczegól-

Po Votum zaufania dla rządu Flandina
Znamienne uwagi prasy na temat uzyskanej większości — 

Przeciw rozbrojeniu prawicowych organizacyj 

P ary ż. (Teł. wł.) Wynik głosowa- stwo rozwiązania, czem groził Dou-
nia w sprawie votuin zaufania w izbie 
deputowanych i olbrzymia większość 
jaką rząd uzyskał, spotyka się z iro­
nicznemi uwagami paryskich dzienni­
ków. Podkreślają one, że rozejm poli­
tyczny trwa nadal również bez Dou- 
merguea, a parlament będzie teraz wy­
kazywał specjalną gorliwość i potul- 
ność, bowiem minęło niebezpieczeń-

zabójca tułał się po lasach, wreszcie 
7. bni. oddal się dobrowolnie w ręce 
władz w Nisku. Przeciwko Pałaszowi 
toczy "się dochodzenie w trybie nor­
malnym.

■Na rożprawie Sroka przyznał się 
do zbrodni, podając za pobudkę swego 
czynu zemstę. Obrońca złożył wnio­
sek o poddanie’ Sroki badaniu psychia­
trów. Trybunał odmówił - ternu żąda­
niu i zamknął postępowanie dowodo­
we. Wyrok oczekiwany jest dziś.

zuje urzędnikowi być sługą jednej z 
partji, Nadto takie pouczanie urzędni­
ków jest niezgodne z umowami polsko- 
gdańskiemi. -

Chodzi mianowicie o tych urzędni­
ków. jak np. celnych, którzy wykonu­
ją pewne obowiązki względem pań­
stwa polskiego. Ódęzwa nawołuje rów­
nież i celników, co wyraźnie sprzeci­
wia się zobowiązaniom przyjętym przez 
Gdańsk w umowach z Polską. Jak wia­
domo, celnicy nie maja być podporząd­
kowywani partjom politycznym. (p)

skalny, a, mianowicie na podniesienie 
dochodów skarbu.

Wobec takich zapowiedzi zapewne 
niewielu ludzi w Polsce będzie sobie 
życzyło spełnienia „nadziei“ p. mini­
stra skarbu co do ogłoszenia „wytycz­
nych“ reformy podatkowej jeszcze w 
ciągu obecnej sesji budżetowej. Do ta­
kiej „reformy“ nikt nie wzdycha.

Jakże inny; jest stosunek p. mini­
stra skarbu do tych dochodów, które 
rząd sam ma wygospodarował Nikłe 
wpłaty przedsiębiorstw państwowych 
tłumaczy on kryzysem i potrzebami 
państwa, a co do monopoli zastrzega 
się, że ewentualna poprawa konjunk- 
tury i płynący z niej wzrost konśumcji 
artykułów monopolowych będą wyma­
gał nowych inwestycyj i powiększenia 
kapitałów obrotowych.

Skąd je wziąć? Naturalnie — z „re­
formy“ podatkowej.

M. K.

nemi państwami, nie trzeba jednak 
zapominać, że przyjaźń polsko-francu­
ska jest w dalszym ciągu mocna, mi­
mo przejściowych zachmurzeń i pa­
miętać, że w danym razie będzie mo­
gła ona dać poważne wyniki.

mergue.
Niektóre pisma dają do zrozumie­

nia, że olbrzymia większość nie jest 
wynikiem zaufania do rządu, lecz 
pewnego rodzaju podarunkiem, który 
może okazać się kłopotliwy dla nowe­
go premjera. „Zbyt piękna, a nawet 
podejrzanie piękna większość!“. „Wra­
żeniowy start!“. „Rekord miłości!“ — 
takiemi ironicznemi epitetami okrasza 
prasa swoje uwagi na temat wczoraj­
szego posiedzenia.

„E c h o de P ar i s“ ostro atakuje 
nowy rząd, zarzucając mu zrezygno­
wanie z reforinj’ ustroju i krytykując, 
zapowiedź rozbrojenia narodowych or­
ganizacyj bojowych. Plany rządu w 
tym zakresie są nie do przyjęcia. Nigdy 
me zgodzą się na to patrjoci, zwła­
szcza, że u steru stoi gabinet, którego 
lewe skrzydło flirtuje z frontem konnp/ 
nistyczno-marksistowskim. W sąsied- 
niej Hiszpanji byliśmy świadkami, np. 
w Asturji, że rozbrojonych organiza-. 
cyj prawicowych wydano komuni-> 
stycznym falangom na rzeź nićzem 
bydło, Istnieje tylko jeden środek roz-, 
brojenia prawicowych organizacyj bo­
jowych, a mianowicie — odebranie im 
racji bytu przez podniesienie autory­
tetu państwa, ustabilizowanie życia 
politycznego, zagwarantowanie bezpie­
czeństwa obywateli i wyparcie wiel­
kich organizacyj, zasilanych przez za­
granicę.

Amł). i Jośki u Hitlera
Berlin. (Tel. wł.) Ambasador Lip­

ski wręczył dziś w. południe Hitlerowi 
swe listy uwierzytelniające.

Ciągnienie loterii
• Warszaw a. (Tel. wł.) W pierw­

szym dniu ciągnienia Loterji Państwo­
wej większe wygrane padły na nastę­
pujące numery:

50 C00 zł na 
Po 10 000 zł 
Po 2 00» zł

112319, 125111
Po 1000

92402.
'• Po 500 zł na n-n

36074 154084,
179443.

Po 400 zł na n-ry: 1836, 4299, 16116, 
21390. 38830, 62493 84038. 94977, 105795 
114760. 125941, 155368, 167361, 178537

(w)

nr. 75 778.
na n-ry: 7836, 138580. 
na n-ry: 20919, 32023, 

zł na n-ry: 37429, 56356,

26621, 35265,” 50164,
158041, 163225, 171242,

Przejmo w Belo i i
Bruksela. (PAT). Premier Br 

queviłle wręczył królowi prośbę o 
misję gabinetu. Następnie b. prem 
odbył konferencję z przewodniczący 
obu izb oraz przywódcami 3 główm 
paityj. O wyniku tych rozmów 
podano żadnych informacyj.

Panuje przekonanie, że Brocu 
yille me wróci już do władzy Naic 
ściej ( wymieniany jest jako’ przys 
Premjer dotychczasowy min, spr 
zagr. Jaspar. “ - - - *
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Prasa fraticuska o znaczeniu misji Ribbentroppa w Londynie — Kola angielskie sapę- 
wniają, ie rozmowy nie dały wyniku — Ribbentropp działa na własną rękę*

Miarodajne czynniki angielskie za- ostatnich dniach udzielił Ribbentrop 
dają sobie pytanie, czy Ribbentropp powi telegraficznie instrukcyj. Angie 
posiada jeszcze zaufanie Hitlera i czy skie koła polityczne wyrażają, jednak 

rozmów londyó-

Paryż (PAT). Chociaż komunikat, 
wydany po rozmowie min. Edena z 
von Ribbentroppem nie przyniósł żad­
nych wyjaśnień, cała niemal prasa 
nie wątpi, że jesteśmy obecnie świad­
kami wykonania szerokiego planu 
Berlina zmierzającego do uzyskania 
legalizacji przez wielkie mocarstwa 
dozbrojenia Niemiec w celu powrotu 
do „koncertu międzynarodowego" 
przed utworzeniem ligi wzajemnej po­
mocy.

Zdaniem „Echo de Paris“, Rze­
sza pragnie upewnić się przedtem, że 
nikt nie zaproponuje radzie Ligi Na­
rodów stwierdzenia o pogwałceniu 
traktatu wersalskiego i wyśmianiu 
prawa międzynarodwego. Stąd wła­
śnie misja Ribbentroppa w Londynie i 
pewne sugestje przekazane za pośred­
nictwem ambasadora francuskiego w 
Berlinie. Rozwija się manewr na 
wielką skalę. Odmowa legalizacji 
dozbrojenia się Niemiec, nie zniesie 
oczywiście tych zbrojeń, ani ich nie 
zmniejszy, lecz nieustępliwe stanowi­
sko rządu francuskiego wyłuszczone w 
nocie z dnia 17 kwietnia znajduje dziś 
usprawiedliwienie większe, niż kiedy­
kolwiek.

„Petit Parisien“ pisze : „W 
Londynie wiedzą już, że Niemcy uwol­
niły się od klauzul wojskowych trak­
tatu wersalskiego, lecz skłonni są, jak 
się zdaje, zalegalizować tę nieuregulo­
waną sytuację. Rzesza — twierdzą w 
Londynie — opuściła Ligę Narodów 
w związku ze sprawą zbrojeń. Jeżeli 
pragnie wznowić dyskusję na ten te­
mat, to musi przedtem zająć ponow­
nie swoje miejsce w Genewie, gdyż 
powrót do Ligi jest najściślej związa­
ny z debatą nad konwencją rozbroje­
niową“.

„L'Oeuvre" zestawia wyjazd 
Ribbentroppa z podróżą ambasadora 
François Poncet'a do Paryża. Na ten 
temat dziennik pisze: „Pewne dobrze 
poinformowane koła zagraniczne o- 
świadczają, że min. Laval jest zdania, 
iż sprawa dozbrojenia się Niemiec in­
teresuje nietylko Francję i w razie pod­
jęcia rozmów w tej sprawie Mała 
Entente, oraz państwa bałkańskie bę­
dą miały też coś do powiedzenia. Rib­
bentropp naszkicował obszernie plan 
Niemiec, według którego Anglja ma 
wystąpić do Wilhelmstrasse w drodze 
dyplomatycznej z zapytaniem w kwe- 
stji tajnych zbrojeń, co dałoby Niem­
com sposobność do podkreślenia w 
odpowiedzi, że wypływa to z ich obec­
nej siły. Min. Eden ograniczył się jed­
nali tylko do wysłuchania tego planu“.

Londyn (PAT). Angielskie czyn­
niki zapewniają, że rozmowy Ribben­
troppa nie dały żadnego wyniku i pod­
kreślają, że narada jego z min. Simo­
nem była tylko powtórzeniem po­
przedniej z min. Edenem. W Foreign 
Office twierdzą, że wynurzenia Rib­
bentroppa są tak ogólnikowe, iż w ża­
den sposób nie możnaby wysnuć z nich 
jakichkolwiek konkretnych propozy- 
cyj niemieckich.

Napad na pocztyljona
Wilno. (Tel. wł.) Jadący z Dziany, 

miasta na pograniczu łotewskiem, 
pocztyljon został napadnięty przez 3 
bandytów, którzy, uderzywszy go pał­
ką w plecy, zrzucili z wozu, a sami 
zacięli konie i zbiegli.

Pocztyljon strzelił dwa razy z re­
wolweru i zranił jednego z napastni­
ków, lecz ten zbiegł i zdołał ukryć się 
w lesie Pocztyljonowi pośpieszył z 
pomocą gajowy, dopędził napastników 
i zmusił ich do porzucenia wozu. Pocz­
tę znaleziono nienaruszoną.

Defraudacje hitlerowców
Gdańsk. (Tel. wł.) Socjalistyczna 

„Volksstimme" podaje spas prze­
stępstw hitlerowców w Gdańsku po 
dniu 1 stycżńia r. b. Rejestr obejmuje 
przeważnie defraudacje najróżniej­
szych kierowników poszczególnych 
organizacyj hitlerowskich.

Okazuje się, że defraudacje w sze­
regach hitlerowskich są bardzo czę- 
stem zjawiskiem. Kwoty sprzeniewie­
rzane są wcale poważne, bo w niektó­
rych wj^adkach dochodzą do 10 tys. 
guldenów gdańskich, Ad

nie przeprowadzał 
skich poniekąd na własną rękę, pra­
gnąc wzmocnić osobisty prestiż w 
Niemczech.

Możliwe jest, że wobec ujawnienia 
w prasie intencyj Hitlera i wobec za­
chęcającego przyjęcia ich, kanclerz w

Herriot polemizuje z Doumergue
Przywódca radykałów określa swe stanowisko podczas ostat­

niego przesilenia w związku z wywiadem b. premjera 
w „L'Ordre“

Paryż. (PAT). „L'Ordre“ za­
mieszcza wywiad swojego sprawozdaw­
cy z b. premierem (podaliśmy go wczo­
raj w streszczeniu — red.). Doumergue 
oświadcza, że postanowił ustąpić ze 
sw* *ego stanowiska w lutym 1935 i był 
iuż nawet ustalony następca, a miano­
wicie — min. Barthou.

Doumergue twierdzi, że nie jest 
prawda, iakobv projekty bvły trzyma­
ne w ścisłej tajemnicy. B. premier za­
poznał z ich treścią prez. Lebrun . i 
przewodniczącego izby dep. Jedynie 
przewodniczący senatu oświadczył 
szczerze, że iest zupełnie przeciwny.

Artykuł projektu konstytucji, doty­
czący urzędników, został zredagowany 
własnoręcznie przez Herriota. Pragnąc 
iść na rękę przywódcy radykałów, pre­
mier wprowadził zmiany do artykułu 
tyczącego się rozwiązania izby.

W piątek wieczorem. gdv rada min. 
miała po raz pierwszy oradować nad 
projektem reformy konstytucji. Herriot 
oświadczył, że nie będzie głosować za 
wnioskiem o prowizorium budżetowem 
Czterej ministrowie radykalni przed 
powzięciem decyzji w sprawie dymisji 
domagali się przerwy w obradach, ce­
lem zastanowienia się. Już po 3 minu­
tach jednak powrócili i wręczyli pre­
mierowi czterostronnicowy list z za­
wiadomieniem o dymisji.

W odpowiedzi na ten wywiad min. 
Herriot udzielił następujących wyjaś­
nień:

„Dowiodłem moich chęci unikania 
polemiki, nie odpowiadając na różne 
deklaracje b. premjera. Dziś jednak 
pragnę sprecyzować, że istotnie przed­
stawił mi on dwa teksty, tyczące się 
inicjatywy finansowej deputowanych 
oraz statutu urzędników i że przyjął 
mojt uwagi.

„Jeżeli chodzi jednak o bardziej 
ważne zagadnienia, a mianovvicie o 
sprawę rozwiązania izby i prolongowa­
nia budżetu, to premier ograniczył się 
tylko do odczytania ich, zaznaczając 
równocześnie, że dyskusja byłaby bez­
celowa, gdyż projekt nie może ulec 
zmianie.

„Przed kongresem w Nantes, ocenia­
jąc powagę sytuacji, zwróciłem się do

Kary administracyjne
Kraków. (Tel. wł.) Odbyła się w 

starostwie grodzkiem w Krakowie 
rozprawa karno-administracyjna prze­
ciw czterem studentom U. J., przytrzy­
manym przez policję w dniu 12 listo­
pada na Rynku Głównym w czasie 
demonstracyj akademickich.

Antoni Lewkowicz i Marjan Lewic­
ki ukarani zostali bezwzględnym 14- 
dniowym aresztem, Leopold Janik 7- 
dniowym aresztem i Władysław Sko- 
czeń 3-dniowym aresztem.

Przed plebiscytem
Londyn (PAT). Korespondent 

„Daily Telegraph“ donosi z Saar­
brücken, że komisja rządząca zarzuci­
ła plan rekrutacji 2.000 obywateli ob­
cych, w charakterze policjantów dla 
utrzymania porządku, postanawiając 
powołać jedynie 25 oficerów neutral­
nych dla służby policyjnej w okresie 
plebiscytu.

Dotychczas powołano 6 oficerów, a 
mianowicie 3 Anglików i 3 Norwegów. 
Poza tem komisja rozpatruje 500 po­
dań z całego świata, w tej liczbie 200, 
pochodzących od Polaków.

wątpliwość, czy ta misja mogłaby po­
siadać konkretne cele bez wciągnięcia 
w orbitę sprawy również ambasady 
niemieckiej w Londynie. Jest rzeczą 
charakterysyczną, że ambasador Rze­
szy nie był obecny przy rozmowach 
Ribbentroppa w Foreign Office.

b. premjera z prośba o rozmowę, na 
która jednak się nie zgodził W Nan­
tes partia radykalna pozostawiła mi 
swobodę ocenienia tego, co byłoby do 
przyjęcia dla sumienia republikańskie­
go. Osądziłem, że projekt szefa rządu 
nie wchodzi w zakres tej definicji. — 
Sprzeciwiłem się wnioskowi o prowi­
zorium budżetowe.

„Istotnie wiedziałem, co mam o tem 
myśleć. W dniu i września w rozmo­
wie ze mną Doumergue wspomniał bo­
wiem z podziwem o Mać Mahonie, sta­
wiając mu tylko ten zarzut, że w cza­
sie swego zamachu stanu lekceważył 
zagadnienia pieniężne, co w kilka lat 
później zmusiło go do ustąpienia.“

Proces terorystów
Białogród. (PAT). Prasa biało- 

grodzka zamieszcza obszerne sprawo­
zdanie z procesu Szijaka Ivutuca, o- 
skarżonego o współdziałanie z przeby­
wającymi zagranicą terorystami.

Ivutuc zeznał, iż otrzymał od tero- 
rysty Szabo rewolwery, które następ­
nie członkowie, należący do organiza­
cji Ustaśża, przewieźli z Janka Puszta 
na Węgrzech do Dzelekovacz w Jugo­
sławii. Przywódcy organizacji Ustasza 
dr. Pavel icz i Perczicz przebywali 
wówczas w Janka Puszta, przygotowu­
jąc zamachy i rozruchy w Jugosławji.

Znany pisarz francuski Jules Romain 
wygłosił o-dczyt na uniwersytecie berliń­
skim na temat „Germanizm i Latynizm". 
Na odczycie tym oprócz przywódców hi­
tlerowskich obecny był ambasador fran­
cuski François Poucet,

Podwyżki cen w Niemczech mogą być 
dokonywane tylko za zezwoleniem komi­
sarza Rzeszy albo jego pełnomocnika. Na­
leży unikać o ile możności pośrednictwa 
w handlu tak, by towar dostawał się naj­
krótszą drogą od producenta do konsu­
menta. •

Kryzys rządowy w Egipcie zastał osta­
tecznie zlikwidowany. Król Fuad powie­
rzył utworzenie nowego gabinetu Nessi- 
mowi-Paszy, który liczy 60 lat i był jut 
dawniej premjerem. Jest on wybitnym po­
litykiem i zwolennikiem harmonijnej 
współpracy z Wielką Brytanją.

Francuski min. handlu Marchandau 
ma udać się jeszcze w tym miesiącu do 
Moskwy. Podróż tę planował jego poprze­
dnik minister Lamourreuz. Dokładnej 
daty podróży jeszcze nie ustalono, ze 
względu na mające się odbyć wkrótce w 
Paryżu rokowania handlowe z Niemcami 
wobec tego, że układ francusko-niemiecki 
wygasa, w dniu 31 grudnia r. b.

*
Na podstawie uchwały rady ministrów 

stan wojenny w Łotwie przećłulżony zo­
stał o dalsze 6 miesięcy Ł j. Idol dnia 15 
maja 1935 r.

*
Ojciec św, przyjął na posłuchaniu człon­

ków komitetu organizacyjnego międzyna­
rodowej wystawy dziennikarstwa katolic­
kiego, przygotowywanej na rok przyszły 
i zaakceptował zmianę miejsca: wystawa 
odbędzie się,' w obszernym dziedzińcu 
„doiła pigna“ w Watykanie. (KAP)

Czechosłowackie min. spraw we wnętrz 
nych rozwiązało ostatnio proletariacki 
związek bezbożników z siedzibą w Pradze. 
Jednocześnie zamknięte Zostały wszystkie 
odziały tego związku w granicach republi-

< ki czechosłowackiej.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, 14. 11. 19*34 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była słaba.

Z pożyczek państwowych płacono za 5^ 
poż. konwers. zniżony kurs 61,50%, zaś 3% 
poż. bud. obracano po 45,—; pozatem ofia- 
rowano 4% premj. doi, po 51, — bez 
obrotu. „ „

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra­
cano 4%% Złotowe listy zast. po 44,50 do 
44,75—44,—, natomiast płacono za 4% li­
sty zast. konwert. 44,—%; w końcu ofia­
rowano — bez obrotu — 4%% doi. listy 
zast. po 45,— oraz 4%% doi. listy zast. w 
zlocie po 44,—%.

Akcje bankowe bez notowania.
Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 

w Poznaniu.
Kurs w procentach nominału 

wzgl. w złotych za sztukę 
Papiery procentowe

5% państw, poż konwers. 61,50 P 
3% poż. budowl., serja 1 45,— +
414% zlotowe listy zast. serji K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 44,50—44,75 44,— + 
4% listy zast. konwert. ostempl. P. Z. K.

44,— P.
Tendencja słaba.

Kurs dolara. Dziś rano notowano Kura 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War- 
-zawie 5,28% 5,29 zł w Gdańsku na 
' ’•'rszawę 5,26 zł.

Kurs marki niem. 1 guld. gd. Bank Pol­
ski. oddział w Piznaniu. płacił dziś za 100 
mk niem w dewizach - zł. gotówką —1 
zł za 100 gul. gd. w dewizach 172,63 zi 
gotówką 172,29 zł.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zfee*«wei i Towarowej

w Pozr^niu
Poznań. 14. 11. 1934 r..

Wa ranki: Handel hurtowy parytet Po­
znań. ładunki wagonowo, dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
Standarty: 1 żyto 715 g/L 2) pszenica 

750 gl\. 3) owies 470 gil.
Ceny transakcyjne:

Żyto 75 tonn par Poznań . . . . 15/0
Żvto 15 tonn nar Poznań ...» 14.80
Żvto 435 tonn par Poznań . » . 14.75
Żyto 30 tonn par Poznań . . > ■ l‘/0
Owies 15 tonn par. Poznań . . • 15,40

Ceny orientacyjne:
Żyto fUsposob spokoine) . 14.50— 14.75
Pszenica (Usposob. słabsze) 16.25 16.75
Jęczmień browarowy . . . 20,50— 21,00

Usposobienie spokojne.
Jęczmień 710— 725 g/t. . . . 19.00— 19,50 
Jęczmień 680—690 g/1. . . . 17.50— ,8,00

Usposobienie spokojne.
Owies (U.sposob spokojne) . 15 25— 15,50

ty k 3
żytnia I gat 0,55% wł. w. 21,50— 22.50
żytnia I gat 0.65% wł. w. 19.50 - 21,50
żytnia II gat 55—70% wł. w. V.OO— 16,00 
żytnia pośl pon. 70% wł. w. 13.00 14,' 0
żytnia razowa 0.95% w», w. 17,00— 18,00

Usposobienie spokojne.
pszenna gat. 1A 0—20% wł. w. 28/0— 30.50
pszenna gat IB 0-45% wł. w. 27,50— 28,00
pszenna gat IC 0-55% wł w. 26,50— 27.’ 0
pszenna gat ID 0-60% wł. w. 25 50— 26/0
pszenna gat IE 0-65% wł. w. 4.5')— 25/0 
pszen gat IIA 20-55% wł. w. '3 50— 24.00
pszen gat IIB 20-65% wł. w. 23.00— 23,50
pszen gat. IID 45-65% wł. w. 20,00— 20/0
pszen. f’at UF 55-65% wł. w. 17,' 0— 17/0
psz. gat IIIA 65 70% wł. w. 15.75— 16.25 
psz. gat. IIIB 70-75% wł. w. 12,75— 1-3,25 

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand. . . » .
Otręby pszen. grube stand.
Otręby pszenne średnie st. .
Otręby jęczmienne

10,00- ll/o 
10,75— 11,25 
10,00 - 10.50 
11,00- l ’.5O 
41/0— 42/0 
f9,00— 40. 0 
51,00— 55,00 
26,00— 28,00 
41,00— 46.00 
32.0Q— 35.00 

13,1,0'!— lf 0,00 
8' JO—101’/O 

180,00—210,00 
7’ ,0'!— 80.00 
80.00—100,00 
60,00— 70,00 
80,00— 90,00 

2,20— 2/0

•« •
Rzepak zimowy • » » »
Rzepik zimowy . . > > ■
Gorczyca . . .
Wyka latowa .- 
Groch Viktjrja .
Groch Folgera 
Koniczyna czerwona surow 
Koniczyna biała ....
Koniczyna szwedzka . ,
Koniczyna żółta odłuszcz.
Przelot ........
Tymoteusz ......
Rajgras angielski...»
Ziemniaki jkdalne . . .
Ziemniaki fabr. za kilo %
Słoma oszenna luzem . .

„ pszenna prasowana
„ żytnia luzem . .
„ żytnia prasowana .
» owsiana luzem . .
„ owsiana prasowana
„ jęczmienna luzem
„ jęczmienna prasew.

Siano zwykłe luzem . ,
Siano zwykłe prasowane .
Siano nadnoteckie luzem .
Siano nadnoteckie pras. .
Makuch lniany w taflach 
Makuch rzepakowy w tafl.
Makuch słoń, w tafl. 42/43%
Śrut Soja
Mak niebieski

Ogólne usposobienie spokojne.
) Transakcje na odmiennych warunkach.

żyta 435 tonn, pszenicy 825 tonn, jęczmie­
nia 223,5 tonn, mąki żytniej 108,8 tonn. 
mąki pszennej 42,5 tonn, otrąb żytnicn 
212,5 tonn, otrąb pszennych 77,5 tonn rze­
paku 30 tonn, maku niebieskiego 67 tonn, 
makuchu rzepakowego 10 tonn, makucin 
słonecznikowego 15 tonn, makuchu rnie- 

1 szanego 15 tonn. ziemniaków jadalnych o 
ł tonn, ziemniaków fabrycznych 81 tonn.

« c « 
• • a

13
2,45
3/5
3/0
3,50
3.25
3.75 
2,45 
3.05
7.75
8.25
8.75
9.25

2.25—
2.85—
2.75—
3.25—
3/1—
3,50—
1,95—
2.85—
7.25—
7.75—
8.25—
8.75—

17.50— 18,00 
13/0— I3*7® 
17.50 - ’«.O® 
21,00- 21/0 
40,00— 43/0



Zawikłana
sprawa

Tradycyjne hasło niemieckie .»Drang 
nach Osten“, znane Polsce tak dotkli­
wie od wieków, zatoczyło po wojnie 
światowej znacznie szersze granice. 
Zostało ono zastąpione pojęciem 
„Raumpolitik“ dla stu dziesięciu mi- 
ljonów Niemców, zamieszkałych nie- 
tylko w granicach Rzeszy, ale i w Sze­
regu krajów ościennych. Obszary 
przez nich zamieszkałe maję się połą- 
czyć z macierzą, a poza tem chodzi im 
jeszcze o swobodne przestrzenie dla 
kolonizacji i eksploatacji na Wschód 

Wśród szeregu druków i przemó­
wień, propagujących te idee, wyróżnia 
się swą szczerością broszura dr von 
Sokołowskiego pod tytułem „Deutsch­
land von aussen gesehen“. Uzasadnia 
on, że zadaniem głównem pangerma- 
nizmu jest zdobycie dla europejskiej 
cywilizacji równiny sarmackiej, obję­
tej Rosją, a cała masa narodu nie­
mieckiego podda się posłusznie tylko 
Niemcom. Powrót ich do Rosji jest za­
tem rodzajem konieczności dziejowej. 
Ale Niemcy dzieli od Sowietów szereg 
państw, których stosunek do misji 
dziejowej Niemiec nie jest jednolity. 
Przedewszystkiem Litwa, która za­
ogniła wzajemne porozumienie wsku­
tek zatargu w „Memellandzie“, mają­
cym ludność przeważnie niemiecką. 
Ale z chwilą, gdy „postąpi rozwiąza­
nie sprawy wileńskiej“, stosunki nie- 
mlecko-litewskie wyjaśnią się. Na 
czem ma polegać „postęp“ w sprawie 
wileńskiej, która w Polsce nie istnie­
je, autor nie tłumaczy, ale stwierdza 
tylko, że porozumienie niemiecko-pol­
skie na wschodzie będzie miało „eine 
unermessliche Bedeutung“. Finlandję 
uważa v. Sokołowski za przyjazną a 
nawet za naturalnego sprzymierzeńca. 
Poza jej granicami wschodniemi za­
mieszkuje prawie ćwierć miljona lud­
ności karelskiej, pokrewnej rasie fiń­
skiej. Jeszcze bardziej odpowiadają in­
tencjom niemieckim Łotwa i Estonja, 
dawne domeny działalności zakonu 
Kawalerów Mieczowych, kraje, za­
wdzięczające jakoby Niemcom swój 
całkowity postęp kultury. Tu ludzie z 
ludu spoglądają jeszcze obecnie ku 
Niemcom, a mową pomocniczą wśród
nich musi być język niemiecki.

Poglądy autora są zupełnie zgodne 
z dążeniami kierowników Rzeszy, 
które w dobie obecnej, z chwilą posta­
wienia przez Wiedeń poważnej tamy 
wylewowi pangermanizmu na Au- 
Strję, zrezygnowały narazie z „An- 
schlussu", zwracając się jednocześnie 
w kierunku północno-wschodnim. 
Według obrazowego określenia Hu- 
genberga, użytego w memorjale lon­
dyńskim, państwa bałtyckie są „wro­
tami północnemi“ do Rosji. Poza tem 
kraje te mają zostać prowincjami nie- 
mieckiemi lub przynajmniej kolonja- 
mi. Zamiary te, oparte na pewnem 
podłożu historycznem, spotkają się 
jednak na gruncie miejscowym z du- 
żemi przeszkodami. Samowiedza lud­
ności rdzennej krajów nadbałtyckich 
wzrosła po wojnie ogromnie, dążenia 
zaś pozostałych na miejscu Niemców 
są dalekie od zamierzeń hitleryzmu. 
Wskazuje na to wyraźnie świeżo u- 
kończony w Rydze proces tajnego nie­
mieckiego stowarzyszenia „Braci Bał­
tyckich“.

Niemniejsze trudności przedstawia 
międzynarodowa sytuacja polityczna 
i strategiczna. Powodzenie zamachu 
zbrojnego na kraje bałtyckie zalezy 
przedewszystkiem od gruntownego za­
angażowania się Sowietów w wojnę u- 
ciążliwą na Dalekim Wschodzie, by 
nie mogła ona wystąpić czynnie prze­
ciw niebezpiecznemu dla imperjum 
rosyjskiego najazdowi niemieckiemu. 
Tymczasem sytuacja polityczna So­
wietów z zawarciem ugody o kolej 
mandżurską polepszyła się znacznie.
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Poważne komplikacje wywołuje 
również konieczność liczenia się ze 
stanowiskiem strategicznem Polski, 
której położenie geograficzne daje 
możność wpływu dominującego na o- 
peracje lądowe w tym kierunku. Nie­
ma wątpliwości, że państwo polskie 
nie pozwoli na przekroczenie przez 
Pomorze najmniejszych sił niemiec­
kich. Operacja zatem musiałaby zo­
stać rozpoczęta od bazy królewieckiej, 
istniejącej zresztą od pewnego czasu 
dla innych celów, ale nie połączonej 
bezpośrednio z Rzeszą. Linja operacyj­
na przecina przedewszystkiem Litwę 
— szkopuł nader nieprzyjemny. Pi-ze 
o nim dr Loessner w „Deutsche 
Wehr“ ubolewając, że państwo, za­
wdzięczające swój byt Niemcom, zra­
bowało najniespodziewaniej Kłajpedę 
i zajmuje obecnie w stosunku do Rze­
szy stanowisko niezdecydowane. Liczy 
ono coprawda tylko 3 dywizje, ale tuż 
w Wileńszczyźnie kwaterują 3 polskie 
dywizje piechoty i 2 brygady kawale- 
rji. Przewiduje zatem Loessner możli­
wość zbrojnego porozumienia Poiski z 
Litwą, stawia jednak wniosek, że Li­
twa musi się zdecydować, jakim go­
ścińcem będzie kroczyła — memiec- 
k;m czy polskim.

Posiadają jednak Niemcy pewne 
możliwości dokonania najazdu drogą 
morską, mają nawet w tym kierunku 
pewną praktykę. W 1917 r. organizo­
wali oni wyprawę zbrojną na wyspy 
Ozylję i Dago. Przewieziono wtedy 20 
tys. żołnierzy, 8,5 tys. koni i 40 cięż­
kich dział. Transport ten wymagał rej-

Król belgijski T.eipold wraz z małżonką składa przed pomnikiem Nieznanego Żoł­
nierza w Brukseli hołd poległym żołnierzom wielkiej wojny.

Realizacja
włoskiego systemu korporacyjnego

Jak już donieśliśmy, w tych dniach 
odbyło się w Rzymie uroczyste po­
wołanie do życia 22 korporacyj. obej­
mujących całokształt produkcji wło­
skiej. Jest to wydarzenie o znaczeniu 
historycznem nietylko dla faszyzmu 
włoskiego, ale i dla całego świata, jako 
akt narodzin nowego ustroju społecz­
no-gospodarczego.

Dopiero obecnie, w dwunastym ro­
ku swej władzy, wprowadził rząd fa­
szystowski ustrój korporacyjny, zapo­
wiedziany juz w pierwszych odezwach 
partji Mussolinłego z roku 1919. Zapo­
wiedź ta — po objęciu władzy przez 
Mussolimego — została potwierdzona 
w r. 1922. Prace wstępne podjęto w r. 
1926 W ustawie „Garta de] Lavoro" z 
r. 1927 stworzono fundamenty dla tego 
ustroju, a dopiero w lutym i maju rb. 
zdecydowano się na wydanie ustaw wy­
konawczych. I teraz wreszcie odbyło 
się inauguracyjne posiedzenie pierw­
szej kadencji Rady Narodowej Korpo­
racyj, mającej zastąpić Izbę Deputowa­
nych i stać się dla życia gospodarcze­
go tym czynnikiem prawodawczym któ­
rym dla życia politycznego jest Wielka 
Rada Faszystowska.

Długoletnie przygotowania do wcie­
lenia w życie idei korporacyjnej urno- I

su dwukrotnego 19 dużych okrętów 
i pokaźnej liczby statków pomocni­
czych dla przewozu materjału tech­
nicznego, a konwojowało go 10 pancer­
ników, 9 krążowników, 54 torpedow- 
cówców, 6 nurkowców, 7 sterowców, 9 
aeroplanów, 7 trawlerów i 100 łodzi 
motorowych. Flota rosyjska było już 
wtedy w stanie rozkładu. Obecnie jed­
nak sytuacja byłaby o wiele trudniej­
szą, siły ekspedycji ze względu na o- 
czekiwany opór zbrojny musiałyby 
być większe, transport zatem trudniej­
szy. Stroną dodatnią wyprawy mor­
skiej — uniezależnienie jej od Polski 
lub uzyskanie gwarancji neutralności 
możliwie życzliwej. Występująca obec­
nie tak wyraźna w stosunku do nas 
„dicke Freundschaft“, wynika nietyl- 
ko z sytuacji na froncie zachodnim.

Utworzenie w połowie 1934 r. blo­
ku bałtyckiego, mającego na celu po­
rozumienie i współpracę z wyłącze­
niem roszczeń litewskich w sprawie 
Wileńszczy7ny. stało się jednak no­
wym szkopułem utrudniającym rów­
nież „podbój kulturalny* drogą two­
rzenia nad Bałtykiem gniazd hitleryz­
mu, a posunęło sprawę paktu wschod­
niego, projektowanego przez Francję 
pomimo niechętnego stanowiska Pol­
ski. Otwarcie w bliskiej przyszłości 
„wrót pó’nocnych“ dla niemieckiej 
ekspansji ku Rosji via państwa bał­
tyckie wydaje się w bliskiej przyszło­
ści mało prawdopodobne.

E. DE HENNING-MICHAELIS, 
generał.

żliwiły bardzo skrupulatne przygoto­
wanie podstaw nowego systemu, który 
— w ogólnym zarysie — przedstawia 
się następująco:

Wspomniane 22 korporacje dzielą 
się na 3 grupy według następujących 
gałęzi gospodarki narodowej: 1) rolnic­
two, 2) przemysł i handel, 3) pozostałe 
zawody.

Pierwsza grupa składa się z 8 korpo­
racyj, obejmujących producentów zbo­
ża, ogrodników, producentów win. oli­
wy, trzciny i buraka cukrowego, prze­
mysłu przetworów zwierzęcych i ry­
bactwa, przemysłu drzewnego i tkac­
kiego.

Druga grupa obejmuje korporacje 
przemysłowo - handlowe. W jej skład 
wchodzą następujące branże: metalur­
giczna i mechaniczna, odzieżowa, che­
miczna, budowlana, papierowa 1 praso­
wa. wodna i gazowa, przetwórcza, szkla­
na i ceramiczna.

Trzecia grupa obejmuje korporacje, 
reprezentujące inne zawody, jak: ubez­
pieczenia. instytucje kredytu organiza­
cje zawodowe i artystyczne, przemysł 
morski, komunikację powietrzną, ko­
munikację wewnętrzno - krajową, wi­
dowiska i szpitalnictwo.

Rzemiosło nie stanowi oddzielnej

H. E. Bindo Galii, prezes Najwyższego Try­
bunału plebiscytowego Zagłębia Saary.

UWAGI
Ludwik Barthou był za życia znanym bi~ 

bljofilem. Piękny jego zbiór książek ma 
obecnie pójść na licytację. A więc stanie się 
to, co często się w takich razach dzieje: pro­
dukt długoletniej pasji ludzkiej się rozpada.

Los książek zmarłego tnjnistra-bibljofila 
przypomina stare zagadnienie przechodzenia 
skarbów kultury w inne ręce. Czy w ręce 
niepowołane, ręce niegodne? — pytanie to 
stawia paryski „Temps“.

„Jeśli nie ma się spadkobierców, którym 
można było zaszczepić swoją własną namięt­
ność zbierania — a to bywa rzadko —- 
trzeba liczyć się z tem, że skarby przejdą 
w ręce obojętnych lub ignorantów. Czy mo­
że w takim razie łepiej jest oddać je biblio­
tece publicznej łub muzeum? Każde mu­
zeum, nawet najbogatsze i najwspanialsze, 
pozostanie zawsze tylko kolekcją przedmio­
tów usuniętych z życia, martwych, poszłych 
w zapomnienie. Tylko amator posiada cenną 
zdolność zachwycania się pięknym przedmio­
tem, uzyskanym częstokroć drogą wielkich 
ofiar, do którego przywiązany jest, tak jak 
do życia.“

Stąd wniosek, że sala licytacyjna mniej 
przeraża prawdziwego amatora, który kocha 
swoje skarby. „Wie on, że tylko tam znaj­
dzie się podobny amator, godny tych skar­
bów. zdolny cieszyć się bogactwem oprawy 
książkowej, rzadkością edycji, pięknością wi­
niet. A wówczas czuje on się bliższym owego 
nieznanego, aniżeli najpiękniejszych muzeów 
świata.“

Tak rozumowali już dawniej bracia Goń­
cowi. Pragnęli oni właśnie tego, aby ich 
kolekcje zostały rozrzucone, aby ich cenne 
książki, meble, tkaniny dotarły do ludzi 
z dobrym smakiem. Ictórzyby je potrafili na- 
równi cenić, jak oni sami je cenili.

korporacji, lecz wchodzi w skład odpo­
wiednich działów.

System jest tak skonstruowany, że 
żadna z grup nie może zmajoryzować 
drugiej. W łonie poszczególnych kor­
poracyj ilość reprezentantów świata 
pracy równa się ilości przedstawicieli 
pracodawców. Partja faszystowska od­
grywać będzie rolę czynnika decydują­
cego, będzie więc „języczkiem u wagi“.

Ustanowienie korporacyj jest równo­
znaczne z pogłębieniem przewagi pań­
stwa nad życiem gospodar. Przyszłość 
okaże, czy słuszność mają sceptycy, 
twierdzący, że włoski system korpora­
cyjny jest sztuczny, nadmiernie skom­
plikowany i zbytnio podporządkowują­
cy życie gospodarcze czynnikom poli­
tycznych.

Krzyża
dla działaczy żydowskich
Prasa żydowska notuje z zadowoli 

niem, iż w związku ze świętem Nb 
podległości r. b, wielu Żydów otrzyrm 
ło odznaczenia.

Między innymi dostali je: Florja 
Sokołow, korespondent londyński ,,G¡ 
zety Polskiej“, syn Nahuma Sokołow 

krzyż oficerski „Polonia Restituta 
, .L?yin> współpracownik „Gazety Po 

skiej“ — krzyż kawalerski „Poloni 
Restituía“; Leon Bregman — złoi 
krzyz zasługi; redaktor „Iskry“ Szro 
-- złoty krzyż zasługi; Dymitr Lobov 
ski, Jerzy Flaum, Leopold Szpiro i Ii 
nacy Majerowicz — srebrny krzyż zKUfi:TxW?.tor DJ>™nt, Adolf Fefge! 
blat, Józef Misne i B. Rozenblat — broi 
zowc krzyże zasługi.
rnJn?¿\kr7¿iZaS‘Usi otrzymal też ki. 
równik centralnego urzędu palestyi 
s lego. Rafał Szafar za swo e zasłui 
síyny>rganÍZOWaUÍU emiSracJi do Pah



(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).
Paryż, 12 listopada

Paryż przeżył ostatnio niezmiernie 
podniosłe chwile, które stały się wy­
razem głębokich uczuć i ponownego 
przebudzenia się sumienia narodowe­
go. W czasie bowiem dwóch dni całe 
życie stolicy skupiło się dokoła grobu 
Nieznanego Żołnierza, tego niezrówna­
nego symbolu bohaterstwa i patrjoty- 
zmu.

Pod Łukiem Triumfalnym, gdzie 
płonie wieczysty ogień, odbyła się naj­
pierw wzruszająca ceremonja na cześć 
zmarłego króla Jugosławji. Następne­
go zaś dnia obchodzono święto zawie­
szenia broni. Ta ostatnia uroczystość 
przybrała w tym roku specjalny cha­
rakter, a to z racji ogólnej sytuacji po­
litycznej.

Sobota — godzina 18. Na Polach 
Elizejskich gasną wszelkie reklamy 
świetlne, wszelkie światła, za wyjąt­
kiem latarni. Ciemność ta staje się tern 
bardziej przejmująca, że zrywa się 
gwałtowny wicher, a potem ulewny 
deszcz. Tłum jednak niepomny na 
chłód i na słotę, z minuty na minutę 
powiększa się. I oto z oddali pada krót­
ki rozkaz. Na znak ten rozpoczyna się 
potężny, pełen powagi pochód byłych 
kombatantów, rozciągający się na ki­
lometry. Ich liczba? — 40.000 ...

Dokąd jednak śpieszą? — Pod Łuk 
Triumfalny, by oddać pośmiertny hołd 
królowi-żołnierzowi.

Ciągną w nadzwyczajnym porząd­
ku, szybkim krokiem, w szeregach po 
sześciu. Stowarzyszeń jest przeszło 26! 
Wszystkich ich wymienić niepodobna. 
Na czoło jednak wybijają się, a to za­
równo liczbą, jak dyscypliną, „Naro­
dowe Stowarzyszenie Byłych Komba­
tantów", „Młodzież Patrjotyczna“, 
„Croix de Feu“.

Cisza zrazu przejmująca Pod Łu­
kiem Triumfalnym, okrytym z góry 
do dołu ogromnej długości chorągwią 
o kolorach jugosłowiańskich, będą­
cych temi samemi, co francuskie, ale 
następujących w innym porządku, 
świeci srebrem i złotem dwugłowy o- 
rzeł panującej rodziny. U stóp jego 
wznosi się katafalk, a pod nim pod 
szkłem pośmiertna maska zmarłego 
monarchy. Po krótkiej modlitwie, od­
mówionej przez arcybiskupa Paryża, 
kardynała Verdier, następuje, ceremo­
nja prawosławna. Równocześnie zaś 
chór słowiański śpiewa przepięknie 
„Pater“ Szeremetiewa. Po odmówieniu 
przez metropolitę liturgicznych mo­
dlitw za zmarłych, daie się słyszeć — 
za pośrednictwem głośników — muzy­
ka organów paryskiej katedry Notre- 
Dame.

Po skłonieniu się przed katafal­
kiem i reprezentantami Jugosławji 
wszystkich oficjalnych osobistości, do­
chodzą właśnie do Łuku Triumfalne­
go tysiące byłych kombatantów. Na­
strój staje się coraz bardziej podnio­
sły; symboliczny płomień grobowca 
Nieznanego Żołnierza rzuca na prawo 
i lewo słaby snop żółtego światła. Ci­
sza panuje grobowa, przerywana jedy­
nie marszem dawnych żołnierzy wiel­
kiej wojny. W chwili, gdy różne ich 
formacje dochodzą do Łuku Triumfal­
nego, jest każda zkolei witana okrzy­
kami. ” Kiedy zaś zbliżają się zastępy 
„Krzyża Ognistego“ entuzjazm pu­
bliczności przeradza się w prawdziwą 
manifestację narodową. Nietylko bo­
wiem dają się słyszeć okrzyki „A bas 
Blum“ (precz z Blumem), ale są one 
również skierowane pod adresem mi­
nistrów radykalnych. I w pewnym

Czystka w B. B.

Łapcie złodzieja!

momencie słaby zrazu pomruk pary- 
żan przeradza się w potężne wołanie: 
„Niech żyje pułkownik de La Rocąue“; 
pułkownik ten stoi — jak wiadomo — 
na czele „Croix de Feu“.

Deszcz pada, wiatr wciąż wieje Po­
woli około 21-ej godz tłum się rozcho­
dzi, do głębi poruszony.

Budzą go nazajutrz wystrzały ar­
matnie. To święto zawieszenia broni, 
rozejmu... Paryżanie ciągną zncwuż 
licznie ku temuż Łukowi Triumfalne­
mu. Przypominają jednak sobie, iż 
kilka dni temu upadł gabinet odrodze­
nia narodowego, gabinet „rozejmu 
partyjnego“. Oklaskują też naipierw 
entuzjastycznie najrozmaitsze forma­
cje wojskowe, nowe czołgi, nową orga­
nizację dragonów Raz po raz wznoszą 
się okrzyki „Niech żyje wojsko*'. W 
chwili jednak, gdy ukazuje się dele­
gacja izby poselskiej dadzą się słyszeć 
inne, z coraz większem przejęciem wy­
powiadane, a mianowicie okrzyki 
„Niech żyje Doumergue“.

Paryżanie ze spokojem przyjęli jego 
odejście — jak zresztą tego domagał 
się sam „mędrzec z Tournefeuille“. Ze 
spokojem, ale i z wielkim żalem Roz­
ciągał on bowiem nad całym naro­
dem prawdziwie patriotyczną pieczę 
Sama jego obecność była gwarancją 
bezpieczeństwa, zaufania. Nietylko też 
mieszkańcy Paryża pragnęli mu oka­
zać głęboką wdzięczność Po południu 
bowiem niezliczone zastępy „Krzyża 
Ognistego“ udały się z ich szefem na 
czele nrzed mieszkanie byłeso prem:e- 
ra. Tam to pułkownik de La Rocąue 
zabrał głos. „Bądźcie spokojni i dy­
scyplinowani, powiedział, unikajcie 
prowokacyj i niepotrzebnej agitacji. 
Wy, członkowie „Krzyża Ognistego“, 
przedstawiacie siłę nie do zrównania. 
Niespokojne chwile grożą naszemu 
krajowi- wv złamiecie si>e rew >!ucji, 
zapewniając zbawienie narodowi“.

I. B.

Sprawa mandatu 
posła Dembińskiego

O(J posła Dembińskiego otrzymuje­
my następujące oświadczenie:

„W związku z komunikatem zarzą­
dów Stronnictwa Narodowego na okręg 
bydgoski i powiat inowrocławski, o- 
świadczam co następuje:

1. Zgodę swoją na postawienie 
mnie na liście kandydatów nr 4 przy 
wyborach do Sejmu w roku 1930 wy­
raziłem wyłącznie dlatego, że lista ta 
była wspólną listą Stronnictwa Naro­
dowego i Obozu Wielkiej Polski, a 
przyszły Klub Narodowy miał być wy­
razem całości obozu narodowego, a 
więc odrębnej ideologii O. W. P., za­
równo jak i Stronnictwa Narodowego.

2. Nie mogę uznać twierdzenia, ja­
kobym postawiony został na liście kan­
dydatów przedewszystkiem jako rolnik, 
ponieważ zgodnie z zasadami ideologji 
narodowej, przy wyborze kandydatów 
do Sejmu, decydować musiały w pierw­
szym rzędzie wzglądy ideowe, a me sta­
nowe.

3. Na polecenie ówczesnych władz 
O. W. P. zapisałem się w aktach Sej­
mu w rubryce: przynależność politycz­
na: Obóz Wielkiej Polski. Władze O- 
hozu dały tym sposobem wyraz temu, 
że uważają mnie za swego przedstawi- 
ci 61 a

4. Parlamentarny Klub Narodowy 
uchwałą swoja w kwietniu b. r. zmie-
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nił swoją „naturę“ określenie prezesa 
zarządu głównego Stronnictwa Nar., 
sen. Bartoszewicza w rozmowie ze 
mną). Z Klubu, który był reprezenta­
cją wspólną całego obozu narodowego, 
stał się Klub reprezentacja Stronnictwa 
Narodowego, do którego nigdy me na­
leżałem. Wezwany przez władze Klu­
bu Nar. i Stronnictwa Narodowego do 
zajęcia stanowiska wobec uchwały 

1 Klubu, oświadczyłem, że pragnę nadal
w Klubie pozostać w dawnym charak­
terze przedstawiciela O W. P. Ponie­
waż władze Klubu i Stronnictwa Nar 
oświadczyły, że jest to niemożliwe, 
chcąc nadal pozostać wiernym ideom 
i tradycji O. W P. — wystąpiłem z 
Klubu Narodowego i złożyłem mój 
mandat do dyspozycji zarządu główne­
go Związku Młodych Narodowców, któ­
ry założony został na miejsce rozwiąza­
nego O. W. P. i jest jego spadkobierca.

Wobec tego, że władze Klubu Naro­
dowego zobowiązanie moje do złożenia 
mandatu, dane w innych warunkach, 
uważają nedal za obowiązujące mnie,
— zaproponowałem prezydium Klubu 
Nar oddanie sprawy mojego zobowią­
zania do rozstrzygnięcia czynnikowi 
bezstronnemu, t. zn sądowi obywatel­
skiemu. Wobec uchylenia sie prezy­
dium Klubu od przekazania sprawy są­
dowi obywatelskiemu, oddałem sprawę 
mego zobowiązania marszałkowskiemu 
sadowi honorowemu dla posłów w Sej­
mie. ..............

Z bi g n i e w Dembiński» 
poseł na Sejm.

W listopadzie 1934.“
Tyle poseł Dembiński. Na argumen­

tację jego odpowiadamy:
Nie to jest miarodajne, co poseł 

Dembiński wówczas myślał o swojej 
i kandydaturze, tylko to. czem ona była 
i w rzeczywistości dla władz organizacyj- 
’ nych. które ją postawiły, oraz dla wy- 
ś borców, którzy ia przeprowadzili Katt- 
| dydatura p. Dembińskiego była pod 
S względem społecznym postawiona i po- 
■ jęta jako reprezentacja rolnictwa Ku- 
1 jaw. Ideologja narodowa rozumiała 

się oczywiście samo przez się. Jeżeli 
zaś chodzi o ówczesny Obóz Wielkiej 
Polski (O. W. P.), to kierownicy Jego 
oświadczyli nam, że poseł Dembiński 
nie był wcale na liście kandydatów, 
proponowanych przez O. W. P. Jak się 
po wyborach poseł Dembiński zapisał w 
Sejmie, jest rzeczą drugorzędną, tem- 
bardziej, że między Stronnictwem Na- 
rodowem a O. W. P. była zasadnicza 
harmonja.

To wszystko, co poseł Dembiński 
wywodzi z założenia, że Związek Mło­
dych Narodowców jest..... spadkobier­
ca“ Obozu Wielkiej Polski, zostało już 
przez życie dawna rozstrzygnięte, nie­
tylko przygniatająca większość posłów 
z łona ówczesnego Obozu Wielkiej Pol­
ski, ale i 99 proc młodych nietylko nie 
uznaje Związku Mł. Nar. za „spadko­
biercę“ O. W. P„ ale uważa go wręcz 
za przeciwieństwo ducha, myśli i czynu 
O. W. P.

W tych warunkach Klub Narodowy 
nie mógł się zgodzić na pozostawanie 
w jego łonie trzech posłów jako przed­
stawicieli Związku Mł. N. Oczywiście 
o ich przedstawicielstwie Ołjozu Wiel­
kiej Polski mowy być nie) może, skoro 
organizacji tej już niema yłdyby zaś 
doszło do zdecydowania więkwszością 
głosów, kto ma prawo rep/ezentować 
idee O. W. P., to — jak już zaznaczyli­
śmy — duża większość posiów 
z łona O W. P, oświadczyłaby się prze­
ciw pp. Detpbińskiemu, Piestrzyńskie­
mu i Statóowi.

Tej prawdy nie zmienia żadne sądy, 
deliberujące nad zobowiązaniem po- 
selskiem o treści bardzo precyzyjnej, 
między innemi: „Zobowiązuje się pod 
słowem honoru, iż w razie, gdybym z 
jakichkolwiek powodów Klub Narodo­
wy opuścił, złożę bezzwłocznie swój 

i mandat na życzenie prezydju.ni powyż-
f szego Klubu“.

Z ROŻNYCH STRON POLSKI
Masowe licytacje domów.

Wskutek zadłużenia w Towarzystwie 
Kredytowem i nieoplacania kolejnych rat 
pożyczek, ogłoszone zostały masowe licy­
tacje domów w Warszawie i na prowin­
cji. Towarzystwo Kredytowe Warszaw­
skie wyznaczyło nowa serie licytacyj do­
mów na styczeń 1935 r. W drodze przy­
musowej sprzedanych będzie 154 nieru­
chomości.

Na grudzień r b. wyznaczono również 
liczne licytacje domów we Lwowie 1 Wil­
nie za długi, sięgające sumy 10 miljonów 
złotych.

Nowa kolej Warszawa — Radom — 
Kraków.

Z końcem bieżącego miesiąca ma na­
stąpić otwarcie nowei linii kolejowej War­
szawa — Radom i Warszawa — Kraków 
przez Radom.

Poczynając od Warszawy nowa linja 
biegnie Trzez Piaseczno, Warkę i Radom. 
Po przejściu przez wspomniana dawną 
linję pociągi z Kielc będą szły do Miecho­
wa. poczem nowo pobudowanym odcin­
kiem dochodzić będą do Krakowa.

Nowa linja skraca drogę z Warsza­
wy do Karkowa o kilkadziesiąt kim., po­
czątkowo jednak, nim osiądą tory i_ będzie 
można >siągnąć większe szybkości, po­
dróż będzie trwała nieco dłużej, niż obec­
nym szlakiem na Piotrków i Częstocho­
wę. Jednakże istnieje zamiar wkrótce po 
otwarciu nowei linii prowadzić po niej 
wagony motorowe które w minimalnym 
stopniu obciążają tory i przy swych du­
żych szybkościach dałyby znaczny zysk 
na czasie.

Przy budowie nowei linii niektóre 
dworce budowane były nie na koszt kolei, 
lecz osiedli, przez które wiedzie trasa.

Dom oświatowy w Katowicach.
W !<p‘owicach powstał staraniem Tow. 

Czytelń Ludowych dom oświatowy, któ­
rego poświęcenia ostatnio dokonał ks. bi­
skup Adamski. W nowym gmachu znaj­
dzie pomieszczenie Towarzystwo Czytelń 
Ludowych z bibliotekami i czytelniami, 
następnie biblioteka Sejmu śląskiego z 
książnicą i czytelniami, Towarzystwo ar­
tystów plastyków oarz szereg instytu- 
cyj kulturalno - oświatowych.

Księża ruscy przed sądem.
W Tarnopolu odbyła się rozprawa są­

dowa przeciwko ks. Julianowi Rudkiewi- 
czowi z Leśniowa i ks. Hawrylukowi ze 
Sznurowa, którzy z okazji demonstracyj­
nego pochodu w czasie święta „Młodzież 
ukraińska Chrystusowi“ rozsiewali fałszy­
we wiadomości, wymierzone przeciwko 
państwu polskiemu. Przeciwko dwom ka­
płanom 1 9 włościanom z Leśnowa wdro­
żone zostało postępowanie karno-sądowe,. 
zakończone zasądzeniem ks. Rudkiewicza 
na rok, a ks. Hawryluka na 9 miesięcy wię­
zienia z zawieszeniem na trzy lata W sto­
sunku do 9 wieśniaków sąd zastosował ka­
rę więzienia.

P Młodzieńczy chbd 
dziarski gesb — przywrbcir
MEMLAMENT

- “T» SPIESS
K r- ZWALCZA RSUMATVLM 

' N1RWOBOLB. JEDNORAZOWE 
WC1EBANIENIE PRZYNOSIng 12 716

Stronnictwo narodowe
WYDZIAŁ MŁODYCH 

W STAROŁ£CE
Zebranie w środę, 14 b. m. o godz« 

20 w lokalu p. Pieczonki.
Zarząd.

MŁODZIEŻ WSZECHPOLSKA 
Dnia 16 b. m. o godz. 20 odbędzie 

w lokalu własnym zebranie osślo® 
członków M. W. z referatem prof- dr« 
St. Dąbrowskiego n. t. „Myśl katobcka 
Francji wcbeo zagadnień polR)cZ'
nych’1.

Obecność wszystkich członków obo­
wiązkowa. Zarząd.
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]<ieco o architekturze sowieckiej
(Od własnego korespondenta „Kurjera

Moskwa, 12 listopada
Moskwa żyje w tej chwili pod zna­

kiem rocznicy „październikowej rewo­
lucji1, która w r. 1917 dała władzę par­
tji komunistycznej. Ale nie o obcho­
dzie i związanych z nim uroczysto­
ściach chęemy dziś pomówić. Wogóle 
nie dotkniemy polityki. Zajmiemy się 
natomiast czemś napozór dalekiem od 
polityki — o ile wogóle w Rosji so­
wieckiej jest naprawdę coś, coby było 
niezwiązane. z polityką —, otóż chce- 
my poświęcić nieco uwagi „sowieckiej 
architekturze“.

Czy istnieje „sowiecka architektu­
ra“? Gdybym zadał takie pytanie, nie 
nadając mu nawet charakteru realne­
go, a tylko traktując je retorycznie, to 
w Polsce posypałyby się na mnie odra- 
zu gromy ze strony całej plejady „mło­
dych' adeptów i wielbicieli sztuki. 
Podczas jednej z wystaw dekoracyj­
nych — nie wymienię dla ostrożności 
miasta — zapytałem jednego ze zwo­
lenników owych „nowych prądów“, 
co właściwie ma oznaczać pewna de­
koracja, która — mojem skrom- 
nem zdaniem, nie ma w sobie niczego 
dekoracyjnego. Mój interlokutor był 
pobłażliwy. Powiedział tylko, że kto 
nie idzie z postępem sztuki, ten bez 
objaśnienia, się nie obejdzie. Łaska­
wie dał mi też objaśnienia: bryłowa- 
tość, monumentalność, prostota, prze- 
ciwstawność oryginalnych kolorów. 
(Przez to ostatnie rozumiał widocznie 
kolory najzwyczajniejsze, byle tylko 
nie harmonizujące ze sobą). — Nadto 
dodał: jak jesteśmy zacofani i jak 
wyprzedza nas Rosja sowiecka!

Czy naprawdę w Rosji sowieckiej 
jest jakaś sztuka? — poważyłem się 
zapytać sceptycznie. I jeszcze jaka! — 
wspaniała! Szczególnie architektura. 
Jej monumentalność i prostota — to 
cechy nowej archiktetury. Prawda, 
jest w tem pewien wpływ Stanów 
Zjednoczonych, ale tam była to nie­
świadoma konieczność, a w Rosji so­
wieckiej podniesiono te cechy do wy­
żyn kanonu nowej sztuki! Stworzono 
nowy styl!

Później z podobnemi opinjami spo­
tykałem się nietylko w kołach nówa- 
tórów sztuki. Słyszałem zdania ideo­
logów i działaczy gospodarczych, któ­
rzy mówili: To, co się tworzy w Rosji, 
możliwe nawet, że nie wytrzyma pró­
by kryterjów gospodarczych, ale owa 
gigantyczność budowli, to w swoim ro­
dzaju wielki artyzm, to imponująca 
architektura, to nowy styl!

Rezultat: istnienie „architektury 
sowieckiej“ jest pewnikiem, ale poza 
Rosją. W Rosji mają natomiast co do 
tego poważne wątpliwości. I te wąt­
pliwości żywią wcale nie ukryci prze­
ciwnicy „piatiletki“, „kołchozów“, czy 
wogóle ustroju komunistycznego. Wąt­
pliwości te wypowiadają otwarcie sa­
mi działacze, sami pisarze i publicy­
ści sowieccy.

Mówią oni i piszą prosto z mostu: 
„Architekci sowieccy wcale nie wyko­
rzystali możliwości, jakie przed nimi 
się otwarły od r. 1925 dzięki wzmożo­
nemu budownictwu. Budowali oni to, 
co można określić „kazarnią“. Tu 
wtrącimy od siebie, że chodzi o wyraz, 
który można przetłumaczyć zapomocą 
słowa „koszary“, ale który dźwiękowo 
i pojęciowo stawia przed oczyma rów­
nocześnie i koszary i więzienie.

bom mieszkalny wzniesiony w r. 1934

Poznańskiego“).
Drugi etap budownictwa sowiec­

kiego przypada na r. 1928. — Wtedy 
wprowadzono balkony, pewną próbę 
dekoracji frontu i mniej szablonowe 
okna.

Niestety — jak zaznacza jeden z 
inżynierów sowieckich w oficjalnym 
organie dla spraw gospodarczych „Za 
Industrjalizacju“ — następny etap był 
poważnem cofnięciem się. Około r. 
1932 wraca styl koszarowy, przyczem 
buduje się bloki mieszkalne w ten spo­
sób, że kamienice stają rzędem bo­
kiem do ulicy. Inżynier sowiecki nie 
widzi w tem nic zachwycającego, a 
właśnie takie okazy budownictwa są 
poza obszarami Rosji sowieckiej przez 
domorosłych entuzjastów „proletarjac- 
kiej sztuki“ stawiane za wzór do na­
śladownictwa. Również i u nas.

Architekci natomiast sowieccy u- 
ważają, że rok 1932 to już przeszłość, 
przeszłość, którą nie należy się chlu­
bić, ale cieszyć się należy, że została 
przezwyciężona.

Jesteśmy w r. 1934. Pisma sowiec­
kie podają ilustracje tych budowli, 
które zostały świeżo ukończone i któ­
re mają być dowodem, że architektura 
sowiecka wyszła z impasu. Cóż tedy 
widzimy na fasadzie takiego domu z 
r. 1934? Kolumny, półkolumny, kapi­
tele, balkony o kamiennej balustra­
dzie. Wszystko to dość ładne, ale wca­
le nie nowe. Wszystko to utrzymane w 
stylu klasycznym. Powtarzamy: ładne 
to jest, bo zawsze klasyczne kolumny 
z głowicami, to nie ściany koszar, — 
ale poza tem całość dość banalna i 
szablonowa A jednak już w tem widzi 
się tu postęp i odrodzenie architek­
tury. SZAŁAWA

NADCHODZI SEZON SPORTÓW ZIMOWYCH!
Doświadczeni narciarze pamiętają o zaopatrzeniu się przed wycieczką

w KREM SPORTOWY M. MALINOWSKIEGO
uodporniający skórę na szkodhwy wpływ zimna, wilgoci i wiatru. —

Apteka ul. Nowy Świat 31 Warszawa Lab. Ciem. Farm. ul. Chmielna 4
Do nabycia we wszystkich drogerjach i aptekach w Poznaniu. Tg is<2

Co zaś do tak wychwalanej gdzie­
indziej monumentalności, to tutaj o- 
budzil się wcale zdrowy krytycyzm. 
„Nasi architekci — brzmi krytyka 
wspomnianego wyżej inżyniera — ma­
ją jednostronny pociąg do wielkich 
budowli. Widok zaś tych budowli, 
zwłaszcza tych z r. 1932, jest bezrado- 
sny“.

Na tle krytyki dotychczasowego 
stanu rzeczy, który określa się jako 
okres braku twórczości w dziedzinie 
architektury, padają tu apele, żeby ar­
chitekci sowieccy zerwali z bezdusz­
nym szablonem, z prymitywizmem „u- 
proszczenia" i żeby zdobywali się na 
coś, coby dowodziło ich wysiłku ar­
tystycznego i konstrukcyjnego.

W pismach polskich, jakie nadeszły 
tutaj, czytam, że p. minister skarbu 
Zawadzki wyrażał zadowolenie z wiel­
kiego jakoby rozwoju budownictwa 
mieszkalnego w Polsce w bieżącym o- 
kresie. Podobno w ostatnim roku przy­
było 52.630 izb. Problem, żeby nie

U ludzi, cierpiących na żołądek, ki­
szki i złą przemianę materji, stosowa­
nie naturalnej wody gorzkiej Franci- 
szka-Jćzefa pobudza prawidłowość 
funkcji narządów trawienia i kieruje 
odżywcze dla organizmu soki do krwio- 
biegu. Zalecana przez lekarzy.

Tg 1641.

wznosić samych koszar, jest całkiem 
aktualny. Warto więc przy jego roz­
ważaniu pamiętać, że „sowiecka ar­
chitektura“ istnieje przedewszystkiem 
poza granicami Rosji sowieckiej. Tu 
na miejscu już nie budzi zachwytu.

Interwencje p. Wiślickiego
„Moment“ (nr. 254) w depeszy Ży­

dowskiej Agencji Telegraficznej z 
Warszawy donosi:

„Pos. Wiślicki interwenjował dzi­
siaj u wiceministra skarbu p. Lech- 
nickiego w sprawach kas bezprocen­
towych. W ciągu rozmowy były' szero­
ko poruszone również aktualne sprawy 
spółdzielcze.

Pos Wiślicki interwenjował rów­
nież u wiceministra spraw wewnętrz­
nych p. Korsaka o zapomogi dla kas 
bezprocentowych ze strony samorzą­
dów komunalnych.

W ciągu obu rozmów szeroko omó­
wiono sprawę dużego znaczenia bez­
procentowych kas pożyczkowych dla 
ubogiej ludności żydowskiej w mia­
stach i miasteczkach.“ "

Sp. Akc.

WARSZAWSKIE LABORATORJUM 
CHEM1CZHE

w 3 zapachach Lawendowe, Jaśmi­
nowe i Gnypre, pięknie pactiną.

nadają skórze miękkość. §
Cena dużego kawałka 90 gr 
===== Sprzedaż wszędzie. == u

NOWE MYDŁA

Interwencje tego członka BB wiążą 
się, niewątpliwie, z uchwałą, powziętą 
w Warszawie w dniu 4 bm. przez kon­
ferencję delegatów Centrali żydow­
skich kas bezprocentowych (C. K. B.), 
do której zarządu wchodzi również 
Wiślicki, jak wiadomo, bankier. U- 
chwala odnośna głosi:

„Zażądać od rządu i od „Joint“ 
większych zasiłków.“

Rząd, jak wynika ze sprawozdania 
z wymienionej konferencji, popiera fi­
nansowo żydowskie kasy bezprocento­
we.

P. Drojanowski 
komisarzem m. Łodzi?

Wedle „sanacyjnej“ „Gazety Pol­
skiej“, we L-wowie krążą niesprawdzo­
ne pogłoski, że dotychczasowy prezy­
dent miasta Drojanowski zrezygnuje 
z zajmowanego stanowiska i miano­
wany zostanie komisarzem w Łodzi. 
Do Lwowa przybyć ma na opróżnione 
stanowisko wiceprezydent Warszawy 
p. Ołpiński, a pos. Zdz. Stroński ma 
zostać prezydentem m. Stanisławowa, 
na miejsce Chowańca.

Pogłoski te notujemy z obowiązku 
informacyjnego.

Obawy niemieckie o Afrykę
Południowo-Zachodnią

Prasa niemiecka donosi z niepoko­
jem, że dawnej Niemieckiej Afryce 
Południowo-Zachodniej, stanowiącej 
obecnie mandat Ligi Narodów, grozi 
wcielenie do Unji Poludniowo-Afry- 
kańskiej, a więc do jednego z domi- 
njów brytyjskich.

Mianowicie przy ostatnich wybo­
rach do sejmu Niemieckiej Afryki Po­
łudniowo-Zachodniej zgórą dwie trze­
cie wszystkich mandatów uzyskali 
„imperjaliści“ południowo-afrykańscy 
z t. zw. Partji Zjednoczonej, obejmu­
jącej zarówno Bur ów, jak Anglików. 
Przedstawiciele tej partji zamierzają 
obecnie wcielić dawną Niem. Afrykę 
Płd.-Zachodnią do Unji Południowo- 
Afrykańskiej jako piątą prowinję tej 
Unji. Wymaga to zmiany konstytucji, 
do czego jednak wystarcza kwalifiko­
wana większość 2/3 mandatów, uzy­
skana przez Partję Zjednoczoną.

Prasa niemiecka twierdzi, że wy­
bory wypadły w ten sposób tylko dla­
tego, że administracja mandatowa A- 
fryki Płd.-Zach. faworyzowała na każ­
dym kroku element angielski i burski, 
wyzyskując do tego kryzys gospodar­
czy. Popierano szczególnie Burów z 
sąsiedniej kolonji portugalskiej, An­
goli. Bezpośrednio zaś przed wybora­
mi rozwiązano niemiecką Partję Na- 
rodowo-Socjalistyczną i wydalono jej 
przywódców z kraju.

Tyle prasa niemiecka. Bez wzglę­
du na to, czy doniesienia jej są ścisłe 
czy nie, dowodzą one, że Niemcy do 
tej pory nie straciły jeszcze nadziei 
na odzyskanie swych kolonij afrykań­
skich.

W tym kierunku zresztą prowadzo­
na jest w Niemczech ustawiczna pro­
paganda. Tak np. w kinoteatrach nie­
mieckich wyświetlany jest obecnie — 
jako specjalnie reklamowana nowość 

film p. t. „Die Reiter v«n Deutsch 
Ost-Afrika“, przedstawiający walki 
między Niemcami a Anglikami w 
Niem. Afryce Wschodniej w czasie 
wojny światowej. Film kończy się 
wyrażeniem wiary w powrót dawnych
kolonij niemieckich do Rzeszy.

Nietylko o chleb dla ciała, ale I o 
dobrą k»-"ążke dla ducha błagają bez­

robotni!
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Kalendarz rzym.-kat

Czwartek: Giertrudy p., 
Leopolda

Piątek: Edmunda b. 
Kalendarz słowiański.

Czwertek: Przebyslawa 
Piątek: Rodomira 

Słońca: wschód 7,12 
zachód 16,01

Długość dnia 8 godz 49 m.
Księżyca: wschód 13,27 zachód 23,51 

Faza: 6 dni przed pełnią
Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 

Meie »rologicznej przy Uniw Pozn.: 
Środa, godz. 7 rano: Temperatura 
powietrza niska plus 1 at, C., ciśnie­
nie atmosferyczne umiarkowane 750 
mm., mgła, cisza. — W ub. dobie tem­
peratura najwyższa plus 6 st. C., naj 
niższa plus 1 st. C.

Stan wody w Warcie według notowań In 
spekcji Dróa Wodnych w Poznaniu: 
Dziś plus 0 04 m.

Przepowiednia pogody na czwartek: Po­
chmurno i mglisto przez cały dzień.

KRONIKA POZNANIA
Komunikaty ORBISU. DO BERLINA

od 2—9 listopada, 7 dni w Niemczech, 
przejazd, paszport, wiza zi 88,—, 

ng 12 734
DO PARYŻA od 29 listopada do 8 gru­

dnia, 7 dni w Paryżu. Przejazd, paszport, 
wizy zł 315,—. Zapisy tylko ORBIS, Plac 
Wolności 9, tel. 52-18.

ng 12 735

— * Osobiste. Dyrektor Kolei Państwo­
wych p. inż. Włodzimierz Krzyżanowski 
wyjechał na konferencję dyrektorów Ko­
lei Państwowych zwołaną przez p. mini­
stra komunikacji. Zastępstwo objął wice­
dyrektor K. P.. d mgr. Józef Pospischił.

— * Odznaczenia. Donoszą że Z/okazji 
15 rocznicy odzyskania nietmdleclości od­
znaczeni zostali: krzyżem oficerskim orde­
ru „Odrodzenia Polski" dyrektor izbv 
skarbowej w Poznaniu, Ferdynand l.eon 
świtalski. Srebrnemi krzyżami zasługi — 
Zygmunt Azarewicz, naczelnik i urzędu 
skarbowego w Poznaniu Franciszek Ka­
puściński, naczelnik urzędu skarbowego 
w Nowym Tomyślu. Jan Ożana. naczelnik 
III urzędu skarbowego w Poznaniu. Sta­
nisław Woźniakowski, b naczelnik urzę­
du skarbowego we Wrześni, obecnie prze­
niesiony do okręgu izby skarbowej okr. w 
Warszawie Marjan Zwierskt. kierownik 
oddziału izbv skarbowej. Kazimierz Pro- 
ciński, naczelnik urzędu skarbo-wego w 
Wyrzysku. Bronzowemi krzyżami zasługi 
— Mieczysław Janicki, pomocnik kancel. 
w urzędzie skarbowym w Krotoszynie. Sta­
nisław Ostrowski, poborca skarbowy w u- 
rzędzie skarbowym w Czarnkowie. Stani­
sław Chojnacki, woźny urzędu skarbowe­
go akcyz i monopoli w Lesznie. Piotr Ho- 
ber. woźny izby skarbowej w Poznaniu. 
Władysław Kuźniarek woźny w urzędzie 
skarbowym w Wolsztynie.

Uroczysta dekoracja dyrektora izby 
skarbowej F. Świtalskiego odbyła się w 
Warszawie przez ministra skarbu pozo­
stałych urzędników udekorował wicewo 
jewoda poznański p. Kaucki. Równocze­
śnie udekorowani zostali odznaczeni W ro 
ku ubiegłym- naczelnik wydziału II izbv 
Adam Guzikoyyski. radca Andrzej Cwynar 
sekretarz Ryszard Mittag, asesor Edward 
Nowak i księgowy Franciszek Sobota.

Prezes najwyższej izby kontroli pań­
stwowe i dokonał w Warszawie dekoracji 
p Mikołaja Zawadzkiego, prezesa okręgo 
wej izbv kontroli państwowej w Poznaniu 
krzyżem komandorskim orderu „Odrodze­
nia Polski", _ . . _ . . „_* Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwo­
wych w Poznaniu podnie do wiadomości, 
iż przy współudziale „Wagons-Lits-CooK 
w Poznaniu organizuje w dniach 18 do »9 
hm. popularny pociąg z Poznania do Ło 
dzi z zatrzymaniem się w Środzie. Jaroci­
nie. Pleszewie, Ostrowie i Kaliszu.

Odfazd Z Poznania dnia 18 bm. o godz 
610. Środa 6 38 Jarocin 7.10. Pleszew 7.26. 
Ostrów 7.55. Odjazd powrotny z Łodzi 
dnia 19 bm o godz. 1530.

Cena biletów z Poznania do Łodzi i z 
powrotem w kl III — 10 zł 401 gr t 1 zł. 
a w kl II — 15 zł 40 gr T 1 zł.

Podróżni z prowincji, dojeżdżający do 
wvm. pociągu przy odległościach ponad 
50 kim . korzystają z ulgi dojazdowej.

Bilety Sorzedaią: w Poznaniu — Biuro 
Podróży .Waeons-I.its-Cook". a na pro­
wincji wszystkie kolejowe kasy biletowe 
Pociąg prowndzi wagon dancing.

— • Aresztowania. Na terenach kole­
jowych uięto jako podejrzanego o kradzież 
węgli 30-letniego Aleksandra Nesteruka « 
Poznania (ul. Piotra Wawrzyniaka 43). — 
Odebrano mu kilkadziesiąt kg. węgli. ~ 
Za kradzież roweru p. Tadeuszowi Wasi-

lewskiemu z Poznania (ul. Kolska 20) uję­
to Marjana Balczyńskiego (ul. Warszaw­
ska 2) i odebrana mu rower. —• Za grę ha­
zardową w .koniczynkę" i ogranie Leona 
Najdeka osadzono w areszcie policyjnym 
46 letniego piekarza Leona Zborowskiego 
(ul. Półwiejska 26). — Z samochodu p 
Władysława Weichbrodta z Szubina od­
czepiono dwie walizki. Jako sprawcę tej 
kradzieży ujęto 28-letniego Jacka Duszyń­
skiego (ul. Wenecjańska 5). któremu też 
walizki odebrano (kl)

— * Tramwaj zderzył się z sam°cł>°* 
dem. Na ul. Dąbrowskiego przy narożni­
ku ul. Mickiewicza zderzył się tramwaj h- 
nji 2 z samochodem osobowym PZ 10 570. 
kierowanym przez Wojciecha Frańczaka 
z Poznania (ul. św. Szczepana 2). Obydwa 
pojazdy zostały lekko uszkodzone. Winę

przypisuje się szoferowi samochodu, który 
w chwili przejazdu tramwaju cofał samo 
chód z ul. Mickiewicza na ul. Dąbrowskie 
go. (kl.)— ’ Zderzenie dwóch cyklistów. Na
św. Marcinie w pobliżu ul. Kantaka zde 
rzyli się cykliści Jan Kaczmarski (ulica 
Grunwaldzka 17) i Edmund Adamczak z 
Ławicy (Zielona 3). P. Kaczmarski pod 
czas zderzeira odniósł pokaleczenia na 
głowie a p. Adamczak pokaleczył się lżej

(kl.)
r- * Kto postrzeli! Kiliana? W docho­

dzeniach, prowadzonych w sprawie po- 
strzelenia lG-lctniego Wilhelma Kiliana 
na Tamie Garbarskiej ustalono, że postrze­
lił go stróż kolejowy Ignacy Wiciak (Bo 
nin 17). Kiliana postrzelono w chwili, gdy 
wszedł na parkam 1 odrywał drut, (kl.)

— * BARCIN. (Nagły zgon). W dniu 
7 bm. zachorowała nagie niej. H. z Bar­
cina. Przybyły lekarz p dr. Kończal nie 
mógł stwierdzić u p. H. żadnej poważniej­
szej choroby, badana jednakże po 2 dniach 
zmarła. O śmierci p. H. krążyły najroz­
maitsze wersje, a m. in. mówiono o tem, 
jakoby zmarła miała się otruć. Pod za­
rzutem dostarczenia p H. trucizny are­
sztowano p. Oneszkową z Barcina. Doko 
nana sekcja zwłok zmarłej ujawniła przy­
czynę nagiego zgonu.

— (Osobiste). Posterunkowy p. Ko­
nieczny z Barcina został w tych dniach 
przeniesiony do Gniezna, a posterunkowy 
p. Sobestjańczyk do Fordonu. Miejsce ich 
za!ął posterunkowy p. Mroczek z Miło­
sławia. „ .

— (Święto młodzieży). Tutejsze Kat. 
Stow. Młodzieży Męskiej urządziło w dniu 
9 bm. swoje doroczne święto młodzieży. 
Uroczystą mszę św. odprawił ks. prób. No­
wicki Młodzież w dniu tym przystąpiła do 
wspólnej komunji św.

—■ (Kradzież zboża). Do zagrody go­
spodarza p Sawickiego w Wóicinie za- 
kradli się onegdai złodzieje. Włamywa­
cze skradli ze strychu większą ilość śru­
tu i owsa.

— (Zżycia .Sokoła“). W ub niedzielę 
Odbyło się Żebranie To)y. ginrtn. „Sokół“, 
które zagaił drh. prezes Feliks Płotka so- 
kolskiem jxizdrowieniem „Czołem". Be- 
ferat p t. „15-Tecie traktatu wersalskie­
go" wygłosił drh prezes Referat wywo­
łał wśród zebranych bardzo ożywioną dy­
skusję. Wa’ne zebranie gniazda odbędzie 
się w dniu 9 grudnia o god’ 4 po południu 
w lokalu p.Skrzypczyka. (bp.)

— * BUD7-YN. (Włamanie i kradzież).
Z soboty na niedziele. 11 bm. włamano s:ę 
do warsztatu kołodziejskiego p. Józefa 
Wróblewskiego któremu złodzieje zabrali 
różne narzędzia. Złodzieje, nie zadawala­
jąc się mniejszą zdobyczą, otworzyli drzwi 
do kuchni i ze sąsiedniego pokotu skra­
dziono rower męski marynarkę i drobniej­
sze rzeczy. Kradzież znoszono mieisco- 
wemu posterunkowi P. P., który wszczął 
dochodzenia, (bk.)

— * CHODZIEŻ. (Z sadu). Sad okręgo­
wy z Poznania na sesli wyjazdowej w Cho­
dzieży rozpatrywał onegdai sprawę kar­
ną przeciwko tut. prezesowi B. B W. R. 
naczelnemu lekarzowi kasy chorych, dr. 
Kazimierzowi Matuszewskiemu oskarżo­
nemu o zaniedbanie badania lekarskiego 
u dziecka robotnika Krzyżaniaka skut­
kiem czego dziecko zmarło Sad postano­
wił sprawę odroczyć do dnia 19 bm. celem 
powołania rzeczoznawców, (chtn.)

— • INOWROCŁAW. (Osobiste). Z oka­
zji dorocznego święta niepodległości od­
znaczony został prezydent, miasta Inowroc­
ławia. p. Apolinary Jankowski, złotym 
krzyżem zasługi za pracę na polu spo- 
łecznem i samorządowem.

— (Więzień uciekl policjantowi). — 
Podczas transnortu z rozprawy sądowej 
w Poznaniu do Bydgoszczy zbiegł w po;

I ciągu w Inowrocławiu znany bydgoski 
włamywacz, 27-letni Kazimierz Stojczyk.

— (Kradzieże i włamania). Dnia 8 bm. 
w nocy nieznani sprawcy skrali z pola 
majętności Skalmierzyce, pow. Inowroc­
ław. dwa żelazne dwuskibowe pługi war­
tości 300 zł. — Teł samej nocy skradziono 
z. zabudowań dróżnika kolejki kruszwic­
kiej w Konarach 1 maciorę, trzy kury, in­
dyka, pierzynę i poduszkę. — O dróżnika 
Skotnika prawdopodobnie ci sami spraw­
cy skradli 5 dębowych progów. — Zanomo- 
cą wyiec:a szvby w oknie włamali sle ja­
cyś osobnicy do mieszkania ro’nika Grze- 
cbowinka w Mielnie i po zabraniu roz­
maitych przedmiotów ulotnili się.

— (Ofiary zakaźnych chorób). Małolet­
nia córka ro'nika Sewarta w Kruszy Du­
chownej zachorowała na dyfteryt i po kil­
ku dniach zmarła. — W Makrem zmarły 
dwie córki robotnika Grajka, które cno 
rowały na błonicę. .

— (Srebrne gody małżeńskie) W ub. 
tygpdniu obchodzi? srebrne eodv małżeń­
skie wrąz z swoją friałżonką Heleną z Zie-

lińskich p. Konstanty Lipiński naczelnik 
powiatowej i miejscowej ochotniczej stra 
ży pożarnej. Jubilatom „Szczęść Boże!"

— (Ukaranie młodocianych ziodzieil. — 
Sąd grodzki w Inowrocławiu skazał za 
kradzież 18-lelnisgo Juijana Kempskiego, 
zam. w Inowrocławiu przy ul Rzeźnickie) 
10 i 17-lelniego rzeźnika Żabickiego. każ­
dego po pół roku więzienia, a niej. Mi­
lewską za paserstwo na pól roku więzie­
nia. 10 zł grzywny i zapłacenie kosztów 
sądowych.

— (Niesumienna służąca) Sąd grodz­
ki w Inowrocławiu skaza! 25 letnią Włady­
sławę Grabowską za kradzież zegarka na 
szkodę np. Szubargów. zam przy ui. Ki­
lińskiego, u których Grabowska zatrud 
niona byia jako służąca, na pół roku wię­
zienia. ,

— (Złodzieje róż). Swego czasu dono­
siliśmy o kradzieży róż, dokonanej dwu­
krotnie u miejscowych ogrodników. O- 
statnio w nocy z 4 na 5 października nie­
znani sprawcy dokonali kradzieży około 
tvs!ąc róż z ogrodu p. Maya w Inowrocla 
wiu. Powiadomi ma o kradzieży policja 
przychwyciła złodziei róż w Jaksicnch. 
pow. Inowrocław, w chwili gdy zamierza­
li z łupem wsiadać do pociągu Sprawca­
mi kradzieży okpza’i się 34-letni robotnik 
Oskar Huse i 31-letni robotnik Antoni 
Ziomkowski. zam. w Bydgoszczy. Sąd 
grodzki w Inowrocla wiu skazał każdego 
po G miesięcy więzienia.

— (Otwarcie nowej placówki). W Mąt­
wach pod Inowrocławiem dokonano one- 
gdaj poświęcenia nowego lokalu restaura­
cyjnego pod nazwą „Port nad Notecią“, 
którego właścicielem jest znanv koniec p. 
Ignacy SoRński z Inowrocławia. Poświę­
cenia nowej placówki dokonał ks. prób. 
Dąbrowski.

— (Katolickie firmy). Kino objazdo­
we Akcji Katolickiej archidiecezji gnieź­
nieńskie! zawita’o onegdai do Gniewkowa 
i w sali Parku Miejskiego wyświetliło film 
re’igüny p. t. „Dziele duszy“, opiewa'acy 
cudowne życie św. Teresy od Dzieciątka 
Jezus.

— (Z życia Chóru farnego). W sali O- 
chronki odbyło się zebranie Chóru farne­
go, na którem interesujący referat o orga­
nach wygłosił ks. kan. Jaśkowski. Po re­
feracie wykonali p. Strzelecki (skrzypce) 
i p Gałdyńslti (harmonium) „Intermezzo 
sinfonico“ z .Cavalleria rustiennn" Mas- 
casni'ego i „Humoreskę“ Dworznka. zdo- 
hywaiac gorący aplauz. Milą niespodzian­
ką bvło krótkie preludium na harmonium 
wykonane przez ks. kan. Jaśkowski ego. — 
Po przyjęciu nowych członków i dyskusji 
nad sprawą urządzenia obchodu ku czci 
patronki muzyki kościełnei św. Cecylii 
p. nrezes Ignacy Lewandowski zamknął 
zebranie hasłem „Kościelnej pieśni cześć*.

(iw.)
_ * KOŚCIAN. (Kurs k« tpźkownści). — 

Tow. Przemvslowo-rzemieé’n'çze w Ko­
ścianie urządza ogólny kurs ks’ążkowoścl. 
Zg’oszenia kursistów przyjmuje p. Klu 
sak.

— (Wybór wiceburmistrza). Na ostat- 
niem zebraniu rady miciskiei. któremu 
przewodniczył p burmistrz Maćkowiak, 
wybrano wiceburmistrzem miasta p. dr. 
B-é’estawa Olejniczaka. Sprawa wyboru 
wiceburmistrza w Kościanie ma swoją hi- 
étor’e. Klub Narodowy wysunął na wice­
burmistrza kandydaturę p. Gzaiki. radcy 
Izby Przemys’owo-ITandio'wei w Poznaniu, 
który w Kościanie iest powszechnie znany 
i ceniony jako wybitny działacz na poiu 
gospodarczo - przemysłowem. samorząd i- 
wem i snolecznem. Niestety, wojewódz­
two kandydatury n. radcy Cza’ki nie zn- 
tw’erdzito Klub Narodowy zgłosić wnio­
sek. aby p. radcę Czajkę zamianowano se­
niorem miasta. ) Wniosek Klubu Nrodowe- 
go bodzie przedmiotem obrad najbliższego 
posiedzenia 'rady miejskiei.

— (Święto młodzieży). Tutejsze Katolic­
kie Stów. Młodzieży obchedzić bedzie w 
niedzielę. 18 bm święto młodzieży. W 
programie przewidziano trzydniowe reko- 
iekcie, nabożeństwo oraz uroczystą aka­
demię.

— (Bezrobocie). Dzięki uruchomieniu 
w tut cukrowni kamnnnii bur°ez»nei mia­
sto nasze posiada już tylko 25 bezrobot-

nych. Szeregi bezrobotnych powiększą się 
.ednakże znacznie z chwilą ukończenia 
Kampanii, co nastąpi prawdopodobnie z 
k-ońcem b. m. (mk.)

— * KROTOSZYN. (Z L. O. P P•). W
związku z projektem organizowania kur­
su modelarstwa lotniczego w Krotoszynie 
odbędzie się w dniu 14 bm. na sali szkoły 
wydziałowej odczyt p. instr. Kozłowskie­
go p. t. „Zwycięstwo polskich skrzydeł . 
Podobne odczyty wygłosi p. instruktor we 
wszystkich miejscowych szkołach.

— (Zebranie). W Pogorzeli odbyło się 
pod przewodnictwem p. burmistrza Szat­
kowskiego zebranie L. O. P P. na którem 
nteresuiący referat n. t. „Działanie gazów

Miojowych" wygłosił instruktor p.. ppoi. 
Baranowski Następnie postanowiono u- 
rządzić kursy L. O. P. P. dla szerszych 
kół obywatelstwa_ (Zawodowy włóczęga). Sąd grodzki
w Krotoszynie skazał zawodowego włóczę­
gę Szymona Zydora z Sulmierzyc za prze­
pijanie całkowitego zarobku na 3 miesią­
ce domu poprawczego w Bojanowie pod 
Rawiczem. , „— (Kradzież krowy). W nocy z 4 na o 
bm. uprowadzono z obory rolnika Sta.ni- 
sława Nowickiego z Bialego-Dworu jałów­
kę wartości 140 zł. przygotowaną na ucztę 
weselną córki poszkodowanego. Śledztwo 
w toku.— (Nagły zgon) Na zmarłej przed kil­
ku dniami Antoninie Snrbok lat 40. prze­
prowadzono na polecenie wladzv sekcję 
zwłok, ponieważ zachodzi! wypadek otru­
cia zmarłej Zawartość żołądka i jelit, 
wysiano do zbadania do instytutu w Po­
znaniu. Miejscowe społeczeństwo z za­
interesowaniem oczekuje wyniku eksper­
tyzy. (kz.)

— • KRUSZWICA. (Ofiarodawca). Za 
złożono życzenia przez personel admini­
stracyjny tutejszej cukrowni członkowi 
rady nadzorczej p- Stanisławowi Turno z 
Poznania z okazji 40 iecia pracy w radzie 
ofiarował p Turno na potrzeby ochronki 
i stacji opieki nad matką i dzieckiem po 
59 zł miesięcznie przez okres 10 miesięcy. 
Szlachetny len czyn zasługuje nietylko 
na uznanie, ale również na naśladowanie.

— (Nowy sztandar). Sto-w. Dzieci Ma- 
rji w Markówicnch. istniejące od lat 3 za­
kupiło z władnych funduszów sztandar — 
Terminu poświęcenia sztandaru nie wy- 
znaczono Młodemu stowarzyszeniu nnie- 
ży się uznanie za jego owocną działal­
ność. (kn.)

_ • LESZNO. (Towary żydowskie w
szkole) W mieiscowem seminarium żeń- 
skiem zaszedł niebywały wypadek propa­
gandy na rzecz handlu żydowskiego. Na­
uczycielka języka polskiego p Uszkowa 
w czasie lekcji podczas tygodnia propa­
gandy przemysłu polskiego namawiała 
dzieci, by kupowały u Żydóvv, gdyż i Ży­
dzi sa obywate’ami polskimi, a towary 
sprzedają po tańszych cenach. Hasia 
„propagandowe“ tei nauczycielki polskiej 
nie wymagaią żadnych komentarzy.

— '(Osobiste) W ub. tygodniu zmarl 
Po krótkiej chorobie znany w naszem mie­
ście tamliur-major orkiestry 55 P- P-- sier­
żant Roman Słowik. Zwłoki śp zmarłe­
go odprowadzono uroczyście w sobotę na 
mie|sce wiecznego spoczynku.

— (Przedstawienie amatorskie). Tow. 
Kat. Robotników Polskich urządziło w 
niedzielę. 11 bm. z okazji święta niepodle­
głości przedstawienie amatorskie, wysta­
wiając 3-aktówkę p. t. „Ojcowizna“.

— (Uniwersytet powszechny). W śro­
dę. 14 bm. odbędzie się w szkole powszech­
nej przy Al. Krasińskiego otwarcie pla­
cówki oświatowej pod nazwą „Uniwersy­
tet powszechny". Zgłoszenia przyjmuje 
zarząd T. N. Ś. W. — Kolo Leszno — co­
dziennie od godz. 17—19 w kancelarii pań­
stwowe! szkoły bud. i bandl męskiej.

— (Tydzień propagandy). Z okazji ty­
godnia pronagandy przemysłu polskiego 
miejscowy komitet urządził naprawdę u- 
datną imprezę propagandową w postaci 
konkursu okien wystawowych i reklamy 
firm. Na rynku zainstalowano gignritofo- 
ny. W konkursie okien bierze udział o- 
koto 30 firm różnych branż. Sfery kupiec­
kie z zainteresowaniem oczekują wyniku 
konkursu, (bh.)

— * OSTRÓW. (Uniewinnienie). W są­
dzie okręgowym w Ostrowie toczyła się 
onegdai roznrawa przeciwko Stanisławo­
wi Góraiczakowi z Jankowa, pow jarociń­
ski. oskarżonemu o to, że pełniąc obowiąz­
ki wóita komisarycznego, miał sprzenie­
wierzyć 175 złotych. Po przesłuchaniu 
świadków sąd uwolnił oskarżonego od w - 
ny i kacy. . , , <— (Z sądu). Niej. Michał Łokietek i 
Józef Gutmann, kilkakrotnie karani. nla 
nowaii ucieczkę z wiezienia w Pleszewie i 
w tym celu rozbi’i ścianę w ce’i lyiezień; 
nei. Zam!ar ich jednak w ostatniej chwiu 
unicestwiona — Sąd okręgowy na roz­
prawie w dniu 10 bm «kazał niedosz syn 
uciekinierów na karę 6 miesięcy wiezie­
nia. —- Stefan Doia*a w Radz!wi1ł"Wie o- 
skarżał ogrodnika Antoniego Piecboie. je-

svna Pronisława i Stefana Gfzędę 
Radziwiłłowa o fo że 2 kwiptuba rb. 
przez nich napadnięty, a kiedy s:e u -ą 
w domu, napastnicy oddali do Dalatc 
ka strzałów, raniąc go poważnie. ‘ 
wa zna’azta się onegdai na wokand’ » 
dowej. Sad no przesłuchaniu świaa 
uwolnił oskarżonych od w:nv i kary, t 
łatę zaś, jego brata i matkę. którzv ze- 
znawadi n^d przysięga, sad past^n^w’ ■ ' 
resztować za świadome fałszywe zeznania
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rami utworach. Czy jest ktoś taki 
wśród słuchaczy, któryby przy wal­
cach As-dur (op. 34 i op. 42) nie uczu- 
wał jakiejś nieopisanej rozkoszy pod 
czarem nut — basowych?... Zdaje się, 
że nikt z innych pianistów nie zwraca 
na nie uwagi: grają je obojętnie, jak­
by dlatego jedynie, że są napisane... A 
walc cis-moll? Wszakże to arcydzieło 
kolorystyki i wdzięku! I znowu podzi­
wiamy tu basy, takie urozmaicone, 
raz mądre i poważne, głębokie i har­
moniczne, raz króciutkie jak pizzica- 
ta, żartobliwe i figlarne. Niekiedy od­
krywa w nich Hofman przed słucha 
czem melodję dotąd niesłyszaną, jak 
gdyby coś zupełnie nowego...

ŻYCIE KULTURALNE
A. i r s z a w a. 12 listopada. 
t»d lat 30 Warszawa Józefa Hofma- 

a nie słyszała, ograniczając swoje 
amteresowanie niezwykłym wirtuo­

zem polskim do wyczytywania w „Ku- 
_",e5ze wiadomości o wspaniałych 
ukcesach artysty w Ameryce. Ale 

wiadomości tą drogą idące, niezawsze 
mają kurs jak najlepszy, więc też i 
niezawsze umieją zapobiec pewnej o- 
bojętności, jaka wytwarzać się musi 

pamięcią artysty w ciągu dłuż­
szych lat nieobecności. Pierwszy w 
tym sezonie koncert Filharmonji ra­
czej więc ściągnął publiczność atrak­
cją swą własną niż specjalnie udzia­
łem Hofmana. Ale gdy znakomitego 
artystę raz usłyszano, to obojętność, 
czarodziejską różdżką dotknięta, zmie­
niła się w entuzjazm.

*
Hofman grał Koncert Szopena e- 

moll. Gra go inaczej, zupełnie inaczej 
niz go słyszymy w interpretacji tylu, 
nieraz bardzo doskonałych pianistów, 
źródłem tego odmiennego ujmowania 
utworu jest niezawodnie odmienny 
punkt widzenia, obrany w stosunku 
do osoby młodzieńczego kompozytora.

Był on wówczas, jak wiadomo, 19- 
letnim młodzieniaszkiem, którego ra­
dowało wszystko dokoła: przyroda i 
słonce, muzyka i łatwość tworzenia, 
opera włoska i urocza Konstancja. Me- 
lancholiczne zwroty kompozycji nie 
były wówczas jeszcze wyrazem jakichś 
wstrząsających przejść psychicznych i 
płynącej z nich depresji, tylko raczej 
objawami, wypływającemi z przemia­
ny młodzieńca na mężczyznę. Piękno­
ści zaś dzieła nic to nie przeszkadza, 
bo tu, właśnie w tym wypadku, pięk­
no jest specjalnie muzyczne — i ra- 

vla Uwha 1 serca istn¡¡eje, niż dla 
cych Ś C6l0W P°Za t? Sfere si«sają-

*
Rzecz prosta, że z pod palców Hof­

mana na pierwszy plan wyszły wobec 
tego ostatnia część i pierwsza, środko­
wy zaś romans pozostał jakoby na u- 
boczu. Rondo, traktowane jak igra­
szka, zachwycało słuchacza swoją nie­
frasobliwością, humorem i przecud- 
nem światem słonecznem, rozlewają- 
cem się nad całym utworem. Ale ta 
sama pogoda towarzyszyła i pierwszej 
części. Przy tern artysta nigdy nie u- 
zyskuje wrażenia jakiemiś tempami 
przesadnemi lub błyskotliwością nie­
uzasadnioną. Wszystko dzieje się w 
imię frazy muzycznej zdrowej, natu­
ralnej, zrozumiałej. Krakowiak jest też 
u niego istotnie krakowiakiem, ale od­
cienie dynamiczne i barwy niemal or- 
kiestralne czynią go tak plastycznym 
1 zajmującym, że słuchaczowi na myśl 
nie przychodzi ani na chwilę, iż sto 
lat temu forma ronda z motywem lu­
dowym należała do najbardziej rozpo­
wszechnionych, i że trzeba było ge- 
njuszu szopenowskiego, aby tchnąć w 
nią tyle młodzieńczej świeżości i tyle 
szlachetnego, zupełnie odrębnego 
wdzięku. A co do krańcowej rytmicz­
ności i nadmienionego powyżej umia­
ru w tempach — tak właściwego grze 
Hofmana we wszystkich innych utwo­
rach — to trudno się powstrzymać od 
wyrazów zachwytu nad. szczegółami 
technicznemi, które u znakomitego te­
go artysty nie istnieją po to, aby wy­
woływać podziw, lub imponować słu­
chaczowi, ale które mimo to, a może 
właśnie dzięki skromności, z jaką są 
podawane, zdumiewają ucho, a co 
ważniejsza przenikają aż do głębi du­
szy i coś w rodzaju jakiegoś cudo­
twórczego flidu wprowadzają do or­
ganizmu.

W pierwszej części Koncertu e-moll 
Szopena na tle pasażów ręki prawej, 
lewa wykonuje tryle, do pełnego i ści­
słego zagrania niezmiernie trudne, 
prawie też nigdy nie wykonywane w 
dość efektowny sposób — przelatują 
bowiem poprostu jako szczegół ubocz­
ny. 'Hofman gra je nietylko z czysto­
ścią i plastyką przepyszną, ale umie 
nn nadto jeszcze nadać charakter tak 
krotochwilny, że mimowolnie przypo­
minają słuchaczowi owe tak liczne 
drobne dowcipy, rozsiane w listach 
Szopena, proste, dosadne, a malujące 
wybornie umysł mistrza i jego mło­
dzieńczy humor. Takie szczegóły, po­
ruszające spontanicznie publiczność. 
Pojawiają się nieustannie także w 
walcach, etiudach, mazurkach i łn- 
®ych, zwłaszcza zwiężlejszych rozmia-

Powiedziałem, że Hofmana nie 
znano u nas jako pianisty, ale nie zna- 
n° go też jako człowieka. To, o czem 
wiedzieć trzeba koniecznie, chcąc zdać 
sprawę z jego wysokiego artyzmu, to 
spróbuję w kilku rysach przedstawić, 
gdyż wszystko w jego grze kojarzy się 
ze sobą i tworzy jeden łańcuch kon- 
sekwencyj. Więc przedewszystkiem 
należy przypomnieć sobie, że od naj­
wcześniejszej młodości był zjawiskiem 
zupełnie wyjątkowem na punkcie mu 
zykalności i pamięci. Słowo „fenomen1 
wobec niego nie ma w sobie ani odro­
biny frazeologicznej przesady. Ta ba­
jeczna pamięć, o której krążą setki 
zdumiewających opowieści, pomagała 
mu oczywiście od początku zawodu w 
zdobyciu tak całej wiedzy i techniki 
muzycznej, jak i olbrzymiego reper­
tuaru. Nauka też postępowała u niego 
krokiem niezmiernie szybkim bez naj­
mniejszego wysiłku (pamiętam jak 
jego ojciec uskarżał się, iż „Józio“ ćwi­
czy się mało!), zaczem praca musiała 
być skierowana głównie ku estetycz­
nym zadaniom. Był uczniem naprzód 
swego ojca, Kazimierza Hofmana. Na­
stępnie Moszkowskiego i Antoniego 
Rubinsteina, ci jednak traktowali go 
raczej jako kolegę, niż jako ucznia. 
Najwięcej, jak sam powiada, korzystał 
już później od swoich własnych uczni, 
podchwytując wszystko, co mu za­
równo w dziedzinie techniki, jak i w 
dziedzinie interpretacji nasuwało się 
pod uwagę: wszelkie minusy i plusy.

Rzeczą ogólnie o Hofmanie wiado­
mą jest jego bezgraniczne zamiłowa­
nie do pracy w dziedzinie wynalaz­
ków. Matematyczny jego umysł nieraz 
robi wrażenie, jakoby muzyka przy 
całym olbrzymim obszarze swoim nie 
wystarczała mu do tej ekspansji, na 
jaką go stać. Ale tem również można 
sobie tłumaczyć tę nieopisaną łatwość 
gry i ten fizyczny stan organizmu 58- 
letniego dziś artysty, który u nas w 
czterech koncertach dał poznać wy­
trzymałość swą poprostu bajeczną, 
gdyż za każdym razem w naddatkach 
dawał drugi całkowity program. Nie 
czem innem tłumaczymy sobie i nad­
zwyczajną jasność jego gry, polegają­
cą na frazowaniu specjalnie mu wła­
ściwym (bardzo krótka ostatnia pod 
lukiem nuta) i na mistrzowskiem u- 
życiu pedału i na uderzeniu w pasa­
żach niesłychanie precyzyjnem. Wy­
bór programów (romantycy i klasycy, 
modernistów bardzo mało) i stosunek 
do słuchaczy należą niemniej do lo­
gicznych następstw tej zasadniczej 
dyspozycji.

*
Prosty i naturalny w zachowaniu, 

braterski i pełen życzliwości wobec 
słuchaczy, Hofman przedstawia jako 
pianista indywidualność bardzo od­
rębną, w grze jego jednakże subjek- 
tywizmu niema. Muzyka, wychodząca 
mu z pod palców, ma szczytną dokład­
ność liczb, ich logikę, ich nieomylność. 
Nie jest to jednak matematyka w 
książkę ujęta, lecz ta żyjąca w wszech- 
świecie, w ruchu nieustannym, ta, co 
produkuje cuda naszej egzystencji 
ziemskiej. Hofman nic też innego nie 
ma zamiaru dawać swemu audyto- 
rjum tylko — muzykę we wszystkich 
jej najcudniejszych przejawach. Swo­
je osobiste uczucia usuwa z widowni, 
nie pragnie też poza pięknem muzycz- 
nem żadnych innych celów osiągać. I 
osiąga też piękno to wspaniale!

St. Niewiadomski

Pisma nadesłane
„Tęcza“. Nr. 11. Treść: Z. Wojciechow­

ski: „Świadectwo wieków“. — R. Hailliant: 
..Życie studentów w Niemczech“. — J. 
Szulc: „Sacharyna“. — S. Lubiewa: „Kata-

POZNAŃ UCZCI JĘZYKOZNAWCĘ
Na rok bieżący przypada sześćdziesiąta 

rocznica urodzin językoznawcy krakow­
skiego, prof. dr. Nitscha. Inicjatywę uczcze­
nia znamienitego uczonego przez świat 
naukowy poznański podjęło Towarzystwo 
Miłośników Języka Polskiego. W piątek, 
dnia 16. b. m., odbędzie się uroczyste po­
siedzenie Towarzystwa, poświęcone dzia­
łalności naukowej jubilata.

Rozpocznie się ono o godz. 20 w sali 27 
Collegium Minus. Mile widzianymi gośćmi 
będą wszyscy, interesujący się sprawami 
języka polskiego, oraz wybitną na tem po­
lu działalnością Jubilata. Referatów będzie 
trzy. Prof. dr. Ulaszyn przedstawi ogólną 
charakterystykę prof. Nitscha jako uczo­
nego, prof. dr. Klich będzie mówił o dia­
lektologii, wreszcie dr. Tomaszewski o 
gwarach,wielkopolskich. Wstęp wolny.

Jnbileasz uczonego. Dwudziestopiędo- 
leciu pracy naukowej Romana Dyboekiego 
poświęca krakowski „Przegląd Wspólcze- 
sny''. krótki przegląd naukowego dorobku 
wybitnego anglisty, zebrany przez p. M. 
Patkanioweką. Prof. Dyboskiemu należy 
przypisać w wielkiej mierze rozkwit pol­
skiej wiedzy anglistycznej, a z drugiej 
strony ma on wielkie zasługi w szerze­
niu wiedzy o Polsce w Anglji. Przed 25 
laty prof. Dyboski, jako docent Uniwer­
sytetu Jagiellońskiego, rozpoczął wykłady 
o Miltonie. Miai już poza sobą rozprawę 
doktorską o języku Tennysona, ogłosił 
też piętnastowieczny rękopis oksfordzki 
„Song3 Carols“. Po wydaniu drukiem 
wykładów o „purytańskim wieszczu“, 
ogłosił prof. Dyboski dzieło p. t. „Język 
i literatura średniowiecznej Anglji". Opra­
cował dalej twórczość Szekspira, dając 
świetne wstępy do zbiorowego wydania 
jego dramatów. Wybuch wojny świato­
wej na siedem lat odrywa uczonego od 
uniwersytetu. W niewoli rosyjskiej — opi­
sanej później w książce „ Siedem lat w 
Rosji i na Syberji“ — nie porzuca nauko­
wej pracy, przygotowując dwie cenne roz­
prawy o Szekspirze. W roku 1922 powra­
ca do kraju i obejmuje zwyczajną kate­
drę filologji angielskiej w Uniwersytecie 
Jagiellońskim, a jednocześnie, dzieląc swój 
czas, wykłada w trymestrach letnich w 
School of Slavonic Studies“ w Londynie 

o literaturze polskiej. Niema roku, w któ- 
rymby nie pojawiła się jakaś większa 
praca prof. Dyboski ego, nie licząc artyku­
łów i przyczynków rozrzuconych po cza­
sopismach. Srebrny jubileusz zastaje zna­
komitego uczonego w pełni rozwoju nau­
kowej twórczości, której plony wzmaga 
jeszcze praca pedagogiczna. (tk)

TEATR
„Żeglarza Sindbada1*, baśń dramatycz­

ną według „Tysiąca Nocy i jednej“ napi­
sał autor czeski Stanisław Lom, a wysta­
wiono ją w Narodnim Divadle.

W Sosnowca będzie wystawiona w tea­
trze miejskim sztuka sowiecka Iwana Ko- 
czergi p. t. „Zegarmistrz i kura“. Reżyse­
ruje p. Lena Zelwerowiczówna, córka zna­
komitego aktora. Dyrektorem jest w tym 
sezonie p. Gołaszewski.

PLASTYKA I ZOOBP^TWO z
Sukces „Szkoły Warszawskiej". Na za­

mkniętej już wystawie La Biennale w We­
necji sprzedano z pawilonu polskiego trzy 
obrazy p. E. Arcta, oraz jeden p. Jana Go- 
tarda. P. Arct jest członkiem grupy „Szko­
ła warszawska“, zaś p. Gotard należy do 
„Bractwa św. Łukasza“, które równie jak 
.Szkołą“ obejmuje b. uczniów Akademii 
warszawskiej.

Jutro:
OBIE SALE IKS-U

przez
prof. Jana Mrozlńsklego.

?t.rłof?“- ~ w- Burkath: „Co się dzieje na 
bitwie/ . — „Poprzez świat“. — K. Wil­
czyński: „Podobieństwa i różnice“. _ S.
Krynicki: „Zabarykadowane drzwi“. — L. 
Całka: „Fala kryzysu opada“. — W. Kor­
win: „Komunista Jakobs“. —■ E. Pawłow­
ski. „Staw na Lubaniu“. —- M. Renard* 
„Wspomnienie“. - T-a-k: „Jak zostać 
gwiazdą?1 — S. Wasylewski: „Pod pierw- 
szem wrażeniem Krakowa“. — J. Witkow­
ski: „W Moskwie i Leningradzie“. _ P.
Claudel: „Matka Boska południa“. — Wie­
dza i życie. — Przegląd spraw miesiąca. — 
Rozrywki umysłowe. — Adres Red. Po­
znań, Al. Marcinkowskiego 22.

„Przegląd Pedagogiczny“. Nr. 16. Treść: 
„Szkolnictwo prywatne a ubezpieczenia 
socjalne". — „Dość emerytów“. — n. j.:
„Szkolnictwo średnie w liczbach“._Prof.
St. Szober: „Drugi Międzynarodowy Zjazd 
Slawistów". — M. Z.: „Szkoła jako zjawi­
sko społeczne'. — J. K.: Biuro Międzyna­
rodowego Wychowania“. — Delegacja T N. S. W. u P. Ministra W. R. i O. P.—ko­
munikaty. Kronika. — Z żałobnej kar­
ty. — Nowe książki. — Adres Red. War­
szawa. Bracka 18.

W MUZYCZNYM POZNANIU
Należy przypomnieć, że mamy dzisiaj 

w sali św. Marcina debiut wirtuozowski Z 
własnym recitalem występuje prof. Wła­
dysława Markiewiczówna. Młoda Iwo- 
wianka, pracująca obecnie w Koinserwato- 
rjum katowickiem, gdzie prowadzi wyższy 
kurs fortepianu, ukżae się na estradzie po­
znańskiej po raz pierwszy, aby wykonać 
utwory Bacha, Brahmsa, De Falli, Debus- 
syego i Skriabina. Prof. Markiewiczówna 
ma za sobą liczne występy w wielkich cen­
trach muzycznych na Zachodzie, a w pro­
gramie posiada też utwory własne, (trzy 
preludja i kujawiaka), gdyż poświęca się, 
obok wirtuozostwa, także kompozycji.

W czwartek, tj. jutro, na repertaur Te­
atru Wielkiego wchodzi jako wznowienie 
słynne dzieło Offenbacha „Opowieści Hoff­
manna“. W operze tej urzeczywistniło się 
pieszczone przez całe życie marzenie nie­
zrównanego mistrza humoru i groteski, 
który zawsze pragnął pisać opery serjo. a 
tylko tę jedną po sobie zostawił. Prawda, 
że jest to dzieło wysokiej miary, które na 
wszystkich scenach świata cieszy się nie­
przerwanym sukcesem. Tekst, który jak 
służące mu za podkład nowele E. T A. 
Moffmanna, łączy humor z tragicznym i 
makabrycznym naprezmia-n nastrojem, zo­
stał przez Offenbacha przyodziany w mu­
zykę pełną wdzięku z jednej, a wyrazu 
dramatycznego z drugiej strony. Śpiewacy 
mają wdzięczny popis równie wokalny, 
jak aktorski, tak że „Opowieści“ należą do 
stałego repertuaru każdej większej sceny.

Nie pomijajmy Polaków! W swoim biu­
letynie kulturalno - artystycznym poda! 
PAT obszerną notatkę o nowym sezonie w 
La Scali wyliczając znamiennie.j6zych śpie­
waków. Opuścił wszakże jedynego Polaka, 
który w tym roku został zaproszony do La 
Scali, mianowicie Zygmunta Zaleskiego, 
który wystąpił jako Borys Godunow i bę­
dzie reżyserował „Sprzedaną Narzeczoną", 
jak o tem Dział nasz szczegółowo donosił.

OCHRONA ZABYTKÓW
Sale wojskowe na Wawelu. Z Krakowa 

donoszą nam (krt): Pułki artylerji, piecho­
ty i kawalerji postanowiły odnowić wła­
snym kosztem ze składek kilka sal wawel- 
®k(cb 1 zebraIy dotychczas razem przeszło 
120.000 złotych. W salach odnowionych 
przez konnicę odbywać się ma co roku u- 
roczyste zaprzysiężenie nowych oficerów. 
trażebę<lą poii chromowane i otrzymają wi-

LITERATBRA
Co się przekłada na język polski? W o-

statnim zeszycie „Nowej Książki" zamie­
szcza J Lorentowicz artykuł p. t. „Nasze 
przekłady literackie“. Polska produkcja li­
teracka — stwierdza autor — bardzo obfi­
ta w dziale poezji, nie zaspokaja potrzeb 
czytelnictwa w zakresie powieściopiear- 
stwa. To też znaczna część przekładów z 
literatur obcych — to powieści. Corocznie 
w księgarniach polskich ukazuje się bar­
dzo znaczna ilość tłumaczonych utworów 
beletrystycznych. Niestety w doborze ob­
cych utworów do przekładu panuje chaos 
i bezplanowość. Wyborem kieruje przypa­
dek. Zupełnie przypadkowi są również' tłu­
macze. Różne podrzędne wydawnictwa nie 
pyta,la ? kwalifikacje: byle tanio dostać 
przekład. To też przekładają obce utwory 
na Jeżyk polski ludzie przypadkowi, któ­
rzy bardzo słabo znają język oryginału, a 
„polszczyzny uczą się na własnych prze­
kładach . J. Lorentowicz wysuwa kilka 
najbardziej zasadniczych postulatów, któ- 

musza odpowiadać powieściowe prze­
kłady, oraz omawia ostatnie nowości tłu­
maczone z literatury rosyjskiej, francu-
Sn Kii

KRAJOZNAWSTWO
Szlak Mickiewiczowski skończony. Z

,.nam (zw): Pisa!em swego ■czasu o robotach przy budowie dróg na t 
zw. szlaku Mickiewiczowskim, który m 
możliwi turystom zwiedzanie miejscowo­
ści, związanych z twórczością i życiem 
n‘łC?leTc,za- wi«c Świtezi, Czombrowa 
jkłóre było prototypem Soplicowa), Hor 
batwi, Zaosia, Tuhanowicz itd. Obecnie ro­
boty są na ukończeniu, tak że zwiedzający 
będą mogli miejscowości mickiewieżow- 
godni^nh^i1”11 °bjeŻdŻać ' zwieózać wy- 
kację aCąC CZasu na zla komuni-

Ksiażki nadesłane
Wví m Mączkaj -Starym szlakiem“. 
Wyd. III. Z przedmową J. A. Teslara Nio- 
znanemi wierszami poety uzupełnił i wstęp 
nap'sal P J. Hausvater. Warszawa 193L 
Głowna Księgarnia Wojskowa.

Adam Kowalski: „Lutnia w tornistrze“ 
Z przedmową J Kaden-Bandrowskiego J 
skowaaWH 1934‘ Glówna Księgarnia Woj-

Prof. Zdzisław Ludkiewicz: „Odrodzenie 
ospodarcze Polski ’. Warszawa 1934 Księ­

garnia Rolnicza Tow. Oświaty Roln>z<R, ,FeS S Chry-'
Autora1' °dkupiciel- °wińska 1934. NakL



— (Kradzieże). W ostatnich dniach 
skradziono z mieszkania p .Marji Banc- 
siówny zloty damski zegarek a p. Kazi­
mierzowi Zmyślonemu męski zegarek. — 
Sprawców kradzieży nie wykryto, (os.)

— * NOWE MIASTO n. Wartą. (Zaba­
wa L. O. P. P.) W ubiegłą niedzielę od­
była się na sali p. L. Szymankiewicza za­
bawa taneczna na rzecz L. O. P. P., z któ­
rej dochód wynosił 71,85zl.

— (Czyn godny naśladowania). Dyrek­
tor dóbr p. Filip Schofer z Klęki ofiarował 
Powiatowemu Komitetowi dla spraw bez­
robocia w Jarocinie 300 ctr. ziemniaków 
jadalnych a Komitetowi na powiat Środa 
100 ctr. Czyn naprawdę godny naślado­
wania.

— (Kradzież miodu). Urzędnikowi go­
spodarczemu p. Bliimelowi w Wolicy No­
wej koto Nowego Miasta skradziono w 
tych dniach przez niewykrytych dotąd zło­
dziei z trzech uli 21 ramek miodu wagi 
mniejwięcej 30 kg. (na.)

— * ODOLANÓW. (Z sali sądowej). — 
Na rozprawie karnej w dniu 7 bm. skaza­
ny został Ilerinan Gotschling z Chojnika 
Za kradzież zegarka damskiego na szkodę 
p. Pąkowej na miesiąc aresztu. Oskarżo­
nego odprowadzono z sali rozpraw do wię­
zienia.

— (Z Banku Ludowego). W końcu paź­
dziernika odbyło się zebranie rady nad­
zorczej tut. Banku Ludowego. Na posie­
dzeniu powzięto kilka ważnych uchwal 
w związku z pracami reorganizacyjnemi 
Banku. W pracach reorganizacyjnych 
z ramienia rady nadzorczej bierze udział 
prezes p Michał Ratajczak.

— (Odznaczenie). Sędzia sądu grodz­
kiego w Odolanowie p. Juljan Dąbek od­
znaczony został oficerską odznaką straży 
granicznej.

— (Kradzieże). Onegdaj zakradli się
niewykryci sprawcy do gmachu b. Kasy 
Chorych, w którym znajdowała się szafa 
lokatora Stanisława Rogali, emer. funk­
cjonariusza straży granicznej. Złodzieje 
skradli p. R. 3 mundury, płaszcz damski 
oraz płaszczyki dziecięce wartości około 
600 zł. Sprawców kradzieży dotąd nie uję­
to. — W nocy z 3 na 4 bm. dokonano licz­
nych kradzieży siana ze stogów na tut. 
lakach M. in. niewykryci sprawcy skra- 
dii na szkodę ks. dziek. Piszczygłowy oko­
ło 8 ctr. siana. Policja czyni energiczne 
dochodzenia. „

— (Z T. C. L.). Biblioteka czytelni T. 
C L. otwarta jest we wtorki i piątki od 
godz. 17—18 Towarzystwo wypożycza 
za mińmalną opłatą 20 gr za książkę. W 
skład nowego zarządu T. C. L. wchodzą 
pp.: K. Namysł — prezes, J. Pasek — wice­
prezes. St. Olsznnowski — skarhn., F. 
Dziubkówna — bibliotekarka oraz pp. M. 
Dąbrowska i Rachwalska. (oj.)

_ • STRZELNO. (Jarmarki). W roku
bież odbvło się w Strze’nie 12 jarmarków 
na konie i bydło oraz jeden jarmark kram- 
ny. Taką samą ilość i rodzaj tarmnrków 
przewiduje się również na rok 1935. Spra­
wa jarmarków jest dla miasta naszego za­
gadnieniem bardzo aktualnem, gdyż jar­
marki przyczyniają się do wzmożenia ru­
chu i obrotów handlowych rzemiosła t 
kupiectwa naszego. Czynniki samorządo­
we noszą się z zamiarem obniżenia opłat 
targowych oraz wyznaczenia nagród za 
najlepsze sztuki bydła. Istnieją projekty 
urządzenia jarmarków we wtorek po 
pierwszym każdego miesiąca. Zwyczapten 
praktykowany jest szczególnie w b. Kró­
lestwie Przemysłowcy, kupcy oraz przed­
stawiciele podpisali odezwę do władz o 
przyznanie miastu Strzelnu większej ilo­
ści jarmarków ogólnych.

— (Cena nafty). Obwieszczeniem sta_ 
Tosty powiatowego w Mogilnie z dnia 27 
października br. w sprawie ceny nafty u- 
stalono cenę maksymalną w detaliczne)

Niesumienni lokatorzy
W dniu dzisiejszym przed sądem o- 

kręgowym w Poznaniu stanęli mał­
żonkowie Gintrowiczowie pod zarzu­
tem dokonania oszustwa. Wynajmując 
bowiem mieszkanie Gintrowicz wła­
ścicielce podał fałszywe imię i oświad­
czył jej, że jest urzędnikiem skarbo­
wym.

Po wynajęciu mieszkania czynszu 
dzierżawnego nie płacili i poszkodo­
wali właściciela na 1.457 zł.

Sąd po naradzie wymierzył Gintro- 
wiczowi karę 8 miesięcy więzienia, a 
małżonce jego 6 miesięcy więzienia, 
zawieszane im równocześnie kary na 
przeciąg lat 5. (k)

Boczne połączenia 
telefoniczne

Szereg poważnych firm wielkopol­
skich otrzymał wypowiedzenie przez 
zarząd telefonów połączeń bocznych 
oraz propozycję wynajęcia obwodu 
telefonicznego, która to zmiana byłaby 
połączoną z nowem obciążeniem w 
kwocie 700 zł rocznie. Jak dowiaduje 
się Agencja „Zachód“, w związku z 
powyższem różne firmy noszą się z 
myślą uruchomienia wewnętrznych 
urządzeń telefonicznych do własnego 
użytku, na co nie potrzeba koncesji.

_ ♦ ZBĄSZYŃ. (Jarmark). Dnia 20 b.
m. odbędzie się w Zbąszyniu jarmark na 
konie, bydło i nierogacizn?.

Proces fałszerzy monet odroczony
W środę odbyć się miał przed są­

dem okręgowym w Poznaniu dalszy 
ciąg procesu przeciwko zorganizowa­
nej szajce fałszerzy i kolporterów mo­
net.

Wobec awantury, wywołanej przez 
oskarżonych i publiczność na poprzed­
niej rozprawie, sąd zarządził szereg 
środków ostrożności. Na godzinę przed 
procesem przy wejściu do sądu legity­
mowała wchodzących policja. Na sali

Świętokradztwo na Pomorzu
Zuchwali złoczyńcy wtargnęli do kościoła przez dzwonnicę
Golub (gn). Nieznani sprawcy 

włamali się do tut. kościoła farnego i 
skradli dwie srebrne, pozłacane mon­
strancje, 4 pozłacane kielichy, patenę 
i pozłacaną puszkę. Wartość skra­
dzionych przedmiotów wynosi około 6 
i pół tysiąca złotych.

Bizony na „Kościuszce”
Gdynia (p). Według wiadomości, 

nadeszłej z Nowego Yorku, statek „Ko­
ściuszko“ opuścił port tamtejszy w 
dniu 8. bm. Jak zwykle, statek zawi­
ja po drodze do Halifaxu i Kopenhagi.

Tym razem w Halifaxie zabrał sta­
tek na pokład niezwykłych „pasaże­
rów“. Załadowano 4 bizony, które Po­
lacy amerykańscy ofiarowywują Panu 
Prezydentowi R. P. Bizony, będące

sprzedaży dla miasta Strzelna na 46 gro­
szy za litr. Cena ta musi być przez sprze 
dawców wywieszona na widocznych miej­
scach.

-— (15-lecie). Związek Włośeicnek w 
Wójęin-ie urządza z okazu 15-lecia zało­
żenia Kółka w niedzielę. 25,bm; w sali p. 
Janowskiego zabawę taneczną połączoną 
z przedstawieniem amątorskięm.

— (Osobiste). P. aptekarz Michał Stęcz 
niewski odznaczony został z okazji święta 
niepodległości srebrnym krzyżem zasługi 
za prace samorządowe i społeczne. P. 
Śtęczniewski już od zarania niepodległo­
ści państwa polskiego pracuje na niwie 
tut. samorządu miejskiego, pełniąc przez 
szereg lat obowiązki wiceburmistrza inia- 
sta.

— (Propaganda). Tydzień propagandy' 
przemysłu polskiego, .zorgąnizoWańy (sta­
raniem p. burmistrza Radomskiego, nie 
minął w mieście bez głębszego echa. Ko­
mitet, w skład którego weszli pp. burm. 
Radomski. Stefan Plócienniczak. Stanisław 
Muszyński. Józef 0’ejnik, Florjąn Siubka 
i Ludwik Wesołowski, urządził ostatnio w 
salce radv miejskiej zebranie przemysłow­
ców i kupców, któremu przewodniczył p. 
Plócienniczak. Referat o przemyśle poi 
skim wygłosił p Ludwik Wesołowski. W 
dyskusji nad referatem, poza inrerni spra­
wami, dotyczącemu przemysłu krajowego, 
poruszono również sprawę jarmarków w 
Strzelnie.

— (Święto młodzieży). Tutejsze Kat. 
Stów. Młodzieży czyni już przygotowania 
do tegorocznego święta młodzieży. Pro­
gram święta jest następujący: W piątek 
wspólna komun'» św. oraz udział w misji. 
W niedzielę, 18 bm. msza św. ra intencję 
młodzieży. Po południu o godz. 3,30 od­
będzie się w salce paraf jalnei wieczorni­
ca. W niedzielę, 25 bm. w sali p. Szeffsa 
stów, urządza przedstawienie amatorskie 
oraz zabawę taneczną. Amatorzy odegra­
ją komedję „Grube ryby".

— (Misja) W parafji naszej rozpoczęć 
ła się misja katolicka. Pierwsze nauki 
gromadzą liczne zastępy wiernych, którzy 
uczestniczą w nabożeństwach misyjnych, 
oraz naukach. Świadczy to o głębokim 
duchu religijnym mieszkańców naszego 
miasta, (sc.j

— * ŚREM. (Z rady M. K. K. O.). Wy­
bór właściciela hurtowni towarów kolo­
nialnych p. Stefana Pawlickiego na człon­
ka zarządu M K. K O. w miejsce p. Sta 
nisława Wańskiego. dokonany przez przed 
stawicieli ICubu Narodowego i N. P. R- 
w łonie rady kasy, został przez zarząd 
miasta zatwierdzony.

— (Z Tow Przemysłowców). .W nie­
dzielę 11 bm odbyło się na .sali Hotelu 
Centralnego zwyczajne zebranie plenarna 
Towarzystwa Rzemieś’niczo-Przemyslowe 
go pod przewodnictwem prezesa, p Stani 
sława Gawrońskiego. Na wstępie prze­
wodniczący uczcił pamięć poległych boha­
terów i zasługi tych, którzy z Ignacym Pa­
derewskim i Romanem Dmowskim ra cze­
le wywalczyli w Wersalu granice nasze) 
państwowości Po uczczeniu pamięci o- 
statnio zmarłych członków towarzystwa, 
śn. Romaniaka i śp Kołlata. uchwalono 
50 zł na F. O M. oraz przystąpienie do 
L. O. P. P. Aprobowano dalei starania

„zarządu o kasę pośmiertna towarzystwa. 
Po referacie n burmistrza Dębickiego o 
gospodarce miejskiej rozwinęła się oży_ 
wioną dyskusja, w czasie którei obecni 
wypowiadali swe postulaty pod adresem 
zarządu miasta. Przedew=zvstkie.m żywo 
komentowano sprawę przeniesienia targu 
na nabiał i drób na Nowy Rvnek. Wiek 
«70^ zębrn nych oświadczyła się za tą Ino- 
wacją. (śn.)

rozpraw skonsygnowano pod dowódz­
twem oficera oddział policji.

Na kilka chwil przed wyznaczonym 
terminem członek kompletu sądzącego 
sędzia Budkiewicz zawiadomił prze­
wodniczącego, że jest chory i załączył 
świadectwo lekarskie.

Wobec tego sąd postanowił rozpra­
wę ponownie odroczyć do dnia 28 bm. 
na godz. 9 i pół. (k)

Przeprowadzone dochodzenia usta­
liły, że zbrodniarze dostali się do wnę­
trza kościoła przez dzwonnicę, skąd 
prowadzą schody na chór kościelny.

Wieść o ohyd nem świętokradztwie 
rozniosła się lotem błyskawicy, wywo­
łując ogólne przygnębienie.

już dziś rzadką osobliwością ogrodów 
zoologicznych, zostaną z Gdyni prze­
wiezione do Warszawy. Weilug 
wszelkiego prawdopodobieństwa bizo­
ny'zostaną umieszczone w warszaw­
skim ogrodzie zoologicznym.

Przybycie statku do Gdyni z nie­
zwykłymi pasażerami spodziewane 
jest w dniu 20. bm. (p)

- 8 WĄGROWIEC. (Z sądu). Sąd 
grodzki w Wągrowcu pod przewodnictwem 
sędziego Fasieckiego rozpatrywał onegdaj 
sprawy karne o przekroczenie przepisów 
sanitarnych 1 przeciwko mistrzom rzeźnie- 
kim Edwardowi Schulzowi i Franciszko­
wi Gramsemu. Wyrok w tych sprawach 
zostanie opublikowany w najbliższych 
dniach. — Na onegdaiszei wokandzie była 
również sprawa karna Lucjana Ziółkow­
skiego z Wągrowca, oskarżonego z arty­
kułu 128 k. k. Ziółkowski miał rzekomo 
przy odbieraniu mu mieczyka Chrobrego 
przez policję stawić opór władzy Spra­
wę odroczono z powodu niestawienia się 
na rozprawę głównego świadka oskarże­
nia komendanta P. P„ Każmierczaka z 
Wągrowca.

— (Teatr). Teatr Narodowy z Poznania 
zjechał w tych dniach do Wągrowca i wy­
stawił w nowej strzelnicy sztukę pod tyt. 
„Fräulein Doktor“, oraz komedję Fredry 
„Zemsta za mur graniczny“.

(Łobuzerski wybryk). W starej 
strzelnicy nieznany jakiś dowcipniś ode­
rwał kłódkę od bramy i ułamał zamek 
przy drzwiach. Nie stwierdzono dotych­
czas, czy zachodzi tu wypadek kradzieży, 
czy też złośliwy wybryk.

— (Jarmark). W tych dniach odbył 
się w Wągrowcu jarmark na konie i by­
dło. Jarmark był mało ożywiony. Obro­
ty handlowe nikłe, (wb.)

— ‘ ZBĄSZYŃ. (Z sah sądowej). Sąd 
grodzki w Zbąszyniu na posiedżeniu w dn.
8 bm. skazał Stefana Błażejewskiego ze 
Zbąszynia, za kradzież 4 par obuwia oraz 
Przyborów szewskich no szkodę pbuwnijća 
p. Rzepy Ignacego ze Zbąszynia na ¿karę 
aresztu przez 3 miesiące. — Właściciela 
mleczarni z Sielca, Wunda Feliksa za do­
starczanie fałszywego mleka, pomiesza 
nego z wodą do spożycia, skazał sąd na 
10 zł grzywny z zamia.ńą na dzień aresztu 
oraz ponoszenie kosztów i opłat sądowych. 
— Za nielega'ne przekroczenie granicy 
państwa nod Zbąszyniem oraz przemyce­
nie zapalniczki skazał sąd Stanisława 
Grzeczkę nn grzywnę 30 zł z zamianą na 
dzień aresztu oraz konfiskatę żapałnicźki

— (Godne pochwały i naśladowania) 
W ostatnim czasie okazały dwie organi­
zacje .kościelne doskonałe zrozumienie dla 
sorawy budowy Domu Katolickiego w 
Zbąszyniu uchwalając poważne kwötv na 
ten cel. Otóż’ Panny Różańcowe, które 
swego czasu zbierały składki na grotę 
Matki Poskiej. przeznaczyły na zebraniu 
ze’rjorek zebraną kwotę w wysokości zł 
766 52 na Dom Katolicki. Budowa groty 
dziś już'nie iest aktualna, ponieważ ma 
my w kośrie’e obecnie odnowiony obraz 
Matki Pask’ej Poza tern uchwaTło Pap 
Dzieło Rozkrzewiania Winrv św. na wnio­
sek p. R. na ten sam cel 50 zt SzlaćhCt 
nvm ofiarodawcom serdeczne ..Bóg za 
płać“. Oby wjpeej osób i towarzystw po­
szło w ich śladv. i

- (Opieka Polska nad Rodakami na 
Obczyźnie). W dniu 4 bm odbyła się w 
mieście kwe«ta uliczna na ce'e związane 
z omeką nad wychodźcami. Trudu kwesty 
nodieły się ochoczo znowu Młode Polki 
razem z naszymi sokołami.

— (Z życia Chóru Kościelnego). Dnia 
8 bm. urządził Chór Kościelny pod wezw. 
św. Cecylii w Jjbąszyniu zabawę tanecz­
na. urozmaiconą różnemi pięknemi nie­
spodziankami.

— (Ze sportu). W dniu 11 bm. na sta­
dionie mieiskim odbyły się zawody piłki 
noźnei pomiędzy niemiecka drużyna .V. 
F. B. Gross Posemurkel“ a Klubem Spor­
towym ..Zbąszyń“. Drużyny wystąpiły w 
dobrei formie. Mecz zakończył sie zwy­
cięstwem drużyny polskiej ® wynikiem

Pasmo nieszczęść 
zakończyło samobójstwo
Gdańsk (p). Źle się w ostatnim 

czasie wiodło niejakiemu Leonowi 
Perlikowi, do niedawna zatrudnione­
mu w jednym z przedsiębiorstw w 
Gdyni. Ostatnio mieszkał on w Sopo­
cie. Nieszczęścia w rodzinie, strata 
posady i wreszcie utrata narzeczonej, 
skłoniły go do samobójstwa.

Denata znaleziono bez życia w© 
Wrzeszczu, przy ul. Hitlera, tuż przy 
domu, w którym zamieszkuje jego by­
ła narzeczona. Popełnił on samobój­
stwo wystrzałem z rewolweru.

Kościotrup i przed wieków
Św iec i e (ts). Na dawniejszym 

rynku wykopali robotnicy miejscy 
szczątki kościotrupa na głębokości o- 
koło 60 cni. Odkopanie kości wywo­
łało w mieście zrozumiale zaintereso­
wanie, gdyż znalezione resztki pocho­
dzą według przeprowadzonych docho­
dzeń zprzed kilkuset lat, podczas gdy 
miasto Św.ieeie znajduje się na obec­
nym terenie dopiero od lat 70.

Strzelec
postrzelił robotnicę

Oborniki (ko). Podczas ćwiczeń 
oddziału „Zw. Strzeleckiego“ w Ocie- 
szynie postrzelił „Strzelec“ Włady­
sław Krawczyk z własnej winy robot­
nicę Stanisławę Chudyś. Pierwszej 
pomocy lekarskiej udzielił nieszczęśli­
wej dr. Miecierski z Obornik.

Targ na Starym Rynku

“ Z targu. Dnia 14. b. m. na placu 
Sapieżyńskim płacono:

Za nabiał I ke masła wiei«kieso 
240—2.0<> zł: 1 kg. masła mleczarskiego 
2-00—2i8tF zl: L kg twarogu 60—70 groszy; 
za litr- śniietany 1.20—1.40 zł; litr mleka 
pełnego 20—24 gr; 1 mdl. jaj 1,10—1,40 zl.
,-?a ; tn : ę s o: S ke słoniny świeżej 

1.30—1,40 zł: słoniny wędzonej 1.80—2.00 
zl: wieprzowiny 1 2u-rl 40 zt: wilnwinY 
140— l.8li zl: c-eleciny ł.?ti—1^0 zl: koziny 
500 — 1.20 zł; skópowiny 1,40 — 1.60 zt;
smalcu 2.U0 zl

Za drób 1 dziczyznę: kura 2.00 
do„3.50 zl: kaczka 200—3.20 zl; gęś 3.50 do 
6,00 ,zl:, t ara gołębi 100—1.20 zl: indyk 
4 00—7.50 zl: perlica 1.50—2,00 zl; królik 
0.80 — 1.20 zl: para kurcząt 1.60—3.20 zł; 
para kuropatew 190—2.30 zl; zając 2.50 
do 3;25 zl; bażnpt 2,50—2.80 zł.

Za ryby 1 kg szczupaka 2.20—2.40 zł;
1 kilogram okon:a 1.60—2.40 zl; 1 kg. 
lina 2.10 zl: 1 kg. karpia 2.20—2,40 zl; 
suma 2itO—i-i.Ofi zl, leszcza 140—2J|0 
1 ks białych rvb 1.00-1.81' zl: 1 ks san­
dacza 3.60—łOo zl: 1 ks karasia 120 do 
2.00 zl: za rvbv śniete placmo 40 60 ęr 
mniej: za 1 ks węgarza 2.80—3.60 zł; 
1 kg. zielonych śledzi 30—90 gr.

Za Jarzyny: 1 kilogram ziemnia-1 
kńw 7—8 groszy; 1 kilogram szpinaku 
15—20 graszy: 1 pęczek pietruszki 10 »gr; 
1 kg cebuli 10—15 ar; 1 kalafior 10—50 gr; 
1 kg rabarbaru 15—20 gr: 1 kg sełeru 40 
sr: 1 pęczek rzodkiewek 5—10 gr: 1 główka 
■>alntv 10—15 sr: 1 ręcz, kalarepy I" 
pęczek marchwi 5—10 gr: 1 kg. buraków 
15 gr; brukselki 1.00—1,20 zł u

Ża owoce- i kg owocow sii«z.'nvcn 
1.604-2 40 zl: 1 kilogram gruszek 50—80 
gr; 1 kg. jabłek 40—80 gr: 1 kg borówek 
1 kg. orzechów włoskich 2,00—2.40 zt; 1 kg. 
orzechów laskowych 2,80 zl; 1 kg. pii?w 
40—70 gr.

Za grzyby: 1 kg zielonych grzybów 
40—60 gr; i kg. podpieniek 20 gr: 1 kg- 
maślaków 60— 70 gr: 1 kg. innych lub mie­
szanych grzybów 40— 60 gr.

Targ słaby. Duży dowóz drobiu i ną- 
i bialu. (hu.)
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DZIAŁ GOSPODARCZY
Oddłużenie samorządów

Wskutek działania kryzysu gospo­
darczego budżety samorządów wiej­
skich, miejskich i wojewódzkich ule­
gły dalekoidęcej kompresji. Ogólna 
suma dochodów samorządu teryto­
rialnego obniżyła się z zł 1.179 miljon. 

ll^8/29 do zł 648 miljon. w r.
1932 33 Natomiast wydatki skurczyły 
się w słabszym stopniu z 1.175 miljon. 
zł do 719 miljon. zł.

Znaczna kompresja wydatków sa­
morządowych nie ściągnęła ich do 
poziomu faktycznych dochodów, wsku­
tek czego powstały poważne deficyty. 
Za cztery lata budżetowe 1929—1933 
niedobór wyniósł około 345 miljon. zł, 
przytem niedobór z roku na rok roś­
nie. To też sytuacja samorządu tery­
torialnego jest niezmiernie trudna, 
bowiem o podniesieniu dochodów na­
wet marzyć nie można, zaś dalsza 
kompresja wydatków, wobec eksploa­
towania już od szeregu lat możliwo­
ści oszczędnościowych, wiedzie do pry­
mitywizacji prac samorządowych.

Stosunkowo najwięcej możliwości 
zduszenia wydatków istnieje w dzie­
dzinie obsługi długów. Orientacyjna, 
ogólna suma zadłużenia samorządu 
wynosi blisko 1.400 miljon. zł. Na ob- 
srugę tego długu potrzeba rocznie oko­
ło 130—140 miljon. zł. Tymczasem fak­
tycznie samorządy przeznaczają na 
ten cel 75—90 miljon. zł rocznie i wię- 

j przeznaczyć nie mogą. Patrząc 
ł-.awdzie otwarcie w oczy, trzeba 
stwierdzić, że związki samorządowe 
naogół są niewypłacalne. W życiu 
prywatnem dysproporcje między wy­
datkami i dochodami wyrównałoby po­
stępowanie upadłościowe. Ta droga 
wyjścia nie istnieje dla samorządów. 
Przeto ustawodawca wkroczył na 
drogę t. zw. oddłużenia, publikując w 
jednym z ostatnich numerów „Dzien­
nika Ustaw* dekret „o poprawie go­
spodarki i finansów związków samo­
rządowych“.

Z i-ocy tego rozporządzenia spłata 
długów hipotecznych związków samo­
rządowych, wyjąwszy zobowiązania 
wobec instytucyj kredytowych, odro­
czona została do dnia 1. I. 1938 r., a 
oprocentowanie ich obniżono do 5 i pół 
procent w stosunku rocznym. Równo­
cześnie odsetki od należności pienięż­
nych, podlegających egzekucji, obni­
żono do 5 i pół w stosunku rocznym.

Spłata długów związków samorzą­
dowych, powstałych z tytułu kredy­
tów, udzielonych im przez Komunal­
ne Kasy Oszczędności z lokat wszel­
kich instytucyj publicznych, odroczo­
na została do dnia 1. I. 1938 r. za 5 
i pół procent rocznie. Instytucje wie- 
rzycielskie przejmą wierzytelności k. 
k. o., zwalniając je z obligu.

Na wniosek zainteresowanego sa­
morządu pożyczki krótkoterminowe 
Banku Gospodarstwa Krajowego, u- 
dzielone przed dniem 30. IV. 1934 r„ 
skonwertowane będą na długotermi­
nowe. Zaległe raty, odsetki, prowizje, 
koszty i td. z tytułu pożyczek krót­
ko- i długoterminowych, udzielonych 
przez B. G. K. i banki komunalne, pod­
legną konwersji na pożyczki długo-

Z WYDAWNICTW
(w) Przegląd Organizacji, organ Insty­

tutu Naukowego Organizacji i Kierownic­
twa. Nr. 11 zawiera nast. artykuły: Inż Z. 
Rytel — Kierownictwo funkcjonalne. Inż. 
St. Wojnarowicz — Warunki ułożenia i 
wykonania wzorowego budżetu przedsię­
biorstw miejskich. Inż. K. Szymański — 
O niektórych czynnikach oporu przeciwko 
racjonalizacji. Inż. A. O. — Odpowiedzial­
ność i współpraca w przedsiębiorstwach 
przemysłowych, ze szczególnem uwzględ­
nieniem majstrów. W. Mileski — Feljeton 
redakcyjny. Stałe rubryki: Kierownictwo i 
personel, Zakupy i gospodarka materiało­
wa. Organizacja produkcji. Bezpieczeń­
stwo i higjena pracy. Sprzedaż. Koszty 
własne i księgowość. Biuro. Bibljografja. 
Z działalności Instytutu. Wiadomości bie­
żące.

(w) śląskie Wiadomości Statystyczne'*.
Zeszyt siódmy „Śląskich Wiadomości Sta­
tystycznych“, miesięcznika wydawanego 
przez śląskie Biuro Statystyczne, podaje 
w źródłowo opracowanych tablicach naj­
nowsze dane z zakresu statystyki ludności, 
życia gospodarczego i administracji Woje­
wództwa Śląskiego Na szczególną uwagę 
zasługuje zawarte w tym zeszycie opraco­
wanie statystyki ruchu naturalnego oraz 
napływowego ludności za lata 1932 —- 1933, 
oraz po raz pierwszy ogłoszona statystyka 
ogródków działkowych na Śląsku.

terminowe. Odsetki zwłoki za czas od 
dnia 1. I. 1932 ulegnę umorzeniu.

Minister skarbu wzgl. minister 
opieki społecznej władni są do udzie­
lania związkom samorządowym ulg w 
spłacie wzgl. do umarzania zaległości 
z tytułu należności skarbowych wzgl. 
ubezpieczeń społecznych.

KRONIKA GOSPODARCZA
Nowe kłopoty przedsiębiorstw żeglugowych — Nieżyciowe 

przepisy celne
Gdynia, 14. 11.

Już od miesiąca obowiązują nowe prze­
pisy wykonawcze do polskiego prawa cel­
nego. W związku z tern odbywa się w Gdy­
ni kurs dla deklarantów celnych, którym 
deleat departamentu cei udziela potrzeb­
nych wskazówek praktycznych, odnośnie 
stosowania nowych przepisów.

Praktyka jednego miesiąca wskazała 
na wielkie niedomagania nowych przepi­
sów. Rozporządzenie .ykonnwcze do pra- 
w'a celnego zawiera postanowienia, których 
zastosować w życ:u nie m żna. M. in. art. 
161 rozporządzenia wykonawczego mówi, 
żo celnicy po założeniu manisteslu przez 
statek, przychodzący do portu, są zobowią­
zani założyć plombv j wejść do skrytek i 
składów, w których mieszczą się także 
frowjąnty statku. Przez zastosowanie 'ego 
przepisu statki, pozostające w porcie, nie 
mogą korzystać z zapasów żywności, jakie 
mają nagromadzone. Zdarzyło się, że ka­
pitan statku musiat żywność dia załogi za­
kupić w mieście, gdyż zapasy statku zo­
stały przoz urząd celny zaplombowane.

Takie i podbne nieżyciowe p-zepisy 
wykonawcze do prawa celnego wywołały 
duże zaniepokojenie zwłaszcza w sferach 
żoglugowych. W związku z tern odbyła się 
w Izbie Przemysłowo-Handlowej w Gdyni 
konferencja. Obecny na konferencji dele­
gat dep ceł P- insp. Ruszkowski niotuógl 
san: dać dpowiedniej «’.i-rpretac’ do no­
wych przepisów, które pod naporem ko­
nieczności będą musiaiy ulec prędkiej no­
welizacji.

Nieżyciowe te postanowienia zostały w

Spadek eksportu drzewa
Pomyślna koniunktura eksportowa, pod 

wpływem której kształtowała się sytuacja 
nrzemysłu drzewnego w I i II kwartale u- 
legła, jeśli idzie o tartacznictwo, pewnemu 
niezbyt dużemu zresztą załamaniu. Od II 
kwartału ub. r. w wywozie drewna tartego 
z Polski dało się zauważyć dwie tenden­
cje: zwiększanie się eksportu do Anglji, 
pod wpływem pomyślnej konjunktury bu­
dowlanej w tym kraju, oraz spadek wywo­
zu do krajów bloku złotego pod wpływem 
pogarszającej się sytuacji gospodarczej w 
tych krajach oraz nacisku na te rynki 
drewna rosyjskiego. Dopóki wzrost wywo­
zu do Anglji przewyższał spadek wywozu 
na rynki pozostałe, eksport z Polski po­
większał się.

Jednakże ostatnio nastąpiło pewne za­
hamowanie zwyżkowej konjunktury bu­
dowlanej w Anglji Przywóz drewna tar­
tego do Angiji wykaza! poziom nawet nie­
co niższy, niż w tym okresie roku poprzed­
niego. To też eksport z Polski do Anglji, 
aczkolwiek trochę nawet wyższy, niż w ro­
ku ub., nie wykazał w stosunku do po­

PODATKI I OPŁATY
(p) Posiadanie broni przy popełnienia 

przestępstwa karno-skarbowego. Projekt 
nowej ustawy karno-skarbowej zawiera 
przepis, że kto przy popełnieniu przestęp­
stwa karno-skarbowego zaopatrzony byi w 
broń lub inne narzędzie, służące do napa­
ści lub obrony, ulega obok kar, przewi­
dzianych za to przestępstwo, nadto karze 
aresztu do 6 miesięcy. Wadliwe sformuło­
wanie tego przepisu prowadzi do tego, że 
obywatel, który przemyca zapalniczkę w 
pociągu, czy to ze złego zamiaru, czy na­
wet z nicdbalości, będzie podlegał karze 6 
miesięcznego aresztu, jeżeli w chwili prze­
jazdu przez granicę będzie posiadał przy 
sobie zupełnie legalnie rewolwer, sztylet 
itp. Przep'is powyższy, tak niefortunnie 
sformułowany, jest zupełnie zbędny, gdyż 
użycie broni grożenie bronią itp. posiada 
dostateczną sankcję w kodeksie karnym.

(k)
Z KRAJU

(k) Sytuacja walutowa. Najważniejszem 
zjawiskiem na dzisiejszych giełdach wa­
lutowych było osłabienie wywołane uchwa­
lą szwajcarskiego przemysłu hotelarskiego 
o ustaleniu dla turystów angielskich kur­
su przeliczenia funta ang na 16 fr. szw., 
gdy kurs faktyczny byi niższy. Z pozosta­
łych walut dolar utrzymał się mniej wię­
cej na poprzednim poziomie z lekką ten­
dencją zwyżkową, natomiast funt miał 
tendencję wyraźnie mocną.

(k) Ruch cen. W okresie rocznym, obej­
mującym IV kwartał 1933 r. i pierwsze

O ile realizacja przewidzianych 
powyżej ulg, przy zastosowaniu mak­
symalnych oszczędności, nie będzie do­
stateczna dla przywrócenia równowagi 
budżetowej dlużniczego związku, wów­
czas rozporządzenie przewiduje możli­
wość dalszego odciążenia związków 
samorządowych w drodze specjal­
nego postępowania przed .komisja­
mi oszczędnościowo - oddłużeniowemi“ 
wzgl. urzędem rozjemczym.

rozporządzeniu umieszczone z przejściem 
do porządku nad opinją zainteresowanych 
organizacyj gospodarczych. Opinjowany 
projekt nie zawierał tych wszystkich dzi­
wolągów, na jakie napotkano przy prak- 
tycznem zastosowaniu nowych przepisów.

(P)

MARLCMÄ
DSCTRICH

JÓZEF

stemíbek

Pięć siów. które starczą 
za cate tomy reklamy

przedniego kwartału wzrostu i nie mógł 
skompensować zmniejszenia się wywozu 
do innych krajów, tak że wywóz drewna 
tartego ogółem pozostawał w III kwartale 
na poziomie nieco niższym, niż w analo­
gicznym okresie r. ub. Obok powyższego 
na silne obniżenie się wywozu w stosunku 
do II kwartału, wpłynęła występująca w 
paru ostatnich latach koncentracja wywo­
zu w drugim kwartale.

Zbyt drewna tartego w kraju utrzymy­
wał się nadal na dość wysokim poziomie. 
Zatrudnienie w tartakach, również pod 
wpływem silniejszej koncentracji produk­
cji we właściwym sezonie, w drugim 
kwartale, wykazało spadek o 15 proc., jed­
nakże przy poziomie wyższym od zeszło­
rocznego o 14 proc. Ceny drewna sosnowe­
go tartego nieznacznie zniżkowały. W 
przygotowaniu do nowego sezonu produk­
cyjnego zwiększono znacznie zamówienia 
na obrabiarki do drewna, zamówienia te 
wszakże dotyczyły głównie tartaków pań­
stwowych. (1.)

trzy kwartały 1934 r., ceny hurtowe w 
Polsce wykazały zniżkę ogólnego pozio­
mu cen o 5,5%. gdy w analogicznym 
okresie 1932/33 spadek cen wyniósł 7,9% 
w 1931'32 — 12,5%, w 1980/31 — 14,0 i w 
1929/30 — 11,6%. W ostatnim okresie 
rocznym ceny rolne spadły o 8,6%, a ceny 
przemysłowe zancznie mniej, bo o 3,8%. 
W zakresie artykułów rolnych ceny zie­
miopłodów nietylko nie spadły, ale nawet 
wzrosły o 6,6%, natomiast ceny zwierząt 
żywych obniżyły się o 23,2%. ceny mięsa 
o 15,1% i cenv nabiału aż o 25,8%. W za­
kresie cen artykułów przemysłowych su­
rowce staniały o 1.4%, półfabrykaty o 
6,8%, a wyroby gotowe o 2,8%.

(k) Aukcja skór surowych w Poznaniu. 
W czwartek, 8 listopada odbyła się 51 au­
kcja skór surowych w Poznaniu w Rest. 
Rzeźni Miejskiej. Na skóry bydlęce była 
tendencja tak słaba, że sprzedano tylk-o 
nikłe ilości (oryginalne) po 60—61 gr. za 
funt. Za buhaje ofiarowano 38—41 gr. za 
funt. Cielęce skóry natomiast znalazły 
wszystkie nabywców i to po wysokich 
cenach. Tendencja bardzo mocna. Płacono 
za ciel, skóry 5,5 — 7,5 ft. przeciętnej wagi 
6,8 ft zł 5,00 — 5,20 (za sztukę): 7.6 do 9 ft. 
przecięt. wagi 7,7 ft. zł 7,00; 9 ft. wzwyż 
przeciętnej wagi 9,8 ft. zł 8.35 — 8.40; 13,2 
ft. tuczone zł 10.00. Poszukiwane szczegól­
nie cięższe gat oraz bukaty, które sprze­
dano po 60 gr za ft. (j. p.)

(k) Znaczny wzrost konsnmeji nawo­
zów potasowych na rynku polskim, W o- 
okresie od dnia 1 listopada 1933 r. do dnia 
31 października br. konsumeja nawozów

potasowych przedstawiała się następująco: 
soli potasowych — 38 tys. tonn kainitów — 
78 tys. tonn. W przeliczeniu na czysty tle­
nek potasu wynosi to 18 225 t. W porów­
naniu z analogicznym okresem r. 1932(33 
mamy do zanotowania następujące znacz­
ne zwyżki konsumeji: w solach potaso­
wych — 14 proc., w kainitach — 30 proc., 
w tlenku potasu — 22 proc, zaś w nawo­
zie potasowym typu siarczonego kalimagu 
wzrost o 68 proc.

(k) Rezultat zbioru buraków cukro­
wych. Dostawa buraków do cukrowni, któ­
rą. rozpoczęto w ostatniej dekadzie paź­
dziernika, odbywa się w pełnym toku przy 
sprzyjającej pogodzie. Plon buraków za­
powiada się naogół dobrze. Natomiast, 
zbiór liści jest bardzo slaby, bowiem ch«o- 
ścik opanował ostatnio w szybkicm tempie 
niemal wszystkie plantacje buraczane i 
zniszczył w wysokim stopniu liście, na nie­
których plantacjach liście prawie zupeł­
nie uschły. Pogorszy to znacznie sytuację 
w zakresie pasz, których w tym roku lest 
niedobór z powodu ziego zbioru siana i 
zniszczenia przez mszycę roślin motylko­
wych, (AZ) )

(k) Zmniejszenie podaży ziemniaków. 
Podaż ziemniaków, która w pierwszym 
okresie oo ich zbiorach kilkakrotnie prze­
wyższała zapotrzebowanie, ostatnio ule­
gła poważnemu zmniejszeniu, w związku 
z czem w ub. tygodniu fabryki przetwo­
rów ziemniaczanych nodniosiv cenę z 12 
gr do 13 za 1 kg % skrobi. Dotychczas 
w obecnej kampanji ziemniaczanej wy­
słano z Wielkopolski do Belgii i Francji 
około 15 wagonów super uznanych ziem­
niaków i ca. 50 wagonów sadzeniaków, do 
innych zaś części Polski ca. 30 tys. tonn.

(AZ).

Z ZAGRANICY
(z) Akcja nacjonalizacji srebra ukoń­

czona. Posiadacze srebra w Stanach Zjed­
noczonych odali skarbowi państwa na mo­
cy ustawy o nacjonalizacji srebra, w okre­
sie od 9 sierpnia do 2 listopada r. b.. ogó- 
•em 105,23 milj. uncyj tego kruszczu. W en 
sposób akcję nacjonalizacji srebra uwa­
żać należy za skończoną. Zawiodła ona 
nadzieje czynników miarodajnych, gdyż 
zamiast spodziewanych 200 miljonów un­
cyj, zdołano zebrać tylko 105 mil jonów. 
Niezależnie od tego ministerstwo skarbu 
skupuje nada] wielkie ilości srebra na 
wolnym rynku. Zakupy te będą nadal 
kontynuowane pomimo zakończenia przy­
musowego skupu u ciułaczy etc.

(z) Zakupy złota i srebra przez Stany 
Zjednoczone. Od chwili urzędowej dewa­
luacji dolara w lutym r. b. zapasy złota w 
skarbie amerykańskim wzrosły o blisko 
miljard do olbrzymiej kwoty przeszło 8 
miljardów dolarów. Nieoficjalne oszaco­
wania obliczają zakupy srebra na około 
300 rniijn. uncyj, reprezentujących wartość 
400 miljn. dolarów. Wspomniane liczby 
świadczą według opinji amerykańskich 
sfer finansowych o wyraźnym postępie w 
kierunku osiągnięcia przewidzianego usta­
wą ustosunkowania zapasów złota do za­
pasów srebra, jak 3:1. Jednak w ostatnich 
czasach olbrzymia podaż złota oraz szczu­
płe zaofiarowanie srebra na rynkach mię­
dzynarodowych nieco osłabiły tendencję w 
kierunku dojścia do tego stosunku.

(z) Deficyt budżetowy Stanów Zjedno­
czonych. Federalny deficyt budżetowy za 
bieżący rok budżetowy, który — jak wia­
domo — rozpoczął się w dniu 1 lipca r b., 
wynosił już w pierwszych dniach listopa­
da r. b. nieco ponad miljard dolarów. We­
dług początkowych przewidywań deficyt 
budżetowy U. S. A. miał wynieść w roku 
1933/34 około 7 miljardów doi., w roku 
1931/35 zaś — około 2% miljardów doi. Po­
nieważ w ubiegłym roku fiskalnym defi­
cyt byi mniejszy, wyrażane są przypu­
szczenia. że w bieżącym roku będzie on 
większy od przewidywanego. Podobnie 
wyrażane są wątpliwości co do bezdeficy- 
towości budżetu na rok 1935/36.

(z) Bawełna amerykańska za towary 
niemieckie. Minister rolnictwa Walace 
zainicjował ostatnio szereg konferencyj z 
przedstawicielami rządu, oraz handlu 
bawełnianego w sprawie eksportu bawełny 
do Niemiec. Wobec trudności dewizowych 
w Niemczech przedstawiciele przemysłu 
włókienniczego Niemiec zwrócili się do 
rządu amerykańskiego z propozycją za­
kupienia % miljona bel bawełny, o ile u- 
możłiwi się im uzyskanie dewiz dolaro­
wych, t j. o ile Ameryka zakupi w Niem­
czech towary, odpowiadające równowarto­
ści eksportu bawełny. Projektowana trans- 
akcja wyraża się cyfrą przeszło 30 miljo- 
nów marek, a ilość % miljona bel stanowi 
jedną trzecią niemieckiego zapotrzebowa­
nia na surową bawełnę w r. 1933. Z drugiej 
strony suma 30 miljonów marek oznacza 
kwotę, laką Niemcy wywożą do St. Zjedno­
czonych w okresie 2 miesięcy. Dlatego też, 
jakkolwiek propozycja zawarcia olbrzy­
miej transakcji kompensacyjnej powitana 
zostałaby z dużem zadowoleniem — reali­
zacja jej nastręczy poważne trudności.

(z) Poprawa sytuacji gospodarczej w 
Kanadzie. Bezrobocie w Kanadzie stale 
maleje, liczby zaś ogłoszone w ostatniem 
sprawozdaniu Dominion Bureau of Stati- 
stics, wykazują, że Kanada powróciła już 
do poziomu z 1928 r. Raporty 8.854 firm 
Prz®my3l°wych określają liczbę zatrudnio- 
njch robotników na 933.846.



Strona 10 = Kurjer Poznański, czwartek', 15 listopada 1934 — Numer 519

Gdy się ma miljony
Miljonerzy amerykańscy świeżego 

stempla, zwłaszcza ci z okresu powojen 
nej prosperity, miewają najrozmaitsze 
fantazje. Miljony, którymi dysponują, po­
zwalają im oczywiście na takie wybryki, 
o jakich zwykły śmiertelnik marzyć nie 
może, a których znów magnaci dawniej­
szego stempla nie pochwalają, jako nie­
zgodny z dobrym gustem. Na co 6obie nie 
pozwoli ani Astor, ani Vanderbildt, ani 
Morgan — na to odważyć się może były 
szewc, np., zbogacony na dostawach pod­
czas wojny. William Smith, o nim to 
mowa, dorobił się setek miljonów, a wraz 
s tern przyszła mu myśl nabycia dużego 
majątku w Kałifornji. Oczywiście znalazł 
się pałac, park, sztuczne jezioro etc. Ale 
to nie wystarczało mr. Smith‘owi. W par­
ku zainstalował dwa wspaniałe okazy 
lwóyv oraz olbrzymiego boa dusiciela z 
Braźylji, długości około 10 metrów. Lwy 
mają swoją ogrodzoną część parku, gdzie 
bujają swobodnie, a „żywność“ w postaci 
Jagniąt, kóz, które podziemnem przej­
ściem podsyłają dozorcy lwom. „Biedne" 
lwy mają w ten sposób iluzję życia na 
wolności.

W inny znów sposób zużytkowuje swoje 
miljony były cowboy, E. S. Haldan, który 
dorobił się wielkiego majątku na speku-

Z najnowszej mody paryskiej: Elegancka 
suknia wieczorwa z modnego czarnego jed­
wabiu krepowego; pasek z plecionej złoco­
nej skóry. Do kompletu mała okrągła pe­

lerynka z tego samego -materjalu.
{fot. Saad)

Z wystawy po­
znańskiej „Pla­
styki“. Henryka 
Jackowskiego — 
„Karciarze“ 
{obraz olejny).

lacjach gruntowych. Nabył on W Texas 
wielką posiadłość, gdzie urządził w parku 
strzelnicę. Na terenach strzelnicy można 
polować na wszytskie możliwe zwierzęta: 
antylopy, sarny, dziki, niedźwiedzie, ty­
grysy etc. Są to automaty poruszane prą­
dem elektrycznym zcentrali, którą kie­
ruje inżynier — specjalista. Jeśli strzał 
jest celny, zwierzyna pada, a odpowiedni 
aparat odciąga „truposza" do garażu skąd 
po naprawie wędru'e znów do centrali. 
..Zwierzyna" biegnie, pędzi po szynach, 
niewidocznych dla niewtajemniczonych. 
Baldan, który sam jest znakomitym strzel­
cem, urządza wielkie „polowania“,--na któ­
re zaprasza zna jomych, wyznaczając przy- 
tem nagrody za największą ilość celnych 
strzałów. Fantazja mr. Ha,dana kosztowała 
go podobno około kilkunastu miljonów 
dolarów.

Jeszcze kosztowniejszą i droższą roz­
rywkę wymyślił sobie mr. Brown, zboga­
cony na dostawach konserw w czasie 
wojny. Nabył on od rządu meksykańskie­
go wyspę w zatoce Meksykańskiej, odda­
loną o siedem godzin jazdy okrętem od 
wybrzeża. Wysiedlił dwie setki stałych 
mieszkańców dając im królewskie odszko­
dowanie, poczem sprowadzi, armję robot­
ników, techników, inżynierów, którzy w 
ciągu roku wybudowali na wyspie wspa­
niały pałac, muzeum, przekopali sztuczny 
szerokości 26 metrów, kanał, prowadzący 
do sztucznego portu. Gdy roboty zostały 
ukończone, obsadziło wyspę 150 dozorców, 
wynajętych przez mr. Browna, których 
jedyne zajęcie polega na niedopuszczaniu 
obcych na teren wyspy. Miljoner zamiesz­
kał na swojej wyspie, otoczył się świtą 
i służbą złożoną z Indjan i zaczął prowa­
dzić tryb życia wcale ekscentryczny. 
Opowiadają różne dziwy i cuda o jego 
fantazjach i dziwactwach. Dokładnie nikt 
jednak nie wie, co robi właściciel wyspy 
Mr. Brown jest mizantropem, nie Udziela 
nikomu wywiadu. O jego majątku daje 
pojęcie ocena wartości wyspy wraz z za­
budowaniami oraz zbiorów, zgromadzo­
nych w- muzeum; oceniają je eksperci na 
sumę około 180 miljonów dolarów. Or.

Radjo pośrednikiem 
małżeńskim

Mieszkaniec angielskiej miejscowości 
Leicester. C. L. Wright, zbudował dla pry­
watnego użytku krótkofalową stację na­
dawczą. Przypadkowo nawiązał on kon­
takt radjowy z Amerykanką, miss Eleonor 
Fox z Detroit. Po kilkumiesięcznych roz­
mowach na falach radja. Anglik i Amery­
kanka wymielili pocztą fotografie, Pó obej­
rzeniu podobizny nadobnej miss' Eleonor, 
Wrigt poprosił ją o rękę i otrzymał zwię­
złą odpowiedź: „Zgadzam się". Obecnie 
młodzieniec wsiadł na okręt i wyruszył za 
ocean, by poślubić kobietę poznaną przez 
radjo. Radjo po raz pierwszy chyba wy­
stępuje tu w nieoczekiwanej roli pośred­
nika małżeńskiego. S. F.

Rozmówki przy Brydżu.
— Dziwię się, że pan, tak inteligentny 

człowiek może tak źle licytować.
— A ja się dziwię, że pan, tak doskona­

le licytujący, mole zadawać tak nieinteli- 
geutpe pytania.

Niezwykła ofiarność 
wielbiciela Axel Munthe‘a

autora . Księgi z San Michele“
Prasa szwedzka przypomina wzrusza­

jący dowód sympatji i poświęcenia, jakie­
go doznał znany autor szwedzki, dr. Axel 
Munthe, od swych czyteników i wielbi­
cieli. Kiedy dr. Munthe wydał swą keięż- 
kę „Księga z San Michele" wzrok jego byl 
poważnie zagrożony i w czasie pisania o- 
statnich kart swej książki walczył on ze 
zbliżającą się ślepotą Po wydaniu „San 
Michele“ znakomity autor otrzymał szereg 
listów z wyrazami uznania i sympatji. 
Listów tych bvło tak wiele, iż dr. Munthe 
zmuszony byl ogłosić, iż wielbiciele jego 
przyczyniają się mimowoli do pogorszenia 
jego stanu zdrowia, gdyż zmuszają go do 
odczytywania tak znacznej korespondencji.

Odpowiedzią na to oświadczenie była 
fala rad i recept, a nawet próbek lekarstw 
na oczy, które Doczęly napływać do domu 
pisarza na Capri. Jeden z wielbicieli dr. 
Munthe aproponowat mu zastąpienia cho­
rego oka zdrowem drogą chirurgiczną i 
zaofiarował się nawet poświęcić jedno ze 
swych -drowych oczu, byleby tylko za­
pewnić uwielbianemu autorowi zdolność 
widzenia. Ostatnio Axel Munthe poddał się 
operacji ocznej w Zurychu, która zakoń­
czona została pomyślnie.

Nowa surowica
Odkrywca surowicy przeciw dyfterji 

uczony francuski prof. Vincent, odkrył o- 
statnio także surowice do zwalczania bak­
cyla zwanego Streptokokkus, który iest 
sprawcą licznych chorób Pomijając gruź­
licę i raka, Streptokokkus jest przyczyną 
najliczniejszych wypadków śmierci. Su­
rowica prof. Vincenta ma, jak zapewniają, 
wartość profilaktyczną jak też leczniczą, 
a stosowanie jej uwieńczone zostało po­
myślnym skutkiem w 82 procentach wy­
padków.

Z tainików medycyny 
tybetańskie!

Medycyna tybetańska wyrosła z żyznej 
gleby filozofii wschodniej. Wiedza ta, 
wsparta na fundamentach metafizycznych 
założeń iest — jak twierdzą jej przedsta­
wiciele — środkiem pomocniczym, prze­
znaczonym do wspierania dobroczynnych 
sil przyrody, które organicznie zrosle z 
ustrojem ludzkim kierują czynnościami 
iego sfery fizycznej i psychicznej.

Punktem wyjścia medycyny tyhetań 
ekiej jest swoisty pogląd na istotę przy 
czyń patologicznej funkcji organów ludz 
kich. Nie ignoruje wpływu zjawisk fizycz­
nych na stan ustroju niemniej jednak za 
nadrzędne przyczyny chorób uważa zabu 
rżenia w dziedzinie życia psychicznego 
Wpływ czynników woli, intelektu i uczu­
cia jest w oświetleniu nauki tybetańskiej 
decydującym na czynności ludzkiego u- 
stroiu.

Gdyby — zdaniem tej nauki — rozwój 
psychiki ludzkiej szedł w kierunku 
wszechstronnego doskonalenia jej skład­
ników, organizm ludzki stałby się odpor­
niejszy i silniejszy. Na skutek jednostron­
nych dążeń cywilizacji współczesnej, któ­
ra rozwój umysłowy postawiła na stano­
wisku uprzywilejowanem, przerost dążeń 
intelektualnych przynosi z sobą upośle­
dzenie rozwoju woli i uczucia. Jedynie 
harmonja synteza wymienionych ele­
mentów duszy ludzkiej zapewnić może u- 
strojowi ludzkiemu sprawną czynność.

Prawa, rządzące we wszechświecie, nie 
znoszą zakłócenia równowagi między du­
szą i ciałem. Zewnętrzne objawy choro­
bowe są — w’edlug zasad medycyny tybe­
tańskiej — sygnałem nawołującym czło­
wieka do zaprowadzenia właściwego ladu 
i harmonji między obiema stronami życia. 
Ten lad stanowi o utrzymaniu prawidło­
wych funkcyj fizjologicznych. Ścisła za-

o - • V" • " ttrwsci i znaczeniu aia życia Kulturami
Poznania są przedstawienia „Dziadów“ A. Mickiewicza w Teatrze Nowym, wystaa

6 SiiaTanni-e 3 C1;k.awie' w oryginalnej inscenizacji, monumentalnych ■ 
koiac.,dch i wybnwej obsadzie z.p. J Zaklicką w roli Maryli i p Felińskim ja

buoc.,wem. ŁdSze przedstawia wsirzą ającą „scenę u księdza”.

Z najnowszej mody paryskiej: Elegancka 
suknia wieczorwa z bolerkiem.

(Fot. Ag. Schostal.)
............................ .............. .

leżność między życiem duchowem a fizycz- 
nem prowadzi z natury rzeczy do wniosku, 
że kluczem do rozwiązania zagadnienia 
zdrowia jest ustawiczne dążenie do wyżyn 
moralnych.

Człowiek w dążeniu do doskonałości 
nabywa zdolności do poznania tej praw­
dy. że życie ludzkie jest ogniwem olbrzy­
miego łańcucha ustawicznych przemian 
przyrody. Doskonałość moralna pozwoli 
mu zgłębić tajniki natury, zrozumieć jej 
prawa i uznać ich władzę na! sobą. Z 
poczucia łączności z przyrodą wyradza się 
świadomość, że śmierć i życie podlegają 
zasadzie ogólnych przemian wszechświa­
ta Wtedy życie przestanie być dla czło­
wieka ciężarem a śmierć nieszczęśęiem. 
Przyroda wchłonie materjalny element ży­
cia, który sama stworzyła. Udoskonalona 
dusza, po przejściu przez granicę śmierci 
narodzi się na nowo, aby żyć w idealnym 
świecie dobra.

W chwili obecnej żyją w Europie dwaj 
przedstwiciele medycyny tybetańskiej: 
Włodzimierz i Piotr Bedmajeffowie. Obaj, 
doktorzy medycyny, zdołali połączyć wie­
dzę przekazaną im przez dziada — pierw­
szego lekarza tybetańskiego, który zawitał 
do Europy — z nauką europejską. Dr. 
Włodzimierz Badmajeff osiad' na stale 
w Warszawie gdzie od kilku lat stosuje 
w praktyce tybetańskie zasady i odnosi 
duże na tern polu sukcesy. Na zaprosze­
nie Kola Medyków Stud. U. P. przyjedzie 
dr. Bad: .ajeff do Poznania, by w ponie­
działek, 19 b. m. o godz. 20 wygłosić bar­
dzo ciekawy odczyt p. t.: „Diagnoza syn­
tetyczna medycyny tybetańskiej w 
świetle filozoficznych założeń Wschodu“.

Wyki; d odbędzie się w sali Śniadeckich 
Collegium Medicum przy ulicy Fredry 10.

Niecodzienność tematu upoważnia or­
ganizatorów do nadziei, że zarówno świat 
naukowy, jak i przedstawiciele szerszego 
społeczeństwa skorzystają z rzadkiej okazji 
poznania tajemnych prawd Wschodu.
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Ponowne wybory 
w pow. nowotomyskim

Buk, 13 listopada.
W trzech miejscowościach pow. no- 

wotomyskiego: Stefanowie. Zębowie i 
Jabłonnie odbędą się naskutek u- 
względnienia protestów wyborczych — 
ponowne wybory do rad gromadzkich.

W Zakrzewie doszło do utworzenia 
listy mieszanej. Na 12 mandatów Str. 
Nar. uzyskało 8, B. B. 3, Niemcy 1. (bm)

Rozporządzenie 
o przestrzeganiu porządku

na kolejach
W dniach najbliższych ukaże się w 

„Dzienniku Ustaw“ rozporządzenie 
ministra komunikacji o przestrzega­
niu porządku na kolejach. Rozporzą­
dzenie zawiera m. in. następujące 
przepisy:

Przechodzenie, przejeżdżanie, prze­
pędzanie zwierząt przez tory kolejo- 
w jest dowolone jedynie przez przej­
ścia i przejazdy do tego przeznaczone, 
w czasie, gdy nie są one zamknięte i 
gdy pociąg się nie zbliża. Wstęp na 
tory i torowiska kolejowe w innych 
miejscach oraz chodzenie po torach 
dozwolone jest jedynie pracownikom 
kolejowym oraz osobom w rozporzą­
dzeniu ściśle określonym.

Rozporządzenie zabrania używania 
ognia i palenia tytoniu w magazy­
nach, składach i na rampach kolejo­
wych oraz w ich pobliżu. — Osoby, 
których stan lub zachowanie się nie 
odpowiada przepisom regulaminu ko­
lejowego, mogą być usunięte z pocze­
kalni lub innych pomieszczeń stacyj­
nych. Wprowadzanie do poczekalń i 
restauracyj stacyjnych psów (z wyjąt­
kiem małych piesków pokojowych), 
rowerów oraz palenie tytoniu w pocze­
kalniach, może być wzbronione.

Po sygnale odjazdu podróżnym nie 
wolno wsiadać do pociągu. Nie wolno 
też wsiadać i wysiadać z pociągu, bę­
dącego w biegu. Mężczyznom powyżej 
lat 10 nie wolno zajmować miejsc w 
przedziałach dla kobiet, nawet za ich 
zezwoleniem W przedziałach dla ko­
biet i dla niepalących nie wolno palić 
nawet za zezwoleniem współpodróż- 
nych Z wagonów nie wolno wyrzucać 
takich przedmiotów, które mogłyby 
wyrządzić komuś szkodę na zdrowiu 
lub stratę materjalną. Na obszarze ko­
lejowym nie wolno bez upoważnienia 
dokonywać zdjęć fotograficznych i fil­
mowych z wyjątkiem zdjęć osób, znaj­
dujących się na peronie lub w pociągu 
stojącym przy peronie.

Nadzór nad przestrzeganiem po­
rządku na kolejach sprawują organa 
kolejowe. Organ ochronny kolei obo­
wiązany jest nosić specjalną odznakę. 
Organa ochrony kolei mają prawo le­
gitymowania osób, które prezkroczyly 
przepisy o porządku na kolejach oraz 
prawo zatrzymywania winnego i spro­
wadzania go przymusowo dó najbliż­
szego organu policji państwowej.

. Niezastosowanie się do przepisów 
kolejowych ulega karze na zasadzie 
art. 42 prawa o wykroczeniach. Or­
ganom ochrony kolei będzie przysłu­
giwać prawo nakładania grzywien w 
drodze doraźnych nakazów karnych.

Rozporządzenie wejdzie w życie po 
upływie 30 dni od dnia ogłoszenia.

SPORT
Pięściarstwo

W obozie treningowym rozpoczyna sie 
dziś właściwa praca pod kierownictwem 
p. Stamma i nadzorem p. Cendrowsklego. 
Obóz trwać będzie od 14 do 21 bm., a 19 bm. 
zostanie wyznaczony skład reprezentacji 
która wyjeżdża do Eseen 22 bm.

Losowanie turnieju zespołowego mło­
dzików o nagrodę POZB odbyło się w śro­
dę i przyniosło następujące wyniki- 24 
bm. „Sokół" i HCP“, „Warta" w. o. orae 
„Goplanja* i „Cuiavia". „Stella" w. o W 
dniu 25 bm. odbędzie się spotkanie zwy­
cięzcy meczu „Sokół" i „H. C. P.“ z „War­
tą zwycięzcą spotkania „Goplanja“ i „Cu­
iavia walczyć będzie ze „Stellą“ 9 grudnia

Piłka no*na
„Warta“ i „Wisła“. W niedzielę roze­

grany zostanie w Poznaniu ostatni ten 
mera:. „Wista“ pretenduje do tytułu wice­
mistrza j wynik spotkania zadecyduje o 
tem. „Warta" po ostatnich swych zwy­
cięstwach nad „Podgórzem" w Poznaniu i 
„Cracovia" w Krakowie zajęła obecnie 
szóste miejsce w tabeli, a w razie wygra­
nia w niedzielę może w dalszym ciągu po­
prawić swą lokatę. Początek tego spotka­
nia o 8®dg. 11.15 na stadionie miejskim 
U godz. 9,30 odbędzie się przedmecz pierw­
szej drużyny junjorów „Warty" i repre­
zentacji juniorów Pozannia. (kom.)

O pubar kom. kasy oszczędności pow. 
wolsztyńskiego: „Sokół" Leszno i „Polon­
ia“ Leszno 1:3 (0:2).

Spotkania B klasy: „Kościański" i „H.
9 nP/i o? ■;st>arta“ i ..Pentatlón"
2:0 (1:0), „Warta“ II i „Skra" 6:1 (4:0), 
„Dyskobol ja“ i „Cvblna" 1:1; „Posnania“ i 
„Admira" 1:1 (1:1),
_ kl?sv C: ..Szamotulski“ i „Niel-
ha Wągrowiec 5-1 (4:1), „Promień“ Opale­
nica i „Czarni" Wolsztyn 1:0 (0:0), „Bri- 
taniia“ i „Czempiński" 8:0 (2:0), „Warta" III 
i „Sokół“ Opalenica 1:0 (1:0), „Sparta“ 
Oborniki i „Sokół" 2 1:0 (0:0), „San" i .Ma­
raton 6:0 (2:0).

„Obra“ Zbąszyń — „Verein Iflr Bewe­
gungsspiele“ Posemnckel 6:0 (2:0). Dobra 
farma graczy Obry, którzy górowali pod 
każdym względem nad drużyną niemiec­
ką. Publiczności zebrało sięok 500 osób.

RADJO
Czwartek, dnia 15 listopapada, 

Poznań 6-45 audycja poranna: 11.57
— 13.45 tr z Warszawy i Wilna; 15.30 z 
Warszawy: 15,35 przegląd giełdowy; 15.45 
I>lv!y; 16.45 z Warszawy; 17.50 „z nad kra­
wędzi", (gaw brata Cezarego n. t.: „Włó­
częga") i «krzypką rolniczą; 18.15 tr z 
Warszawy: 19.30 muzyka taneczna z płyt 
19.50 wiadomości sportowe z Warszawy i 
Poznania: 20.00 tr. z Warszawy: 22.00 kon­
cert: 22.15 z Warszawy: 2245 „Sprawy 
stołecznego miasta Poznania, omówi kom. 
prez. E. Więckowski; 2X00 tr. z Warszawy.

ODY ZMIENIASZ LAMPY LUB 
KUPUJESZ NOWY ODBIORNIK 
BACZ, BY W TWYM APARACIE 

BYŁY TYLKO LAMPY 
PHILIPS Wilii 1WATT

Tg 1602

Warszawa 6.45 aud. por.; 12.10 „Słuchaj­
my pilnie o starem Wilnie" — pog. dla 1 
dzieci młodszych z muzyką i piosenkami; 
12.30 V ty Poranek szkolny zorganizowany 
przez „Polskie Radjo" wespół z Wydziałem 
Oświaty i Kultury Zarządu m. st. War­
szawy. Wykonawcy. Orkiestra Filharmo- 
niczna pod dyr. Mieczysława Mierzejew­
skiego, Marja Mokrzycka (śpiew), Józef

“łk „-r on osi w» ””

„TORGSIN“ posiada we wszystkich miastach ZSRR . gęstą sieć magazynów
zaopatrzonych w najwyższe gatunki wszelkiego rodzaju towarów eksportowych 
¡importowych. „ ,

Z magazynów Torgsinu może korzystać każdy obiorca przekazu z zagranicy. 
Przekazy pieniężne na „Torgsin'' dla krewnych i przyjaciół, zamieszkujących w 
ZSRR, przyjmują: Bank Gospodarstwa Krajowego. Powszechny Bank Kredytowy 
S. A., Tow. „Hias“ i jego oddziały. Powszechny Bank Związkowy, Bank Zachodni 
oraz Oddział Drezdeńskiego Banku w Gdańsku. Firmy: „Biuro Posyłek' Nowo­
grodzka 39, Br. Pakulscy, Bracka 22 w Warszawie. 16/11. 34._1.

Listv wartościowe —wszystkie urzędy pocztowe w Polsce.
Ceny w Torgsinie są niższe od zagranicznych ng 12 728

Informacji udziela Przedstawicielstwo Handlowe ZSRR, w Poisce Warszawa, Ko­
szykowa 4. tel 9-58-33 oraz Tow. „Hias" Warszawa, PI.Grzybowski 10, teł. 2-75 63.

Kamiński (skrzypce) i prof. Jerzy Lefeld 
(akomp.) Słowo wstępne wypowie p. Tade­
usz Mayzner; 1300. dziennik południowy; 
13.05 z rynku pracy: 13.10 dalszy ciąg po­
ranku szkolnego: 15.35 przegląd giełdo­
wy; 15.45 muzyka salonowa w wykonaniu 
Wiedeńskiei Orkiestry i ulubione piosenki 
w wykonaniu Adama Astona: 16.45 lekcja 
lęzyka francuskiego: 17.00 Toat-r Wyo­
braźni nadaje oryginalna k imedję I Deh- 
nelówny p t. „Hanka szuka drogi do -zczę- 
ścia“. 17.50 skrzynka pocztowa: 18.000 po­
gadanka rolnicza: 18.15 H-gi koncert z cy­
klu „Sonaty L. van Beethovena". 18.35 u- 
twory wiolonczelowe w wykonaniu Gas- 
para Cassado (płyty); 18.45 „Co czytać" no­
wości poetyckie — wygi. dr. Tad Mako­
wiecki: 19.00 Chór kozacki pod dyr Jaro- , 
wa; 19.20 feljeton aktualny; 19.30 muzyka , 
salonowa (ż płyt). 19.50 wiadomości spor­
towe; 20.00 muzyka lekka w wykonaniu 
orkiestry P. R. pod dyr. Stanisława Nawro­
ta z udziałem Grety Turnay (śpiew): 2045 
dziennik wieczorny; 20.55 Jak pracujemy

CHÓR DANA
ŚPIEWA W SOBOTĘ W „SŁOŃCU"

Olbrzymie zainteresowanie sobotnim 
występem I11

CHÓR DANA, najsławniejszy Zespół 
revellersów polskich, po niebywałych 
sukcesach w Rosji sowieckiej powrócił 
do kraju i wystani jedyny raz w Poznaniu 
w sobotę, dnia 17 listopada, o podz. li wie- 

czarem w kinoteatrze „Słońce“.
CHÓR DANA żadnej już reklamy 

w Poznaniu nie potrzebuje! Wszystkie 
dotychczasowe występy Chóru Dana, a 
było ich już dwanaście, odbywały się 
zawsze przy przepełnionej doszczętnie ol­
brzymiej widowni .Słońca" (1600 miejcc) 

t w atmosferze niebywałego entuzjazmu ’ 
! zachwytu” WsZystkie piosenki sa entu- 

ziastyrznie oktoskiwane — bisom i owa­
cjom nie ma końca. Podobny entuziazm 

i i zachwyt publiczności panował na wystę- 
| pach nhńru Dana w Leningradzie, gdzie 
i Chór Daną w ciągu krótkiego czasu dał 
! 16 koncertów w jednem mieście! Sen- 
! Sacja dotychczas nie spotykana! Już to 

samo nailenjej rdroba świadczy o tej nie­
bywałe« Fympatil, iaką ten znakomity 
F®lsk! Zespół cieszy się w najszerszych 
sferach publiczności w kraju i zagranicą,

I tvm razem w sobotę zbiorą się 
w „Słońcu“ w komplecie wszyscy „da- 
nowcy“. by znowu spędzić dwie rozkosz­
ne godziny w atmosferze najpiękniej­
szych wzruszeń, by upajać się cudnemi 
piosenkami bv zachwycać się aksamit­
nym głosem Mieczysława P°pga, by śmiać 
się z przepysznych narodyi i wesołych 
piosenek A, Wysockiego! Program ol­
brzymi i pieknv! Nowe piosenki! Ceny 
biletów niebywale zniżone: od 1—3 zł 
(włącznie ze wszelkiemi ustawowemi o- 
płatami). Eto nie ma jeszcze biletów — 
niech śpieszy czemnrędzej do ka'y zama- 
wiań — ponieważ niektóre kategorje 
misisc są iuż na wyczerpaniu !! I

Hasło dnia; w sopote wszyscy do 
„Słońca“ na Chór Dana !!I

Przedsprzedaż biletów w składzie cy­
gar p. Szrejbrowskiego — ul. Gwarna 20. 
Tel. 56-38

zg 8 029

w Polsce? 21.00 koncert wieczorny. Wyko­
nawcy: Ork. Symf. pod dyr. Józefa OzL 
mińskiego i Zofja Rabcewiczowa (forte­
pian). 21.45 „Pogląd na świat (z cyklu 
.Kultura filozoficzna") wygi. prof. Tad. 
Kotarbiński; 22.15 Lekcja tańca pod kie­
runkiem Lucjana Wajszczuka: 22.35 mu­
zyka taneczna z dancingu „Paradis" — 
Orkiestra Fronta: 22.45 gawęda z angiel­
skimi słuchaczami P, R. — wygłosi p. Ta­
deusz Ordon; 23.05 dalszy ciąg muzyki ta­
necznej z dancingu „Paradis".

Popularna pielgrzymka do
RZYMU

pod protektoratem Jego Ekscelencji Księ­
dza Biskupa Dr. K. Tomczaka (X I. — 13. L 
1935 r.) połączona ze zwiedzaniem Neapo­
lu, Padwy, Wenecji i Wiednia. Ilość miejsc 
ograniczona. Ceny od zł. 42o. O przyjęciu 
decyduje kolejność zgłoszeń Wagons-Llts- 
Cook w Poznania, ut Pierackiego 12.

ng 1

Korespondencja 
z Czytelnikami naszymi

—- K. D. — Koźmin. W razie śmierci 
męża dziedziczy Pani połowę majątku, 
przyczem urządzenie domowe i podarki 
ślubne przypadają Pani w całości Dru­
gą połowę dziedziczą rodzice męża wzgi. 
jego rodzeństwo. Swoją połową może Pa­
ni za życia dysponować dowolnie. (Kg.)

— „Ifl®“. Ojciec mógł za życia dyspo­
nować swoją częścią majątku dowolnie, 
jednakże winien był uwzględnić conaj- 
mniej prawa zachowku dla dzieci z pierw­
szego małżeństwa. Zachowek wynosi po­
łowę wartości ustawowej części spadku. 
Jeżeli tego nie uwzględnił, można testa­
ment skutecznie zaczepić (Kg.)

— N. K, 3X Jeżeli dzierżawca nie pła­
ci, należało go o zapłatę skarżyć i zale­
głość przymusowo ściągnąć. Dopiero gdy­
by tej zaległości ściągnąć nie można, mógł­
by Pan wnieść do Ministerstwa Skarbu o 
umorzenie odnośnej części podatku. (Kg.)

— „Śrem 1200“. Każda umowa, doty­
cząca przelewu prawa własności na nie­
ruchomości. wymaga formy notarialnej i 
dlatego wymieniona umowa jest nieważ­
na i nie wywołuje żadnych skutków praw­
nych. Oczywiście, że pobraną zaliczkę za 
mieszkanie, musi kupujący zwrócić wła­
ścicielowi. (Kg.)

Za o a ł c s z en I a ! odpo­
wiada administrada w osibi? Antonie» 
Leśntewicza w Poznaniu.

Spożywcy czekolady moną wybierać taka,
która przynosi korzyść zdrów ju, — 
Czytajcie więc, jaka zawartość jest 
podana na opakowaniu czekolady

A. PIASECKI s a.
wyprodukowanej i najczystszych surowców

ng 12 449

S. p.

Janina z Chełmickich Wybicka
urodzona roku 1872 w Okalewie pow. rypińskiego, wdowa po ś. p. dr. Józefie, b. ministrze b. dzielnicy 
praskiej, siostra franciszkanka III Zakonu, założycielka Czerwonego Krzyża w Gdańsku, odznaczona 

medalem Czerwonego Krzyża
opatrzona św. Sakramentami, po długich i ciężkich cierpieniach oddała Swą szlachetną duszę Panu 
dnia 13 listopada 1934 w Warszawie.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w kościele św. Piotra i Pawła na Koszykach 
w Warszawie w czwartek, 15 listopada, o godzinie 10,30. Pogrzeb odbędzie się w Msza wie (pow. brod­
nicki) na Pomorzu w piątek, dnia 16 listopada o godzinie 11.

Stroskani
córka, wnuczka i rodzina.

Okalewo, powiat rypiński, poczta: .Skrwilno. ¿jg 4^75

Dnia 12 listopada 1934 r„ zasnęła w Bogu, opa­
trzona Sakramentami św„ nasza, ukochana sio-

4 P < Długołęckich

Franciszka Felicka
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 16. bm.. 

Górczynie P° poiu'Jn'u z Kaplicy cmentarnej w
aroa strapione siostryK 8028 W. I B. Długołęckie.
Poznań, Półwiejska 28.

tony^ maSlS™““1« Smierd ■““* »kochonaj

z Gruszczyńskich

Marji Umbreitowei
odprawiona zostanie za spokój Jej duszy **

¡Ä&2 ÜXÄ.’ W*MC",le P""ia1'

Pg-<if9
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W poniedziałek, dnia 12 listopada 1931 roku o godzinie 
zmarła w Zakładzie SS. Miłosierdzia w Buku, po długich i ciężk 
pieniach. opatrzona kilkakrotnie Sakramentami św., moja na 
matka, nasza najukochańsza babcia i ciocia ś. p.

z StroińskichDnia 13 listopada 1931 r., zmarła po długich i ciężkich cierpie­
niach, opatrzona kilkakrotnie Sakramentami św., nasza najukochańsza 
matka i teściowa, ś. p. Michalina Witajewskaz Dębskich

Agnieszka Mierzejewska przeżywszy lat 34. Wprowadzenie zwłok do kościoła parafialnego w Opa 
ia„lr-v nrlhpHyiii» sie w czwartek dnia 15. bm o godz. 10, poczem nabozeńleniey odbędzie się w czwartek dnia 15. bm o godz. 10, poczem 
stwo żałobne, eksportacja i złożenie zwłok do grobowca rodzinnego.

W ciężkim smutku pogrążona
zgso22 Władysława Gierowa z dziećmi i rodziną.

Bydgoszcz, ul. Chodkiewicza nr. 7, Krzywin, Poznań.

przeżywszy lat 83. Pogrzeb odbędzie się dnia 15. bm. o godz. 15,30 z do­
mu żałoby, Wały Ks. Józefa 12a, na stary cmentarz garnizonowy.

W ciężkim smutku pogrążeni
zg 8027 córka, zięć i rodzina.

Piece żelazne
Kuchnie westfalskie 
Rury i kolana 
Armatury garncarskie 
Podkowy t nodkowce 
Kowadła i imadła 
Osie do wozów 
Okna żelazne 
'Bacha rynkowa 
Narzędzia rzerfeślnleze 
Wagi dcrymaine 
Drut do prasowania 

poleca korzystnie 
JAN OKI Ul ,1NO.

skład żelaza. 
Poznań. Szkolna S. 

___ng 12 397

Dnia 11 listopada 1931 r., zasnął w Bogu, namaszczony Olejami św, nasz 
najdroższy i jedyny syn, ukochany brat, wnuk, szwagier, wujaszek, bratanek 
: kuzyn, ś. p,

Marceli Glusa
wtaśc. drogerjl

przeżywszy lat 27. Pogrzeb odbędzie się w Poznaniu w czwartek, 15. hm. po 
południu o godz. 3 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach, o czem donoszą 

w ciężkim smutku pogrążeni
Oborniki, 14. 11. 1934. rodzice i rodzina,

dg 4172 Osobnych zawiadomień nie wysyła się.
_________ SSakł P.ierz Br N.,wak P iznań PI N,iw»miejslc In teł ;o48

A IUKOWSKI

W piątek, dnia 16 listopada rb. o godzi­
nie 8,30 odprawi się w kościele św. Marcina JECOROL

może zapewnić dobry I pew® 
ny skutek leczniczy, gdyż 
badany w Pracowniach Na. 
ukowych, Klinikach 1 Szpi­
talach potwierdził swoią 
wysoką wartość. Jecoroi 
stosowany zamiast Tranu 
od lat 35 wpływa na po­
prawę stanu ogólnego, 
przyrost wagi i polepszenie 

samopoczucia.

Dnia 13 listopada 1934 r., o godz. 15, zasnął 
w Bogu, po ciężkich cierpieniach, opatrzony 
Sakramentami św., mój najdroższy mąż. nasz 
najtroskliwszy i ukochany ojciec, stryj, szwa­
gier, ś. p.

Michał Michalski
przeżywszy lat 68. Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 16. bm. o godz. 13,30 z domu żałoby, 
Wały Kazimierza Wielkiego 10.

W ciężkim smutku pogrążeni
33 żona, dzieci i rodzina.

Poznań, Broda, Bojanowo, Raszków, Rositz 
(Niemcy).

Żaki. Pog. Pt, Wdowiak, ul. Gołębia przy Farze, tel. 28-74.

za spokój duszy ś. p.

o czem zawiadamia
Grono Przyjaciół.

JECOROL
BUKOWSKIEGO

HA 0 O R. CH EM. -FAR MACMAr-.-c — -, a c O 5 7/>WA

Dnia 10 listopada 1934 r., zmarl, ś. p.

Ignacy Krause
Przewodniczący II. Okręgowe] Komisji Opieki 

Społeczne).
Zmarły piastował honorowy urząd opiekuna 

społecznego od r. 1928; oddawał Swe siły i bez­
interesowną pracę dla dobra ubogich, urząd Swój 
wypełniał ofiarnie aż do śmierci. Zgon Jego wy­
woła! serdeczny żal. Cześć Jego pamięci.

Zarząd Miejski w Poznania 
ng 12720 Miejska Komisja Opieki Społeczne).

ODNOWIONE SALE
na zabawy i wieczorki w niedzielę. 18 i 25 bm. oraz 
w dnie powszednie polecam po cenach umiarkowanych
HADRYŚ. Restaura c’a Ogrodu Zoologicznego 

Co czwartek w eorzob'ci*. «« i,i-

Dnia 12 listopada 1934 r., zmarła, I. p.

Pelagia Pitakówna
urzędniczka Ubczpieczalnl Krajowe) w Poznania.

W Zmarłej straciliśmy długoletnią gorliwą 
pracowniczkę która pozostawiła po Sobie jaknaj- 
lepszą pamięć wśród współpracowników i prze­
łożonych. Cześć Jej pamięci!

Zarząd
ng 12 736 Ubezpieczałni Krajowe] w Poznania.

Okienne
w wszystkich gatunkach

Lustra - Listwy rB"T 
poleca korzystnie 

Hurtownia, Szkła, 
wtaśc. J. Jóiwiak 

Poznań, Pół wiejska 9

a»‘ Te ef. 22-26 D«ul
Mnwnj asjjMłj JłfiljT i łnj uunt?

(łt 4OOS

Lokal handlowy
Przewielebnemu Duchowieństwu, Organizacjom, 

Kolegom, Krewnym. Przyjaciołom i Znajomym za 
okazane szczere współczucie z powodu przedwczesne­
go zgonu, nieodżałowanego męża mego, ś. p.

Dr. Edwarda Skowrońskiego
i,a wieńce oraz oddanie ostatniej przysługi, składam 
serdeczne

duży, w Lesznie w Rynku, nadający się na wszelkiego ro­
dzaju przedsiębiorstwo handlowe na korzystnych warun 
kach od zaraz wydzierżawi. ng 12 713

DR. OPATRNY, adwokat, Leszno, Rynek 30.
W sprawie upadłościowej nad majątkiem I. N. Leitge- 

geber i H. Leltgeber 2 Na. 18/26 za zezwoleniem Sądu Upa­
dłościowego ma być przeprowadzony podział końcowy. Do 
podziału przypada kwota 11300,— zł. W terminie mają być 
uwzględnione wierzytelności klasy IV w kwocie 47 400,— zł. 
Wykaz końcowy jest wyłożony w Sądzie Grodzkim w Po­
znaniu pokój 16. Pg 8088-57,138

Zarządca Masy Upadłościowe] (—) Eborowicz, adwokat.

KROMCZYŃSW
--^-Sw.MAPCłN

______ ___ ng 12 385_________
Skład

towarów krói Kich z powoda cho­
roby sprzedam. Wodna 13. Po- 
znaft- zd 28 374

Międzychód w listopadzie 1934 r.

0RYCIUALMĘ PROSZKI 
Ł HIGREKO-HERŸOSI«
2/ 1599. .

y tîîi 2 KOGUTKIEM
. S Ą , 5?« O O Kił ŁR. •

kojącyh;ból,e
ZASTOSOWANIUi"

BÓLE GŁOWY
micreha. newralgja

BÓLE ZĘBÓW.
GRYPA PRZEZ1ĘBIEHIA

bóle:artretyczme i

STAWOWE KOSTNE T.p;

¿ĄOA JCir W APTEKACH PROSZKÓW 
zez«usa KOGUTKIEM 

R YÓ I MlÀf »EËIoPAKÔWÀ HIU
pó~5'i>¿ o szkowwpuoEtKU.

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z. a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

c PIENIĄDZ

Znak oferty naprzykład: n 2395, z 21 025, d 1811 
i t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni p iwszednie przyjmuje 
się do godz 10.15. w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz 10,30.
1 unii i ii iii   mii—mi iiiii iiiii -

Futra , Skład
spody pód futra, różne rzeźnicki w centrum, nowocześnie

Towarzysz t Dywan
lat. 1917-18. III. batalj. p'uT"Zi?.X a3 i’°J.,rte..n‘Zz.yïï_a.n7 iJ.aF‘?k’

T|i 25 000 |
wpłaty sprzeda właściciel, dom bron! z lai urn—jo, m. miwj. a i7.II’Ir n“"*Stary Rynek ewentl. składem. 23 pae. zechce łaskawie »; celu “a »Przedaz. Adres Kurjer Pozn. 
- ■ _r. o—- z.ożenia poświadczenia podać zdg28123

swój adres. Zmudzińsj.i. Brodni­
ca. sdg 28 181

ewentl.
Zgłoszenia ..Par", pod 46.11. 

Pg 8085-46.11
skórki/na obsady i reparacje* fu- urządzony z przyległem 4 pokojo- 
ter poleca znany x niskich cen wem mieszkaniem i dużym war- 
apecjnfluy'magazyn futer St. Pio- sztatem, zapędem ełektr. zaraz 
trowski Poznań. Szkolna 9. i tanio sprzedam. Ubój 20 świń. 
___ ______dg 4 _________  I Wskaźe Kurjer Pozn. zdg 27 800

20 000,-
hipoteczne.________  _ potecznej

plomowany W, S. 11.
gwarancji złoży dy­

mający 
niem. z praktyka 
odpowiedniego sta- 
przyszlości

Kamienica
czynszowa, śródmieść u Poznania,

.. __—» chętnie obszernemi ubikacjamj. podwó-
fipólka. Oferty hurjer Poznański rzem 80 000. wpłaty 3ó 000 Hn- 
«___________ i<Ik28 232_________ jtajczak Jezuicka 12. zdg 28 317

2 500 WlA",,"osoB«i?
potyczki pod za&.aw I. hipoteki HL *• OSuBISTE_ 
miejskiej potrójnej wartości, albo
sprzedam damnem. (’fety Ku-| nko‘rorjer Poznański zdg 28 428 008.(39

rznczona na p. Kwiecińska odwo; 
luje. Aniela Przybylska. Matejki 
87. zdg 28 205

ang.. franc., 
przy obieciu 
newiska. w 7. SPRZEDAŻE 3

Tanio)
powodu » yiazdu sprzedam 

l«u. be«p«4rednio.
Ä H1«

du » yj 
... .. Swarzed; 
'«rty Ker jat Pi

wille w

Porucznika
Bolesława Kości snowski «go 
Me podanie adresudo Kii 
Poznań» kiego zdg 28 179

pro-
urjera

Meble
najtaniej poleca

J. Baranowski 
Poznań Podgórna 13

Pg 7921-39.4

Meble
poleca najtnnej

K. Bakoś,
Stary Rynek SI

zdg 38132

Ubrania
Płaszcze - Spodnie Kurtki — 
Materjały z met hi

Płaszcze damskie
najtaniej tylko w firtnie

W. Janas
Poznań Stary Rynek 42 Wroe ławska 20. ,¡„ j ijyo

Dubeltówki
naprawia J. Szymkowiak 
puszkarz. św .Marcin 27. 
_____ zdg 19 773

dypl.

Stoły
szkląnną sprzedam ndeśriu 

£niormacje: Jezuicka 5. księga r- stnierfg -------ma.

Piec I Płaszcze
żelazny sprgedam. Niegolewskich damskie męskie suknie bielizna, 
“• m- W- zdg 28 215 obuwie tanio Gajowa 4 — 9.

, ---- :--------V~ 28 1S9
Mleczarnie, rłetkarnie, 

młyn
209 Itr. z budynkami lub same 
maszyny sprzedam. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 28 247

Debrze zaprowadzony
»kład towarów krótkich przy 
bardzo ruchliwej ulicy w śród- 

i z powodu * 
sprzedam.

Maszynę
nowa do szycia JJürkoppa. -7 
Kościelna 31 — 1. zdg 28 105

Kasę
National 60.- bocha S3. m 

zdy 28 206
15.

choroby korzy- 
Zg’oszen’a do'„fcTíTw» K-'.'Ji-'i» Kiirzraam. z,g'oszen'a do sprzedam Lamo, zdg 26 588 Kurjera Poznańskiego zdg 28 277. pokój 463.

Tapczan
zdg

i-iioniai
28 Hi
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___/n., > ^ntro, . . , Restauracja
Snia-Iecktch81^23 sb z am!i^1S,a,?p?ih?,nł biesu- mieszkaniem, ta- Snia-aecKicn 17 —, 6. zdg 28 SIO nia dzierżawa gprzeda Dom Ko­

misowy, Bukowska 11.Sypialnia
mahoniowa, tanio. Jeżycka 4 -
m- 2- zdg 26161

Pianino
450 zł sprzedam. Patrona Jac­
kowskiego 19. m. 31.__zdg 28 274

Skład
urządzeniem sprzedam. Dąbrow­
skiego 56, artykuły męskie.
._________ zdg 28 272 _________

Do płaszczy
dodatki najtaniej

Andrzejewski
Szkolna 13.____________  dg 4145

Największa fabryka 
pianin Sommerfelda

dostarcza nowe pianina za wpla­
ta 300 zl reszta płatna na dogod­
nych warunkach. Niskie ceny — 
Pierwszorzędne wykonanie. Dłu­
goletnia gwarancja. Skład fa­
bryczny Poznań, ul. 27 Grudnia 
IŁ___________  ng 12 381

Westfalkę
dobra kupie. Podgórna 3 m. 12. 

zdg 28147
Umeblowany

Pocztowa 27, m. 8. zdg 28 263

zdg 28 392
Warsztat

ślusarski w śródmieściu korzyst- 
me sprzedani Oferty Kur jer Po­
znański zdg 28 462

Westfalkę
w dobrym stanie kupie. Zgłoszę- 
nia Kurjer Po®n. zdg 28152

Ładny
czysty, elektryczność, utrzymanie 
intelig. pani zaraz. Mickiewicza 
5 — 2. zdg 28 260

Dwuosobowy Poszukujemy
Pólwiejska 35, — 4. zdg 28 442 lokalu na bibljoteke T. C. Ł. u*---- ----------------------------------------Ghwaliszewie wprost od gospo-Osobne darza. Zgłoszenia pisemne z poaa-
Sa/pieżyński 3. III. lewo.
 zdg 28 438

darza. Zgłoszenia pisemne z podą: 
niem warunków do biura parani 
Archikatedralnej. zdg 28 270

Tapczan
fotele okazyjnie. Tapicer Wroc­
ławska 13________ zdg 28 303

Krzesła
dębowe okazyjnie, 
Wrocławska 13.

Repozytorium
niniejsize nowsze dla cukierni pie­
karza cukierków

Piec
żelazny większy. Czesława 11, — 
stolarnia. zdg 28 436

20 krzeseł
kanapy, stoły, stojaki i różne dla 
restauracji używane. Czesława 
11, stolarnia. zdg 28 437

Fotograficzny
6,5 X 9, Compurs. 1. 4.5 podwój­
ny wycia« 3 kasety, statyw i 
ramki sprzedam. Poznańska 27. 
m. 7. od 3-5. zdg 28 139

Biurko
dębowe dwustronne z szufladami 
tamo. Adres Knrjer PoznańBki 
____ zdg 28 386

Parcele
nas przedaż. Ka'-ol Rose, Szeląg, 

zdg 28 385
Tapicer, — 

zdg 28 301
Futra

spody pod futra, wydry, lisy i 
skóry wszelkiego rodzaju na ob­
sady i reparacje futer poleca w 
wielkim wyhorzp najtaniej 

Józef Dawid 
Poznań. Nowa 11. przy Starym

Skład pieczywa
z mieszkaniem sprzedam. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 28 379

Pianino
używane kun e -a gotówkę. Ofer- 
ty Kurjer Poznański ng 12 711/2

Małżeństwu
Wierzbowa 1, m. 29. suterena.

zdg 28 222 ________
Fosteriera

pieska małej rasy, białego, czar- 
nemi plamami. 6—12 miesięcy sta­
rego, kupie. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański dg 4 164/5

Pluszową
kanapę i foteie czerwone lub be­
żowe kupie. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 28 369/70

Wannę
emaijowana kupie. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 416

Parcelę
ewentualnie zabudowana blisko 
Poznania kupie. Oferty szczegó­
łowe Kurjer Poznański

zdg 28 401
Używany

rower, maszynę. Focha 29 — 6. 
___ zdg 28 396

Dom
kupie przy wpłacie 4 — 5 tvs. 
blisko Poznania. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 388

Niekrępujący
Wroniecka 13, m. 3. zdg 28 244

Pokoik
Woźna 14b, m. 19.

KlatkT
niekrępujący. Żupańskiego 21 — 
m. 10. zdg 28 426

zdg 28 434
3—4 pokojowe

ubikacje biurowe, parterowe w 
centrum miasta natychmiast po­
szukiwane. Oferty z podaniem 
ceny uprasza „Par“, Aleje Mar­
cinkowskiego 11. pod 57,444

Pg 8084-57,444

Dwa
pokoje razem, oddzielnie, utrzy­
maniem — bez. Plac Działowy 10 
m. 6. zdg 28 248

Pokój
światło elektryczne II. ptr. zaraz 
Kręta 24, m. 7. zdg 28 253

Osobne
wejście 1—2, kuchenka gazowa. 
Skryta 14 — 3. zdg 28 256

Pokój
czysty frontowy, miły z elek­
trycznością przy sympatycznej 
rodzinie. Ul. Długa 4. m. 10, — 
front. zdg 28 489

Aleje
i Marcinkowskiego 20, tylny dom 
36. zdg 28 337

Pokój
umeblowany od zaraz. Kanało­
wa 7, m 10. zdg 28156

Komfortowy
dwuosobowy. Ma te i,ki aO, m. 6. 

___  zdg 28 155
Pokój

umeblowany niekrępujące wynaj- 
mę. Strzelecka 2®b. — 3, lewo. 
__________zdg 28 169_________

Dwuosobowy
Prusa 20 m. 12 zdg 28149

Niekrępujący
dwu — jednoosobowy. Kraszew­
skiego 4 — 9. zdg 28 338

Podgórna
2 a — 9, utrzymaniem — bez. 

zdg 28 389
Półwiejska

37 — 4. zdg 28 384
Ładny

frontowy pokój dla 2 pań. Marsz. 
Focha 47. mieszkanie 3.

- zdg 28 383

Skład
narożny, odpowiedni na kolonial­
ny. komfortowy, umeblowany/; — 
wynajmie gospodarz. Matejki 
48/49. dg 4169

18. DZIERŻAWY

Koło Inowrocławia 
sześćset mórg, sześćdzie­

siąt mórg
łąki, zabudowaniem żywym mar­
twym inwentarzem, dwanaście- 
letnie kontraktowo objecie 22 000 
wydzierżawi Nowak. Po-znań, — 
Kramarska 15, telef. 16-89.

zd 28 042
Młyn

gospodarski w do-brej okolicy do 
wydzierżawiei ia. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 309

Komisową snrzedaż 
mebli I

używanych oraz innych przed- 
miotów uskutecznia szybko su- 
miennie korzystnie tylko Poznań­
ski Dom Komisowy. Domini 
hańska 3,__ Pg 7 673-43.78

Najnowsze 
płaszcze, suknie

poleca
__ M. Ma’inowski

Pg 7560-41.42 Największy specjalny 
magazyn konfekcji 

damskiej
Poznań

Stary Rynek 57
Przyjmuje się„_jjm
ty „Kredyt“. asy gna- 

dg 4176

Akordeon
120 bas kupie, cena Oferty Ku* 
rjer Poznański zdg 28 281

Gabinet Ko’onjalkę
dębina solidny, sypialnia, eleg. dobrze zaprowadzoną, dwa pokoje 
lampy, obrazy, spodek, pierzyna towarem, magiem sprzedam. — 
tamo. św. Marcin 9/10. m. 14. Oferty Kurjer Polański 
_________ zdg 28 348 ._________ zdg 28 371

Mctor
ropny 18 - 24 k. m kupie, cena, 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 28 282

K
łWra»»tHIISL.HI
W^DO^WYNAJĘCIA 

Mieszkanie
dwupokojowe. Aleja Hetmańska 
o do wynajęcia. Zgłoszenia: Ro- 
szak, 27 Grudnia 19. zdg 28 250

Trzypokojowe
ewen-tl z ogiodem, willa przy 
tramwaju. Górczyn. Zgoda 14. 

zdg 28 198

Zakład
fryzjerski sprzedam. Adres Ku- 
rjer Poznański zdg 28 362

Skład

Adres Kurjer Poznański 
____ zdg 28 353

Zimowe
nowe palto męskie tanio. Płac 
Sapiezynski 2 a. m. 16. zdg 28 354

Skład papieru
zaprowadzony, stała klientela- — 
centrum najruchliwsza Poznania 
sprzedam. Powód dwa interesy, 
do objęcia ca 25 000 zł. Oferty 
Kurjer Poznański zdg. 28.288

Płaszcze
najkorzystniej pole 
ca Fabryka Konfek 
cji Dan. kiej
Wildowa - Syn

Wodna 1.
Pzyimujemy asyg 
naty kredytowe. 

___________ P 7 663-41 63
Meble kuchenne

najkorzystniej kupisz Wytwór­
nia Mebli Kuchennych, Piasko- 
ya 3, Kornecki. zdg 28 468/9

Dom
do sprzedania 3 000 złotych. Biał­
kowski gospo-daTz. Wroniecka 18 
.. zdg 28 402/3

Sprzedaż okazyjna
Maszyna ¡ żelazo krawieckie. — 
Młotowski ul. Wielka 13, m. 15. 
_______ zdg 28 446/7

Tapczany, leżanki
kanapy materace najtaniej w 
pracowni tapicerskiej

St. Jnrowskiego,
Kramarska 25 a. tel. 5358. 

_______ dg 3 960/1
Samochód

htnuzynę marki ..Chevrolet“ goto- 
wy do jazdy 750 zł sprzedam. — 
Wojciechowski. Czerniejewo, te- jgfon 9, zdB 27 079/80

Dywany
„ chodniki plusze, brokaty. 
KOfteimy. ceraty, narzuty oraz 
wszelkie dodatki do mebli wy­
ścielanych poleca najtaniej
M. Pieczyński. Poznań,

Stary Rynek ii
Parter i pietro. dg 3 962/3

Drzewka
ńrzewy owocowe, ozdobne, 
konifery. róże, polecają — 
wielki wybór - Szkółki 
Drzew A. J Jeske. Jelo­
nek p. Zlotniki koło Pozna­
nia telefon 3 Filja Sprze­
daży Poznań Em. Seza- 
meckiej narożnik Bogu­
sławskiego. Cenniki na 
żądanie! Pg 7 447

WalceS§‘M^a2Mf7erty KurJer

. . Singera
■nio. Szewska 11, mieszkanie 4. 
------ zdg 28 423 ________
, Restaurację
innege3 ni<5’- ,centrum z powodu cie fiUPn-jatku sprzedam, obje- 
Błoeb z!°tych, dziennie 200 zł. 
ukict-n ?EZn.ai’ Aleje Marcinkow­ego Ig, telefon 34-53. 

zdg 28 412

Dom
mieszkalny, śliczny, w pow. le- 
szczyńskim, ogrodem, boczne za­
budowania, łąka i rola, nadaje 
się dla emeryta lub urzędnika, 
z powodu zmiany miejsca zaraz 
do nabycia. Znoszenia Kurjer 
Poznanskj ng 12 728

Dem
3 piętrowy w I esznie w dobrym 
stSAIe przy ruchliwej ulicy, do- 
cłlóf4o nnnzny zł 3000 natychmiast za 23 000 na sprzedaż. Agentura 
Kurjera Pozna*^’’«^o, Leszno. 
_______ ng 12 727

Sprzedam
lub zamienię na słomę mierzwę 
sześciu kem i krowy. Zgłoszenia 
Szamarzewskiego 4 _ 6.

zdg 28 316
Dom

5 pokoi kuchnia z ogrodem sprze­
da Wolmowsk, Starołęka Bvrtra 
36- _______ zdg 28 334

Maszynę
do szycia. Barczak. Jasna 14. 

zdg 28 332

6. OŻENKI

Ziemianin
kawaler, lat 30, właściciel mająt­
ku (Poznańskie) pragnie ta nie- 
zwykłą drogą nawiązać znajo­
mość z osobą młoda ido lat 25), 
muzykalną, posiadającą wysokie 
zalety ducha, charakteru oraz 
kultury. Cel j •♦rymonjalny. Po­
średnictwo ro. ;ny pożądane. — 
Sprawę traktuje honorowo, za­
pewniając dyskrecje i proszę o 
wzajemność. Łaskawego zapo­
czątkowania korespondencji ocze­
kuję Kurjer Poznański 
_______ dg 4167

Kawaler
lat 36. rzeźnik- własny skład w 
Fozmaniu poślubi przystojną pan­
nę zamulowan eon i gotówką. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 28 157

Która
ze starszych majętnych pań, do­
pomoże młodemu, przystojnemu 
studentowi dc ukończenia ostat­
niego roku studjów (Uniwersytet 
Poznań) cel matrymonialny. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 28 212

2 koleżanki
szatynka lat 26, blondynka lat 
25, skromne lecz biedne „urzęd­
niczki’ poznaja idealnych panów. 
Cel matrymonialny. Oferty Ku 
rjer Poznański dg 4 154

li. KUPNA

Pianino
lub fortepian kupię nawet zni­
szczone tylko tanio. Podać cenę, 
markę, czy krzyżowe? Zgłoszenia 
Kurjer Poznański Tg 1 634

Kupię
wille na Sólaczu. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 27 952

Większą
ilość młodycn psów rasowych 
(owczarki alzackie, airedałletefie- 
ry, colli) kup1 Centrum Wyszko­
lenia Piechoty Centralna Stacja 
Psów Wojskowych, Rembertów. 
Tamże — szczegól-owe informa­
cje. __________________ ng 12 625

Samochód
ciężarowy 3 toapio-wy w dobrym 
stanie kupię. Oferty Kurjer 
Poznański zag 28 192 

Urządzenie
ańioO'n; ksto,y i ?kta dowe, regały i

“0. Dąbrowskiego 94. i
Sdg 28 397

Maszyny
szycia, meble, rowery, gramofony 
garderobę, obuwie, rozmaitości 
kupuje płace dobrze Dom Komi- iSO^y, Srowackmgo^.

Mieszkanie
5 pokojowe kuchnia itp. do wy- 
najęcia w centrum miasta od 
dnia 1 grudnia 34 r. czynsz mie- 
sieczny 160— zt. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 344

5 Tłcltoi
komfort, centralne III. ptr. 125— 
Chełmońskiego 9. __ zdg 28 356

Czteropokojowe
słoneczne I. piętro komfort. Ko­
cha 123 do wydzierżawienia. — 
Zgłoszenia portier. zdg 28 417

PięciouoRojowe
komfortowe odnowione, słoneczne 
Matejki 48, gospodarz. dg 4170

Bez odstępnego
czteropokojowe komfortowe Reya 
»0.—. miesięcznie. Zgłoszenia 
Marcinkowskiego 21. m. 8.

zdg 28 387
7, 6, 5, 4 I 3

pokojowe mieszkania, biura, skła­
dy w każdej dzielnicy wskaże 
„Uomus* . plac Wolności 14 a. In­
formacje bezpłatne. zdg 28 466

; flWątfWb» «IIWW.WMRJi.jlUi

13. SZUKA MIESZK

pokoje okolica centrum poszukuje 
etat, urzędnik banku. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 28 257

Mieszkanie
trzypokojowe Jeżyce poszukuje 
właściciel domu. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 199

Mieszkania
3^-4 pokojowego łazienką, dziel­
nica obojętna. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 211

Samotny
poszukuje w. anilin za mieszka­
nie jedna ubikacja jakiejkolwiek 
pracy stróżostwa, portjerstwa, 
itp. przyjmie każdp zajęcie.

zdg 27 812
Pokoju

kuchnią pół roku zgóry. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 28 286

15. °OKOJE UMEBL.*

Elegancki
panu wynajme. Narożnik Ja­
snej. Dąbrowskiego 2, I. prawo, 

zdg 27 600
Pokój

dwóch panów lub pań. Grobla 17 
m. 21. zdg 27 788

Pokój
Wierzbięclcę 53, m. 1. zdg 27 833

Próżny
duży używaniem kuchni bezdziet­
nym. Dąbrówki 2 — 24. 
_________ zdg 26 069

Pokoje
dla mężczyzn, z centralnem — 
ogrzewaniem i światłem elek- 
trycznem po 22.— zł miesięcznie 
w Domu Samotnych przy ul. 
Rybak; 18a 1'iformacyj udziela 
Administracja Domów Miejskich 
Grunwaldzka 18, ookój 5.
_____ ng 12 705

Pokój
utrzymaniem — bez do wynaję­
cia. Cieszkowskiego 1, m. 3, —
godz 14 — 16. zdg 28162
Jedno — dwuosobowy

Fr. Ratajczaka 28- m. 10. 
zdg 28 276

Dwuosobowy
Jfontowy, elektryczność, radjo. 
Wielkie Garb ary 2 — 10.

zdg 28 275
Mały

skromny. Ratajczaka 31, m, 5. 
zdg 28 273

Kantaka
4, lewe schody II. zdg 28 271

Pokój
czysty tanio zaraz później. Woj­
ciecha 14/15, m. 17. zdg 28 269

Most Teatralny
pokój balkonowy, czysty, cen­
tralne ogrzewanie, elektryczność, 
łazienka. Dąbrowskiego 3 m. 13 

zdg 28 346
Frontowy

Wały Jana III 11. ra. 9. 
zdg 28 342
Pokój

Bukowska 23 — 6. zdg 28 359
Niekrępujący

pani. Rybaki 20 n. mieszkanie 8. 
zdg 28 361
Pokój

balkonowy dla 2 panów z całko- 
witem utrzymaniem od zaraz. — 
Krzyżowa 5, m. 15. zdg 28 363

Pokój
umeblowany, Górna Wilda 3. — 
»• 21. zdg 28 357

Panom
Kochanowskiego 24 — 7, 

zdg 28 352
Pokój

Kręta 6, m. 11. zdg 28 298
Utrzymaniem

Wrocławska 30. — 7.
zdg 28 291

Utrzymaniem
bez. Marcina 11 — 2.

żdg 28 293
Niekrępnjący

Wielkie Garbary 36 m. 8. 
zdg 28 292

Dwuosobowy
Piekary 20/21 — 5. zdg 28289

Kulturalnym
1—2 pokoje czyste, wygody, u- 
trzymamem lub bez wynajmie. 
Piotra Wawrzyniaka 5, m. 1.

zd 28 327
Frontowy

zaraz. Szewska 11, mieszkanie 4. 
zdg 28 424
Pokój

T7a„,?50b.0wy- ,?Vały Królowej Jadwigi 4 — 10. zdg 28 420
Piętnastego

Marszałka Focha 27 _ 7
zdg 28 411

Duży
frontowy, elektryczność. Wro­
niecka 10 — 3. zdg 28 410

Pokój
panu. Pocztowa 26 — 9. 

zdg 28 404
Pokój

osobne wejście. Mostowa 3 _ 9
zdg 28 400

Niekrępujący
Polna 16 — 5. zdg 28 393

Pokoik
Wierzbięcice 11 — 9. zdg 28 381

Jedno
dwuosobowy, elektryczność. No- 
womiejski 5 — 30. zdg 28 378

Centrum
utrzymaniem. Wały Zygmunta 
Augusta 1. m. 8. zdg 28 377

Jedno-
lub dwuosobowy fortepian, usługa 
łazienka Cieszkowskiego 7, mie- 
szkame 11, zdg 28 375

Pokój
fortepian. Grunwaldzka 25, m. 12. 
__________zdg 28 373 _________

Ratajczaka
28, rn. 7. pokój pani. zdg 28 372

Frontowy
pierwszorzędnym utrzymaniem 
1—2 osobom. Focha 36, m. 4.

______ zdg 28 367
Skryta

7, mieszkanie 7. zdg 28 380
Elegancki

panu zaraz. Mł-ivska 3 — 10 
______  zdg 28 284

Ładny
frontowy pokój dla pani. Marsz, 
h ocha 47, mieszkanie 3.
_________ zdg 28 382

E22. ZGUBY

Znaleziono
zegarek. Frąckowiak. Bednarska 
1. zdg 28 219

23. ROZMAITE

Bieiiźniarka
pierwszorzędna pracuje poza do­
mem. Oferty Kurjer Poznsński- 

zdg 24 426
Obiady

sniaczne tanio. Dąbrowskiego 23. 
m- 8 zdg 28252

Swetry
pullowery-. bluzki, sukienki kom­
binacje itp. wykonuje, przerabia 
tamo „Tricot". Pocztowa 23. 
________ Pg 7959-46.14_________

Pracownia 
Gorsetów 
„Wanda“

Gorsety na miarę,' 
Gorsety gotowe. — 
Pasy do ciąży. — 
Paseczki sportowe. 
Biustonosze wszel­
kiego rodzaju. Re­
paracje gorsetów. 
Ratajczaka nr 27, 
parter, zdg 28 287

20,—
pokój. Grobla 19 — 12. 

zdg 28 391

_ Elegancki
Długa 11 — 8^ zdg 28 279

Grunwaldzka
15 — 10 elegancki zdg 28 333

Łąkowa
1«, m. 10 mały. zdg 28 329

Komfortowy
pajlu (oficerowi) 12' “• 6’ narożnik Dąbrów-s-taiege.

Urzędniczce
z utrzymaniem. Rei a 3, m. 8. 

zdg 28 323

Słowackiego
30 ~ 10 zdg 28 322

Pokój
jedno- dwuosobowy. Józefa Cho­
ciszewskiego 19. rn. 12.

zdg 28 318 ’

Marcina
27, wspólny panienkom. Bier- 
n -• zdg 28 314

Ogrodowa
2 ~ 10- zdg 28 312

Pokój
utrzymaniem tanio. Mńr- 

cima 53. — 9. zdg 28 313
Umeblowany

front, elektryczność. Kopernika 
a' u> zdg 28 310

. Jedno-
dwuosobowy St rze’ocka 23 _ 7

zdg 28 467

HS 16. szuka POKnin^a

Niekrępującego
te^oSskf Vdg *27 91°8ferty

Niekrępujący
z klatki schodowej, ogrzany, — 

śródmieściu (naj­bliższa okolica Sądu Okręgowego) 
nfo^niT?wl zaraz potrzebny. —Uferty Kurier Po«n. zdg 28 070

Pokoju
łnrblnL-? s a!?01!6!“, używalnością "łz,f:nki, śródmieściu zaraz. Zgło­szenia Kurjer Poznański

zdg 28 213
Poszukuję

mekrępującegv pokoju od 16. 11 
cena. Zgłosi« nia Kurjer Pozn

zdg 28176

Swetry
pullowery bluzki, sukienki kom­
binacje itn, wykonuje, przerabia 
tanio „Tiicth" Pbcztowa 23.

Pg 7 558.41.40
Potrzebny

autobus na wyjazdy. Oferty Ku­
rjer Poznański żdg 28 290

Odciski
radykalnie usuwa tylko pasta lub 
płyn ..Ego“. Do nabycia w dro­
geriach. ng 12 731

Krawcowa
poza dom 2 zl. Romana Szymań­
skiego 7, m. 18. zdg 28 330

24. NAUKA

Francuzka
'Paryżanka» udziela łekcyj kon­
wersacji. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 21 427

Kursy kroju
szycia najnowszym systemem — 
modelowanie paryskich żurnali 
najtaniej Poznań Marji Magda- 
leny 1, m. 7._________  dg 4059

Kto
udzieli szóstoklasistce fizyki, ma­
tematyki? Oferty Kurjer Pozn. 
_____ zdg 28 221

Kroje
ze wszystkich żurnali wykonują 
warszawscy specjaliści. — Toma- 
szewski. Pocztowa 1. dg 4045

Antoszewskiego
szkoła tańca Zielona 3.

_______ Pg 7 931-44,81
Kto

udzieli francuskiego tanio. O: 
ty Kurjer Poznański zdg 28 i

Szkoła tańców
Kledecka - Mikołajczak, ś-w. .1 
zefa 6-____________Pg 7960-46,

Szkoła tańców
§w. Józefa 6. Po powrocie 
Zjazdu Nauczycieli Tańców 
Warszawie uczy nowość sezo. 
„Carioca1. Nowy kurs dwudz s-tego.
Kledecka - Mikołaicza

Pg 8093-46^7

Lekcji
gry fortepianowej udziela dyp 
mo-wana nauczycielka muzyki. 
Aleje MareiiíKowskiego 1, m 
111 P- ______ zdg 27 7

Niekrępujący
Skarbowa 14. .parter, prawo, 
 zdg 28 266

Kulturalnemu
(dwuosobowy — kuchnia) samot­
nia. Małeckiego 6 — 11.

zdg 28 455

łączne, elektryczność. 
Bukowska 7 — 9. kuchnia, 

zdg 28 264
Młyńska

trzy — dziewięć — dwuosobowy, 
zdg 28 261
Pokój

i Mwresiw $3. as. &, säg 28 263

Panience
utrzymaniem 55.— bez, Romana 
Szymańskiego 9 — 11, zdg 28 456

Komfortowy
Sąd DOK. Alejé. Mareinkowsikie- 
go m. 7. zdg 28 458

Mostowa 
« — Ł «S« 28463

17. LOKALE

Ubikacje
fabryczne 300 mi podwórzem, do 
wydzierżawienia, tel. 75-78.

zdg 28180
Poszukuję

^r£i,neg?\ wraz, z mięsaka-
niem., Dzielinica obojętna. Po- 
®r</!łnl?y wykluczeni. Oferty z 
podaniem warunków Kurjer Po- znański zdg 28 180 J

Kwartet
salonowo - dancingowy d< 
zgrany od 1 grudnia potrz< 
¿«gioszenia z podaniem waru] 
instrumentów Kurjer Pozn' 
pod dg 4160. Dołączone fotog będą zwrócone.

Frontowy
Próżny na biuro. Podgórna 13,
m. 3, Sdg28364

Kto
wynajmie piai ino. Spieszn 
saemta Kurjer Pozn. zdig 5

Strojenia i repars
pianin, fortepianów i harc 
wykonuje fachowo i 4 
Sommerfeld, ulica 27 Grud

«< 12 418



Strona 14 = Kurier Poznański, czwartek, 15 listopada 1934 Numer 51§

T-RYKOTymmidL 
POŃCZOCHY 
P KOTWA 
IN L E TY

SÍSlIKAHEiKñ
BXIECIECA

Panienka
poszukuje posady do cukierni pie­
karni z praktyka lub do dzieci. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 26 973

Kelner
lat 22, poszukuje posady, okolica 
obojętna Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdg 28 200

F A B Q V K 
BI CLI ZNY, 
DOM PkOClCNl

SjâisÀààiiïàÂ. /

Drogerzysta
dyplomowany, lat 38, reprezentu­
jący poszukuje zastępstwa po­
ważnej firmy' wzgl. fabryki. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 28 003

szuka
Oferty

Krawcowa
►osady 2 zl dziennie. — 
Sur jer Po®n. zdg 28 202

Dziewczyna
pracowita świadectwami szuka 
posady z gotowaniem do wszyst­
kiego. Oferty Młoda, Łubowo, 
poczta Fałkowo, pow. Gniezno, 

zdg 27 567

Potrzebna
dziewczyna mieszkająca przy ro­
dzicach — przychodnia. Wierz- 
bięcice 58 — -2. zdg 28 258

Posługaczka

J.SCII19BEOT
UL.WROCŁAWSKA 3 
,________ Pg 7 201-38.8 _______

Studentka
udziela muzyki za mały pokoik. 
Ratajczaka 17. m. 5. zdg 28 297

Celista
trębacz lub celista - saksofonista 
do stałego kwintetu od 1 grudnia 
potrzebny. Oferty pod .,1444" — 
Biuro. Ogłoszeń, Bydgoszcz, ulica 
Dworcowa 54. ng 12 732

Kwartet
pierwszorzędny koncertowo - dan­
cingowy, pierwszego wolny. De 
rożąla, Ostrów, Konarowa 31 u 
państwa Walczak. zdg 28 453

Fortepianistka
do restauracji kawiarni na pro­
wincje potrzebna Zgłoszenia Ku 
rjer Poznański zdg 28 454

Duet
potrzebny zaraz. Cukiernia, No­
wy świat, Kępno. ng 12 733

28 SZUKA POSADY

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

Panienka
z prowincji, miła i zdrowa, zna­
jąca szycie poszukuje posady do 
dzieci. Malicka. Strychowo. pow. 
Gniezno. zd 26 110

TEATRY
Poznań, środa^ 14. 11.

TEATR POLSKI: — Dziś: 
„O 5 minut zapóźno“. 
Czwartek, 15. 11. „O 5 mi­
nut zapóźno“. ' .

TEATR WIELKI (Opera): 
Dziś „Piękny j'est świat“. 
Czwartek, -5. 11. „Opo­
wieści Hoffmanna“; 
Piątek, 16. 11. Teatr nie­
czynny z powodu próby 
generalnej operetki „Wie­
deńska krew“.
Sobota, 17. 11. Premjera 
operetki lana Straussa 
„Wiedeńska krew“.

TEATR NOWY: Dziś - 
„Zwyciężyłem kryzys“. 
Czwartek, 15.11. „Dziady“ 
Piątęk, 16. 11. „Dziady“.

KINA
Poznań, środa, 14. 11.

APOLLO: „Śmierć 
czywa“.

CORSO: „Hrabina Paryża1 
EUROPA: I. „Vlasta Bu­

rian i jego siostra“, II. 
„Zbrodniarz“.

GWIAZDA: „Parada Re­
zerwistów“.

METROPOLIS: „Dzielny
chłopiec“.

MOJE: „Narzeczona z Wie­
dnia“.

ORZEŁ: „Tajemnica zam­
kniętej skrzyni“ i „Wal­
ka na morzu“.

OŚWIATOWE T. C. L.
1) „Pozwólcie nam żyć“,
2) „Turbina 50 000“.

RENAISSANCE: • „Niewi
dzialny człowiek“.

SFINKS: „Pieśń nad Pie­
śniami“.

SŁONCE: „Czar wiedeń­
skiego walca“.

TĘCZA-Łazarz: „Karnawał 
i miłość“.

TĘCZA-Wilda.: „Kocha lubi 
szanuje“.

WILSONA: „Zabawka“

odpo-

Prawnik
lat 30, z egzaminem sędziowskim 
i kilkuletnia praktyka sądowa 
poszukuje posady. Zgłoszenia do 
ekspedycji Kurjera Poznańskiego 

zdg 28 034

Dziewczyna
uczciwa, dobrem gotowaniem po­
szukuje posady tylko Poznaniu. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 28 267

Posługaczka
szuka posługi od południa. Zgło­
szenia Kurjer Poznański

zdg 28 259

Służąca
starsza do wszelkiej pracy domo­
wej poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 28 214

20 000s—
gwarancji hinntecznej złoży dy­
plomowany W. S. H. znający 
ang., franc., niem. z praktyka 
przy objęciu odpowiedniego sta­
nowiska, ■ w przyszłości chetnię 
Spółka. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 28 231

Dziewczyna
nawskroś uczciwa, skromnem go­
towaniem. poleceniem szuka po­
sady lub posługi. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 245

Gospodyni
pierwszorzędna przyjmie posadę. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 28 118

Młoda
mężatka poszukuje jakiej posady, 
najchętniej do dzieci od lu. 11. 
94. Oferty do Kurjera Pozn.

zdg 28 298

Urzędnik gospodarczy
kawaler, obowiązkowy i sumien­
ny szuka miejsca pod dyspozy­
cję od 1. 1. 35, Łaskawe oferty 
proszę pod Giintzel Jerzy, Babin, 
pow. Środa. . zdg 28187

Dziewczyna
młoda uczciwa, pracowita poszu­
kuje posady do wszelkich prac 
domowych. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 28 341

Dziewczyna
z gotowaniem z prowincji poszu­
kuje posady. Łaskawe oferty 
Agencja Kurjera Poznańskiego. 
Wronki. ng 12 725

Gosposia
długoletnie świadectwa, do -nr- go­
towanie poszukuje posady w lep­
szym domu. Oferty Kurjer Po­
znańsk’ zdg ?8 300

Żelaźniak
dzielny szuka posady u naro­
dowca Zgłoszenia Konrad Elż- 
kows-ki Stawiska, pow. Kościer- 
ski. zdg 28166

Kowal - szofer
egzam. podkuwacz koni, obezna­
ny z wszelka reparacją maszyn 
rolniczych, poszukuje posady. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 28 360

Dypl. drogerzysta
ze świadectwem trucizn poszu­
kuje posady, wymagania skromne 
Władysław Ziętek. Września, ul. 
Dzieci Wrzesińskich 6.

zd 28 448

Panienka
inteligentna z dobremi świadec­
twami szuka posady jako bufe­
towa względnie do dzieci albo 
lekkich prac domowych. Zgło­
szenia Kurjer Poznański

zdg 28 347

Poszukuję
posługi do wszystkiego, młoda 
mężatka Oferty Kurjer Poan. 

zdg 28 204

Krawiec
pierwszorzędny po-szukuje posa­
dy. W pierwszorzędnej pracow­
ni. Zgloszeni-a do Kurjera Pozn. 

zdg 28 207

Posługę
codzienna na Łazarzu pr-zyjmę 
15. 11. lub 1. 12. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 153

Inteligentny
młodzieniec z rowerem poszuku­
je- zajęcia. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 28 151

Krawcowa
poza dom przyjmie posadę 2,— 
dziennie. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 28 345

Poszukuję
posady woźnego. Inkasenta, lub 
jakiejkolwiek innej pracy, złoży 
500 zi kaucji. Oferty Kurjer 
Poznański 'zdg 28 191

Poszukuję
posady do wszystkiego lub posłu­
gi. Oferty Kurjer Poznański

7 zdg 28198

Do
wszystkiego lub posługi poszukuje 
Oferty, Kurjer Poznański

zdg28 243

P<
P,

Biuralistka
jentka kaucja poszukuje 

osady zaraz. Zgłoszenia Kurjer 
^oznański zdg 28 422

Posługaczka
poszukuje posługi z praniem i 
gotowaniem. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 28 409

Ogrodnik
żonaty, lat 30. długoletnia prakty- 
ka większych ogrodach pałac, 
handlowych, wszechstronnie obe­
znany. trzeźwy, sumienny, chlub­
ne świadectwa szuka posady od 
grudnia lub później. Łaskawe 
zgłoszenia uprasza Józef Sowiń­
ski. Jeziorki k. Poznania.

zdg 26 809

Ekspedientka
młodsza z branży cukierków, cze­
kolady. pierwszorzędna siła. Zgło­
sić sie może z odpisami świadectw 
Kurjer Poznański pod zdg 28 218

Pośrednicy
sprzedaży składu. Adres Kurjer 
Poznański zdg 28 220

Ekspedientka
branża kolci.jalna. sną gotowa­
nie i szycie szuka jakiejkolwiek 
posady. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdg 27 707

Ekspedjentka
do składu rzeżnickiego zarj 
tejlti 67.

zaraz.
zdg

:. M: 
28 2Í224

Służąca
potrzebna, żupańskiego 5, m. 6 

zdg 28 225 

W czwartek południe 
otwarcie nowego magazynu

Obuwia — Śniegowców 
Kaloszy — Pończoch

, KfłfiJOUl^ pi
to chluba rodzimego przemysłu —

Poznań, Stary Rynek 58
Mechaniczna Fabryka Obuwia w Warszawie.

e>

Nauczycielka
młoda, matura, gimn.. muzyka._— 
przyjmie posadę. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 450 ■_____

Służący

Poznańskiego żffg 28 452
Panna

przystojna, poszukuje posady do 
samotnej osoby lub do starszych 
państwa. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg .28 441 - .

Dziewczyna
uczciwa samodzielne gotowanie 
szuka posługi od zarazz. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 28 435

Oddam
córkę za uczennice do . składu 
piekarskiego lub rzeżnickiego. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 28 368 ___
Dziewczyna

lat 19. Rizuka possdv do wszyst­
kiego boz gotowania lub do dzie­
ci. Oferty Kurjer Poznański

zdg 28 285
Poszukuję

posady przychodniej, znam pier­
wszorzędna kuchnie. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 28 283______

Knrsistka
fryzjerka poszukuje posady za 
małem wynagrodzeniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 2S 324

Dziewczyna
uczciwa kochająca dzieci z coś­
kolwiek gotowaniem poszukuje 
posady. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 28 470 

Rządca gospodarczy
inteligentny, trzydziestoletni ka­
waler dobrze polecony, bezwzględ­
nie uczciwy, dziesięcioletnia prak­
tyką. szkoła rolniczą, egzaminem 
(dyplom P. T. R. 19341 zmieni 
posadę od lutego lub predzej. — 
Rządca Majętności Sulnowo. po­
wiat ¿wiecie. zdg 26 932

Posady
jakiejkolwiek najchętniej do po­
mocy składu • domu z kaucja — 
spaniem lub bez. Pracowałam w 
składzie piekarskim. Łaskawe 
s
rjera
tpiesznp oferty upraszam do Ku­
riera Poznańskiego zdg 27 095

Kaucję
Złoże, obejme stanowisko kasjera 
buchaltera, pomocnika, magazy­
niera w majatku ziemskim insty­
tucji finansowej przedsiębior­
stwie przemyslowem. Referppcje 
pierwszorzędne, długoletnia samo­
dzielna praktyka. Skierniewice, 
skrytka pocztowa nr. 1.

zdg 27 508

Absolwentka
Szkoiy pielęgniarskiej dla nie­
mowląt. dobrze polecona poszu­
kuje posady Helena Behrendtów 
na. Maly-Medromierz powiat Tu­
chola (Pomorze). zdg 28 141

Dziewczyna
z samodz. gotowaniem znajdują­
ca sie w bardzo krytycznem po­
łożeniu poszukuje zaraz posady 
Łaskawe zgłoszenia kierować oro­
szę pod adres: Helena Wojtasi- 
kówna. Strzelno, ul. Czestryjewo 
8. p. Mogilno. zdg 28 149

Panna
zna krawiecczyznę prasowanie, 
nieco robótek, gotowanie, włada 
biegle językiem polskiem i nie­
mieckim szuka posady, wyje- 
dziei też do innego miasta, nawet 
do Warszawy Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 28 079

Dziewczyna
z dobrem gotowaniem i zaprawa 
przyjmie posadę. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdg 28 050

Rzutki
wojażer. akwizytor poszukuje po­
sady Oferty Kurjer Poznański 

zdg 28 051
Dziewczyna

poszukuje posługi. Oferty Kurjer 
Pi ‘ ‘ -------’oznański zdg 27 639

Służąca

Zarządczyni
sympatyczna. inteligentna 
trzebna do pensjonatu górach 
■kaucja. formie pożyczki 1.500.. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdg 28 186

po

Kucharka
jokojowu potrzebne pensjonatu, 
i skopane. GajOwa 4 — 9. 

zdg 28 188

Młodsza
maszynistka znająca w 
prace biurowe potrzebna, 
szenia dt Ku rjera Poznał

zdg 28 201

Służąca
z gotowaniem. Woźna 16. m. 5. 

zdg 28 205

Służąca
be® spania potrzebna, 
ska 23. m 6.

Zastępcy
poszukiwani we wszystkich mia­
stach. Nowy patentowany, 
wspaniały artykuł techniczny i 
trzebny w każdem mieszkaniu 
wodociągiem. Sprzedaż prz 
agentów. Pewny zbyt i zysk. 
Zgłoszenia Inż. Rosę, Kraków 
Brzozowa 11. zdg f

Bona
freblanka, francuski pożądi 
na, wież do 2 dziewczynek. Śi 
dectwa. warunki, życiorys 
Kurjera Pozn. zdg 28 308

Dziewczyna
uczciwa od zaraz. Wielka 7, m. 6 

zdg 28 351
Ekspedientka

branży rzeżmekiej potrzebna od
1 grudnia. Z. Niklasiewicz-śwc 
Marcin 11. 28 296

Zarządczyni
domu w Poznaniu od 1. 12. 34. 
potrzebna. Wymagana kaucja
1000 zł. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 28 295

Kelnerowi . kelnerce
pożyczka do 490 zł dam stałą - po* 
sadę. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 28 291

Poszukuje
sie wykwalifikowanej kucharka s 
dobrem gotowaniem zaprawia­
niem. chowem dro-bb’ na wieś..—» 
Miesięcznie zł 35 Oferty Kurjer 
Poznański zdg 28 451

Służąca
potrzebna do wszelkie! pracy, do­
mowej. Restauracja, Wierzbięci- 
ce 41. zdg 28 461

Służąca
samodzielna z dobrem gotowa­
niem do wszystkiego potrzebna* 
Zgłoszenia Sr owsika 1, m. 22.

zdg 28 443

Czeladnik
szewski, dobry męska pracę od 
zaraz. Górna Wilda 53.

zdg 28 444

Do wszystkiego
Aleje Marcinkowskip<to 24, m. 26« 

zdg 28 433
Pomocnik

fryzjerski uczennica. Marszalka 
Focha 84. zdg 28 43,1

Fryzjerka
uczennica potrzebni. St. Rynek 
44. zdg 28 432

Apteka
w małem miasteczku w poznańsk. 
poszukuje magistra samotnego z 
prawem zarządu, wszechstronme 
obeznanego z praca apteczna i la­
boratoryjna na skromnych wa­
runkach. Zgłoszenia z warunkami 
i odpisami zaświadczeń nadsyłać 
do Kurjera Poznańskiego pod

dg 4168
Posługaczka

Wojciecha 5, m. 8. ¿dg 28 321
Dziewczynkę

do posyłek biurowych przyjmę. 
Oferty Kurjer Pn-znański

zdg 28 320
Młodsza _

praniem. Śniadeckich 7, m. 8. 
zdg, 28 311

Agentów
zaprowadzonych na okucia budo­
wlane. Oferty Kurjer Poznański 

dg 4986
^^OZRYWkT"^

Władczyni - nadkobieta 
srebrnego ekranu 
Marlena Dietrich

w nieśmiertelnej pomieści ...Pieśń 
nad pieśniami“. Kino „Sfinks * 

zdg 28 010
Vlasta Burian

i jego siostra Anny Ondn Char- 
les Langhton jako „Zbrodniarz

Kino „Europa“
Pg 8091/2-46,23(6

Kino Oświatowe T. C, L'.
Od środy dnia 14 bm. podwójny 

i program najpotężniejsze. arcy- 
I dzieło naukowe „Pozwólcie. nam 

/żyć“. oraz kolos wytwórni me- 
żabprom Turbina 50 090. 

j . dg 4173/4
f* „Zabawka“

Wielki film polski Eugeniusz Bo* 
do. Alma Kar. Kino Wilsona, 

zdg 28 398
Kino Tęcza — Łazarz

Karnawał i Miłość zdg 28 331do

Humor zagraniczny

Biurallsta
miody elókwentny. dobrze repre­
zentujący sie piszacy maszyna, 
korespondent, pracowity, znają­
cy prace biurowa, rysownik na 
matrycach do powielania, szuka 
posady za skromnem wynagro­
dzeniem. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 20 911

Gorzelany
lat 46. żonaty. 26 lat w zawodzie, 
z prawem odpędu, obznajmiony z 
pracami wehodzacemi w zakres
forzelnietwa i gospodarstwa śzu- 

a posady, F. Malinowski. No- 
wemiasto n/Drw.. Okólna 39.

zdg 26 101

Inteligentna
panna poszuKuje posady wza 
mian wyuczenie sie gotowania 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 27 704

Poszukuję
posługi od 15 11. przed połu­
dniem lub popołudniu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 27 703

27.WOLNE MIE JSCA

Ekspedientka
branży rzeżmekiej, biegła po­
trzebna do p erwszorzędnego in­
teresu na prowincje od zaraz lub 
od 1 grudnia Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 27 971

Praktyczny wynalazek.
Jak stary welocyped przydał się rodzinie pomysłowego 

mechanika.
(Ric et Rac — Paryż). S. F.

Co futro — to Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychter - co.ubrane — to Edmund Rychter, Poznań, ostrów wikp.

Przedpłata
----------------------------- domu w Poznaniu zł 3.70. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie: zł 4,14. kwartalnie zł 12.40, pod opaska miesięcznie w Polsce zł 7,50. w innych 
krajach zł 9.50. W raizie wypadków, spowodowanych siła wyższa, przeszkód w zakładzie, 
strajków I t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie mają 
prawa domagania sie nśedoetarczonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wielkoświątecznych I uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcji i Administracji: 44-61, ,14-76. 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę,

na miesiąc listopad 1934 roku za oba wydania razem w Poznaniu 
w ekspedycji zł 3.20. w agencjach w mieście zł 3.50, z odnoszeniem do

( łorłn C *7 n l a ńa stronie 6-łamowej 35 gr., na stronie 4-1 amowej przy końcu tekstu ,u»*vUirt redakcyjnego 60 gr, na stronie czwartej (lub piaitej), 100 gr, na strome
... . ,--------------—:— drugiej (lub trzeciej) 120 gr. przed wiadomoSraamui potoczneim 200 gr
00 A"!aębwego malitałstra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% naą- 

f°jw’y^a‘nia Porannego przyjmujemy do godz. 18,30. w nagłych wypadkach

zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc., wydawnictwo nie odpowiada, 
część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjat poświęcony danej uroczystości, 

święta i nocą tylko 14-76, 35-24 i 40-72 p. K.O. Poznań nr. 200 149
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